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CZJ|ŚC UEZIjDOWA.
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra ­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 3 
października b. r najmiłośeiwiej zatwierdzić 
wybór p. Władysława C z a y k o w s k i e g o  
na wiceprezesa Rady powiatowej w Bu- 
czaczu.

Jego Ekscelencya pan Namiestnik prze­
niósł konceptowych praktykantów Namiest­
nictwa, Leopolda B e ł d o w s k i e g o  i Kazi­
mierza W y s o c k i e g o ,  a to pierwszego z 
z Rawy do Brzeska, zaś drugiego ze Lw o­
wa do Rawy.

C. k Rada szkolna krajowa zamiano­
wała nauczycieli, Józefa T a b e a u  i Józefa 
G ó r u i s i e w i e z a ,  rzeczywistymi nauczy­
cielami, tudzież Kunegundę G u r g u l ,  rzeczy­
wistą nauczycielką szkoły etatowej w Bieczu.

Opis przywileju, o którego utrzymanie 
w tajemnicy proszono, przechowanym jes t  w 
c. k archiwum przywilejów.

Co się do powszechnej podaje wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 11 października 1883.

Reskryptem z dnia 18 lipca 1883 1. 
21178 przedłużyło wysok. c. k. Ministerstwo 
handlu i król. węgierskie Ministerstwo rol­
nictwa, przemysłu i handlu udzielony Józe­
fowi M e r z o w i ,  chemikowi w Borysławiu, 
dnia 25 maja 1883 wyłączny przywilej ua 
automatyczny aparat do wyciągania i czysz­
czenia mineralnych tłuszczów i na sposób 
pos ar uia przy L in na ] l-z^iąg drugia- 
go roku.

Co się do powszechnej podaje wiado­
mości.

Z c. k. Namiestnictwa
Lwów, 11 października 1883.

Reskryptem z dnia 7 sierpnia 1883 
1. 19091 udzieliło wysok. c. k. Ministerstwo 
handlu i król. węgierskie Ministerstwo ro l­
nictwa, przemysłu i handlu J u s ty n o w iM a -  
l i s z o w i  inżynierowi dla służby telegrafi­
cznej przy c. k. uprzyw. kolei Karola 
Ludwika wyłącznego przywileju na przeciąg 
jednego roku na niepodlegającą zniszczeniu 
płytę ziemną jako przewód prądów elektry­
cznych.

Ze w zględu na obecny przebieg zarazy 
pyskowej i racicowej w Galieyi, saskie Mi­
nisterstwo spraw wewnętrznych, rozporzą­
dzeniem swem z dnia 4 października b. r.
1. 1180 zniosło wydany pod dniem 31 m ar­
ca b. r. zakaz wprowadzenia i przewozu 
przez Saksonię świń pochodzących z Galieyi 
i odtąd tutejszo-krajowe transporta  świń, 
przeznaczone do Saksonii podlegać będą tym 
samym przepisom, jakitn podlegają inne 
transporta, które przechodzą granicę sasko- 
austryacką.

Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. N a m ie s tn i c tw a  
Lwtów, d n ia  11 p a ź d z ie rn ik a  1883.

CZEJŚĆ NIEUEZEEOWA
Lwów, 22 października.

Od dni kilku bawi w Wiedniu i 
przyjmowany jest z niezwykłem wy­
szczególnieniem powiernik su łtana ,:
A iu k i i r a r  im sza .  iN ieuaw ny  jc.£v>
na dworze cesarza niemieckiego w 
Homburgu, spotkanie się z ks. Bis­
marckiem, a ostatecznie przyjazd do i  
Wiednia, gdzie konferował po dwa- i 
kroć z ministrem spraw zagranicznych j 
hr. Kalnokym, wszystko to stało się 
powodem, iż w tej chwili cała prasa 
europejska zajmuje się osobistością 
wysłannika sułtańskiego i bada cha­
rakter jego misyi. Sam Mukhtar, w 
rozmowie z kilkoma korespondentami 
dzienników angielskich, wyjaśnił po- 
trosze cel swojej podróży i określił 
politykę W. Porty. Marszałek turecki, 
przyjmując reporterów dziennikarskich 
nie okazywał się wprawdzie zbyt wie-

lomownym, owszem, przy każdem dra- 
żliwszem zapytaniu, powoływał się na 
to, że jest tylko żołnierzem, nie zaś 
mężem stanu i niechętnie zapuszcza 
się w labirynt dyplomacyi, przyznał 
jednak, że obecność jego w Wiedniu, 
chociaż nie spowodowana żadną szcze­
gółową misyą, przyczyni się" nieza­
wodnie do ścieśnienia węzłów przy­
jaźni, łączących już teraz Austryę z 
Turcyą. Według zapewnienia Mukhta- 
ra, W. Porta nie znajduje się obecnie 
w tern położeniu, aby musiała starać 
się koniecznie o zawarcie aliansu ze 
środkowo-europejskiemi mocarstwami. 
Wszystkie państwa, nie wyłączając 
Turcyi, mają do załatwienia mnóstwo 
spraw ważnych we własnym domu, a 
okoliczność ta potęguje w nich zabie­
gi o utrzymanie pokoju, który też, 
dzięki powszechnie odczuwanej potrze­
bie unikania groźnych zatargów, zda- 
je się być na długo zapewnionym. 
Turcya, pragnąc utrzymania jak naj­
lepszych stosunków ze wszystkiemi 
państwami, przywiązuje szczególniej­
szą jednak wartość du wzmocnienia 
przyjaźni z Austro-Węgrami. Obydwa 
też państwa są przejęte przekonaniem, 
że najpewniejszą rękojmią zabezpie­
czenia obopólnych ich interesów, sta­
nowi i stanowić będzie w przyszłości 
ścieśnienie węzła przyjaźni. Sułtan

. . T  Mnkhfarnie mają powodu podcjrzywac
0 jakiekolwiek plany awanturnicze, 
któremi do niedawna nas straszono
1 zaprzestali upatrywać w każdym 
jej kroku zamiarów skierowanych 
przeciw Turcyi i jej całości. Owszem, 
na dworze sułtańskim coraz silniej- 
szem jest przekonanie, że Turcya, o- 
glądając się za przyjaciółmi, nie mo­
że znaleśó nikogo, ktoby pod wzglę­
dem wpływa i bezinteresowności mógł 
rywalizować z Austro-Węgrami.

Te i tym podobne enuncyacye 
wysłannika sułtańskiego są wiernem 
echem zapatrywań, wypowiedzianych

wielokrotnie przez decydujące koła 
wiedeńskie. Austrya, pisze Fremden- 
b la t t , dąży w swojej wschodniej poli­
tyce w pierwszym rzędzie do skonso­
lidowania pokojowych stosunków, ja ­
kie wytworzone zostały traktatem 
berlińskim, którego wierne wykonanie 
jest rękojmią rozwoju i spokoju na 
Wschodzie. Nie pragnie ona niczego 
goręcej, jak wzmocnienia Turcyi 
w granicach nakreślonych przez Euro­
pę, utrwalenia jej powagi na pozosta­
wieniem jej terytoryum i nienaruszal- 

j  ności obecnych jej dzierżaw. Nad Bo­
sforem przekonano się też wreszcie, 

j iż pomiędzy W. Porta a Monarchią 
austryacką nie zachodni żadna kolizya 

, interesów, i że obydwa państwa po­
siadają wszelkie warunki wspierania 
się nawzajem na polu krzewienia i 
podnoszenia obopólnej pomyślności. 
Według powyżej przytoczonego dzien­
nika, obecność Mukhtara-baszy w Wie­
dniu i wymiana przekonań z austryac- 
kimi mężami stanu, cel swój nieza­
wodnie osiągną, to jest, przyczynią się 
do tak pożądanego wzmocnienia przy­
jaznych stosunków i zaufania pomię­
dzy austryacką Monarchią i Turcyą.

Sejm krajowy.
Przewodniczący Marszałek dF ifrkóiaj 

Z y b l i k i e w i c z .
Sekretarz pos. W ładysław ks. S a p i e h a  

odczytał spis nowo wniesionych petycyj, 
które przekazano właściwym komisyom, a 
mianowicie :

! Do komisyi a d m i n i s t r a c y j n e j  o- 
desłano petycye : Gminy Iłenia i robotników 
gminy Słobody Niebyłowskiej o uchwalenie 
ustawy, zabezpieczającej szkody wyrządzone 

1 przez dzikie zwierzęta.
Komisyi p r a w n i c z e j  przekazano p e ­

tycye : Gminy Rokitno o przyłączenie jej do 
1 okręgu starostwa lwowskiego. Brunona Ro­

galskiego, notaryusza, w przedmiocie skarg 
na notaryuszów co do taks przy pertrakta- 
cyach spadkowych.

KRONIKA TEA TR A LM
XVIII.

Występy gościnne pani B r o n i s ł a w y  D o- 
w i a k o w s k i e j .  — „Norira“ opera B e l l i -  
n i e g o .  — „Traviuta“ opera V e r d i e g o .  —- 
„Zacni ludzie“ (Les braves gins) komedya w 
czterech aktach przez E d m u n d a  G o n d i n e -  

t a ,  z francuskiego przełożona.

Tryumfy opery nie schodzą z porządku 
dziennego. Spotęgowały je  jeszcze poniekąd 
występy gościnne pani Dowiakowskiej, a rty ­
stki słusznie cieszącej się niem ałym  rozgło­
sem. Prześliczną k reac ją  była jej N o r m a .  
U talentow ana śpiewaczka wlała w nią tyle 
um iejętności, ogrzanej ciepłem  prawdziwego 
uczucia; taką prawdą gry pełnej estetyczne­
go wdzięku ożywiła uroczą postać, że> licznie 
zgrom adzona a doborowa publiczność, jedno- 
myślnemi, pełnem i zapału oklaskami w yra­
ziła jej swoje uznanie. Co więcej — bolała 
cierpieniam i bohaterki i sym patyzowała z jej 
losami, ulegając wrażeniom, wywołanym siłą 
doskonałej interpretacyi.... n ie powiemy.... 
arcydzieła, ale utworu naznaczonego piętnem  
szczerego i szlachetnego natchnien ia. Cóż do­
damy do tych w yrazów ?!... Nic trudniejsze­
go i bardziej nużącego w rzemiośle kryty- 
cznem nad pochwały. N agana — zwłaszcza 
kiedy je s t słuszną i um otywowaną — 
rzy stokroć bardziej interesujące omówienia 
Daje się ona szlifować jak d y a m e n t ; a jak

drobne powierzchnie oszlifowanego dyamen- 
tu, łamiąc w sobie promienie ś w ia t ła , sieją 
w około "blaski różnobarwne, tak i nagana 
pociąga i zajmuje blaskami kon trow ersu ; 
pochwała zaś ,  choćby najszczersza i zupeł­
nie zas łużona , zamykając się w zwięzłej i 
ograniczonej frazeologii, staje się suchą, a 
rozwleczona na długie okresy, nużącą lub 
przesadną. Jes t  to smutna prawda — ale 
prawda. Dlatego też zrozumienie jej i oce­
nienie egoistyczne, wytworzyło dla pewnych 
krytyków rodzaj kapitału zapasowego suro­
wości, z którego czerpią lekkomyślnie, sza­
fując naganą bez rachuby i miary. Innej pod 

i tym względem trzymamy się metody. Wolimy, 
nie trudząc zbytecznie czytelnika, szybko i 

’ krótko załatwić się z p ochw ałą , aniżeli dla 
miłości sztuki k ry tykow an ia , szukać konie­
cznie plam na słońcu. Zdołalibyśmy je zna- 
leść prawdopodobnie w wykonaniu pierwszych 
dwóch aktów „Traw iaty“, nie pozwala nam 

| jednak na tu głębokie przekonanie o chwi- 
! lowej n i e dy  s p o z y ey  i pani Dowiakow- 
. sk ie j; a przytem zbyt wysoko cenimy umie- 
[ jętnośó, z jaką artystka umiała panować nad 

przypadkowem, złem usposobieniem fizycznem, 
ażebyśmy nie mieli — nawet zaostrzone — 
groty krytyczne stępić i wrzucić do kołczana; 
zwłaszcza , że utalentowana śpiewaczka , w 
trzecim i czwartym akcie, odzyskała zupełną 
władzę nad swemi wokalnemi środkami i 
z wytworną skońezonośeią wycieniowała na j­
delikatniejsze inteneye kompozytora, illustru- 
jąc śpiew grą udatną i intelligentną. A rzecz 
to stanowczo nie łatwa, bo dobre odtworze­
nie V i o l e t t y  wymaga niemałych zasobów 
głosu i wiedzy artystycznej. Nie uważamy 
„Traviaty“ za arcydzieło, ani naw et za jeden

z najlepszych utworów Verdiego — choćby 
z dawnej jego maniery —  przyznać musimy 
wszakŻ9, że niemal cała o p e ra , a szczegól­
niej rola jej bohaterki,  posiada wyższe przy­
mioty i d f tąd  jeszcze siłę r trak cy jn ą ,  jaką 
zwykle wlewa w dzieło sztuki szczere i go­
rące uczucie. Napisana w 1853 r. i przed­
stawiona poraź pierwszy w W enecy i , pomi­
mo melodyjnej swej śpiewności a czasem i 
ban a ln o śc i , jest  dramatyczną już w nowoży- 
tniejszem znaczeniu tego wyrazu. Pam ięta­
my czasy, w których ciągłe sukcesa Verdie- 
go na scenach w łosk ich , nie oddziaływały 
wcale na krytyczną o nim opinię po za Alpa­
mi. Zdanie dyletantów paryskich —  wyrocznia 
wówczas w rzeczach muzyki scenicznej — 
było mu wielce nieprzychylne. Zaledwie go 
tolerowano, jakkolwiek nietylko teatr  opery 
włoskiej ale i francuska Wielka Opera, no­
sząca szurany tytuł akademii muzycznej, kom- 
pozycye jego przedstawiała. Partycye Ver- 
diego łamać się musiały uprzedzeniami 
uporczyw emi i głębokiemi ćiutypatyami, po 

Łórych dopiero przyszedł nagły zapał i po­
wodzenie bez granic. Co p ra w d a , w obec nie­
przerwanego milczenia Rossiniego, i powol­
ności, z jaką produkował Mayerbeer, musia­
no adoptować mistrza niesłychanie płodnego, 
jaskrawego, chociaż może nie zawsze twór­
czego Na zawołanie zaspo’ jał on wymaga­
nia wiecznie łaknącej świeżych wrażeń pu­
bliczności , a nadto dopomogła mu do try ­
umfów we Franeyi i polityka. Szczęśliwy 
maestro uważany był za kompozytora reasu­
mującego w muzyce swojej pragnienia n a ­
rodowe włoskie, tak jak w ostatnich czasach 
W agner wyobrażać miał pono ideę jedności 
niemieckiej. Dość przypomnieć, że samo n a ­

zwisko V e r d i ,  było w Italii hasłem i go­
dłem stronnictwa ruchu. W literach V. E . B .
D. I .  czytano Vittorio Emanuele re d' Italia. 
Był to tylko przypadkowy zbieg głosek.... 
bo nawet nie okoliczności.... ale szczęśliwi 
z wiedzą czy bezwiednie, korzystają z przy­
padków. Więc i twórca Bigoletta z nich sko­
rzystał. F rancya z początku nieuznująca dzieł 
jego i talentu, po 1859 roku nader sympa­
tyczna dla Włochów, na rozc-ież otworzyła 
drzwi swoich teatrów dla kompozytora E r-  
naniego, Traviaty, Trubadura a w końcu Don 
Carlosa i Aidy. Za Francyą poszła cała E u ­
ropa, tak, że dziś popularność Verdiego nie 
ma sobie równej... A krytyka?... B a l  i kry­
tyka, pomimo zachcianek surowości, przeba­
cza mu wiele przez miłość dla ostatnich dwóch, 
poniżej wymienionych oper.

Ale ja iż e  daleko odbiegliśmy od u ta r ­
tych sprawozdawczych kolei. Wróćmy więc 
do nich, bo o popularności \  erdiego wróble 
na dachach świegocą, a czytelnicy nasi do­
wiedzieli się zaledwie z obecnej kroniki te­
atralnej, że pani Dowiakowska, doskonała 
artystka, śpiewa umiejętnie i pięknie; o je- 
otoc-zeniu zaś ... ani słówka. Załatwimy się 
więc szybko i sumarycznie z tym obowiąz­
kiem, czeka nas bowiem jeszcze ocena no­
wej komedyi Gondineta, przedstawionej w 
piątek poraź pierwszy.

A r c y k a p ł a n a  w „Normie“ wykonał 
p. Pozzi bardzo przyzwoicie. P an i  Skalska 
w roi A d a l g i s y  —  o tyle o ile jej pozwoliło 
osłabienie wynikłe z długiej choroby —  zło­
żyła dowody wielkiej sumienności, nie wspar­
tej jednakże na studyach ułatwiających swo­
bodną i poprawną emisyę głosu. P. Ban- 
drowski —  wcale dobry m ateryal — po-



Do komisył e d u k a c y j n e j  odesłano 
petycyę Wydziału powiatowego w Borszczo- 
wie o zniesienie chajderów.

Komisyi d r o g o w e j  odstąpiono pety­
c ję  Wydziału powiatowego w Borszczowie o 
zmianę §. 12 ustawy drogowej.

Do komisyi g o s p o d a r s t w a  k r a j o ­
w e g o  odesłano petycyę Wydziału po w. w 
Borszczowie o zaprowadzenie produkcyi i 
sprzedaży soli bydlęcej.

Do W y d z i a ł u  k r a j o w e g o  ode­
słano petycye: Gminy Krynica o zapomogę 
na budowę szkoły Wyborców z kuryi mniej­
szych posiadłości okręgu wyborczego Lisko 
Baligród-Lutowiska z zarzutami przeciw wy­
borowi T. Żurowskiego na posła. Gminy 
Uhnów, o zezwolenie na pobór opłat od 
trunków spirytusowych. Wydziału pow. w 
Jaworowie, z prośbą pogorzelców gminy J a ­
zowa starego o zapomogę.

W poprzednim numerze streściliśmy 
już ważniejsze szczegóły przedpołudniowego 
posiedzenia, a mianowicie szczegóły tyczące 
się ustawy finansowej na r. 1884, którą Izba 
uchwaliła później w trzeciem czytaniu. 
Ostateczny rezulta t cyfrowy budżetu na 
rok 1884 je s t  następujący: Dochody wy­
noszą 5 1 7 . i l 7 złotych; wydatki 8,441 124 
złotych, niedobór wynosi zatem 3,028.707 
złr , a będzie pokryty dodatkiem do podatków 
bezpośrednich po 27 centów od każdego 
złotego wal. austr. całej należytości tych 
podatków, tudzież zaciągnąć się mającą po­
życzką w sumie 1 miliona zł.

Z porządku dziennego poseł C h r z a ­
n o w s k i  przedłożył sprawozdanie komisyi 
budżetowej o preliminarzach funduszów in- 
demnizacyjnych Galicyi wschodniej, zachod­
niej i W ks. Krakowskiego. Zgodnie z wnio­
skami tej komisyi, uchwaliła Izba bez dy- 
skusyi w drugiem i trzeciem c zy tan iu :

I )  Na pokrycie wydatków funduszu in- 
demnizacyjnego Galicyi wschodniej i za­
chodniej w 1884 r. Sejm ustanawia w tych 
obu częściach kraju dodatek do podatków 
bezpośrednich po 31'/* centów od każdego 
złotego całej należy tości podatków bezpośred­
nich.

Z uwagi jednak, że Sejm zawarowa- 
wszy swoje dotychczasowe prawne stanowi­
sko w sprawie indemnizacyjnej, upoważnił 
W y ;ział krajowy uchwałą 2s) października 
1882 do zawarcia ugody z administracyą 
państwową w celu usunięcia sporu i co do s to ­
sunków państwa do funduszów indemniza- 
cyjnych wschodniej i zachodniej G alicy i; 
zważywszy dalej, że jeżeli ta ugoda na wa­
runkach uchwalonych zawartą zostanie, do­
chód ze skarbu państwa dla funduszów in- 
demnizacyjnyeh wschodnio- i zachodnio-ga- 
hV.viok;flK_wi-i— - i . "  o zuu.oOO złr. 
m nie jszy , n iż  oznaczono w powyższym bu ­
dżecie na r. 1884, a przeto, aby pokryć 
ogół wydatków tych funduszów, musi być 
dochód z dodatku indemnizacyjnego do po­
datków bezpośrednich w 1884 r. o 200.000 
zł. większy niż w budżecie wykazano, i do­
datek indemnizacyjny ustanowiony powyższą 
uchwałą finansową należy w razie przyjęcia 
wzmiankowanej ugody podwyższyć o dwa 
centy, uchwalił Sejm dodatkową uchwałę 
finansową na rok 1884 następującej osnowy: 
„W razie zawarcia ugody między Rządem a 
Wydziałem krajowym w imieniu Reprezen- 
tacyi kraju, i po konstytucyjnem zatwier­
dzeniu tej ugody, będzie pobierany w r. 1884

mimo, że nie posiada wokalnych kwalifi- 
kacyi do partyi S e w e r a ,  przekonał nas, 
że śmiałość i zaufanie w młode siły ma 
także dobrą s t r o n ę , bo trzymając się jak 
mógł i umiał ale wciąż odważnie, pozwolił 
aby opera dobiegła do końca bez zbyt ra ­
żących wywrotów. Młody śpiewak, nie bez 
pewnych zdolności —  pomimo swoich ope­
retkowych sukcesów — jest  dotąd... dobrym 
ale zupełnie surowym materyałem, ocze­
kującym na obrobienie. „Trzeba się uczyć, 
przem inął wiek złoty“... kiedy to trochę głosu 
i wiele fantazyi, dawało prawo do miana a r ­
tysty. Bez pracy i nauki pan Bandrowski 
będzie się mógł szczycić tylko pełnemi chwały 
porażkami.... A czy to dosyć?.,. W „Trawia- 
cie" otoczenie pani Dowiakowskiej tworzyło 
komplet o wiele udatniejszy. Pan Myszuga, 
chociaż oszczędzał się w e n s e m b l a e h ,  
m iał chwile bardzo dobre. Sympatyczny głos 
jego brzmiał niekiedy rzewnością i niekła- 
m anem uczuciem ; deklamacya pełna intelli- 
gencyi, jedna ła  mu uznanie słuchaczów. Pan  
Iżak nawet, w roli G e r m o n t a  —  gdyby
nie gęsta  i ruchy automatyczne, a czasem
wprost z myślą wyrazów sprzeczne — pod 
względem śpiewnym starał się poprawić złe 
wyobrażenie jakie o nim wynieśliśmy z przed­
stawienia „Łucyi zLam erm ooru". Posiada on 
głos ładny  i mile brzmiący. Kiedy nauka i 
rutyna wzmocnią go i wykształcą, posiadacz 
dość pięknego organu stanie się użytecznym 
nabytkiem dla sceny naszej i naszego ope­
rowego personaln. Potem wszystkiera co wy­
żej, m e pozostaje nam nic więcej jak przejść 

drapeaux do „Za-

Liczną ich galeryę przedstawił nam
E dm und Gondinet w swojej nowej komedyi:

w powiatach wschodnio- i zachodnio-gali- 
cyjskich, oprócz ustanowionego powyżej zwy­
czajni go dodatku indemnizacyjnego, dodatek 
nadzwyczajny po dwa centy do każdego zło­
tego całej należy tości podatków bezpośred­
nich."

II. „Na pokrycie wydatków funduszu 
indemnizacyjnego krakowskiego w 1884 r. 
Sejm ustanawia dodatek do podatków bez­
pośrednich po 22 centy do każdego złotego 
całej należytości podatku."

Poseł R o m a n o w i e  z, imieniem ko­
misyi budżetowej, przedłożył sprawozdanie 
tyczące się zamknięcia raehunków samoi­
stnych funduszów nieobjętych budżetem, za 
r. 1881, które Izba bez dyskusyi przyjęła do 
wiadomości. Sprawozdanie wykazuje 30 sa ­
moistnych" funduszów, zostających pod zarzą­
dem i opieką Wydziału, których ogólny stan 
majątku wynosił w r. 1881 razem 3,107 766 
zł. wzmógł się zatem ten s tan  w porówna­
niu z r. 1880 o 175.859 zł.

Poseł A b r a h a m o w i e  z, w imieniu 
komisyi bankowej, wniósł projekta ustaw co 
do rozszerzenia uig finansowych, służących 
listom zastawnym na obligacye komunalne 
Banku krajowego, dalej co do uwolnienia 
tych obligacyj i poborów personalu admini­
stracyjnego Banku krajowego od opłaty 
wszelkich dodatków do podatków. Izba, bez 
dyskusyi przyjęła w drugiem i trzeciem czy­
taniu przedłożone jej projekta ustaw, które 
opiewają:

A. Zgodnie  z uchwałą Sejmu Mojego 
Król. Galicyi i t. d. postanawiam, co nas tę ­
puje;

Art. I. Obligacye komunalne Banku 
krajowego Król. Galieyi i Lodomeryi z W. 
Ks. Krakowskiem uwolnione zostają od 
wszelkich dodatków do podatków, z wyją­
tkiem państwowych.

Art. II  Wykonanie tej ustawy polecam 
Moim Ministrom skarbu i spraw wewnę­
trznych.

B) Art. I. Wszystkie ze stosunku służ­
bowego pochodzące pobory dyrektorów, urzę­
dników t funkeyonaryuszów Banku krajowe­
go Król. Galicyi i Lodomeryi z Wiel. Ks. 
Krakowskiem, uwolnione zostają od wszel­
kich dodatków do podatków, z wyjątkiem 
państwowych.

Art. II. Wykonanie tej ustawy polecam 
Moim Ministrom skarbu i spraw wewnę­
trznych.

W końcu uchwalono rezolucyę: „W zy­
wa się Rząd, aby w drodze właściwej roz­
szerzył na obligacye komunalne Banku kra­
jowego u lg i finansowe, służące listom zasta­
wnym na mocy ustawy z lO.linca. l fias D z . 
u . p  TStr s ł  ; r c rz rp o rz ą a ź e n ia  Ministerstwa 
skarbu z d. 16 stycznia 1866 Dz. u. p. Nr. 9.

Poseł S i e n g a l e w i c z ,  w imieniu 
komisyi prawniczej, zdał sprawę o wniosku 
p.Tyszkiewicza co do’uwolnienia spadków po 
krewnych w pierwszej i drugiej linii od u i­
szczania należytości spadkowej. Komisya po­
dnosi że po licznych rozp. i uchwałach Sejmu 
zapadłych w tym przedmiocie, byłoby zbyte- 
cznem ponownie wykazywać niestosowność 
niesprawiedliwość i ekonomiczną szkodliwość 
ustawy z 9 lutego 1850 1. 50 dz. u. p. Żą­
dania, ażeby spadki mniejszej wartości, po 
najbliższych krewnych odziedziczone, były 
wolne od opłaty, są zupełnie usprawiedliwio 
ne, gdyż dziedziczenie po rodzicach lub dzie­
ciach jest rzeczą tak naturalną tak zrosłą z

generałowę hrabinę de Loris, Adryannę i 
Piotra jej dzieci, Małgorzatę jej wycbo- 
wanicę, szwagra pułkownika de Lorris i K a­
rolinę jego żonę, panią deF arg u e t te  de Gui- 
talens, ukrywającą się pod nazwiskiem panny 
Imbert, Fryderyka  de Taillan, a wreszcie 
sylwetkowe i drugoplanowe figurki: adwo­
kata Robertin, podpułkownika i kapitana. 
Postacie te świecą blaskiem cnoty, prawości 
i honoru. Jako przeciwstawienie widzimy 
tylko dwa charaktery: pana Farguette  de 
Guitalens i panią W alentynę de Gardane; 
są one nietylko ciemne, ale zupełnie czarne, 
zabarwione sadzami piekielnemi. Autor zwy­
kle taki zręczny w. swych robotach scenicz­
nych nie chciał chyba widocznie uciec się 
do gradacyi półtonów, gammy barw i do 
św iatło -c ien ia ; mniemał że i dwoma kolo­
rami potrafi odmalować wzruszający obraz. 
Niestety pomylił się i rozm inąć z zad niem, 
pomimo że poruszył myśl piękną, że d o t­
knął palcem ciągle krwawiącej się rany towa­
rzyskiej — walki dobrych ze złemi, n ik­
czemną bronią oszczerstwa. Przedmiot utworu 
da się zredukować do następnego zwięzłego 
streszczenia. Baron de Brissac, prawie n ie ­
znany generałowej — ale z którym pozosta­
wał w życzliwych stosunkach jej szwagier 
pułkownik de Lorris —  umierając, zapisuje 
h rab in ie  milionowy majątek. Zacna kobieta 
domyśla się zamiaru testatora i oddaje suk- 
cesyę pannie Małgorzacie de Ternon, wie 
bowiem, że baron de Brissac zabił jej ojca 
w pojedynku, a ścigany wyrzutami sumienia 
pragnął expiacyi. Sukcesya spadająca na ge­
nerałowę obudzą zazdrość w sercu pani W a 
lentyny de Gardane, która za życia barona 
cieszyła się skrycie względami nieboszczyka, 
pewna że za to otrzyma zapis całego jego

pojęciami prawnemi społeczeństwa, że nie 
powinno być przedmiotem opodatkowania,— 
a zwłaszcza spadki mniejszej wartości—500 
zł. nie przenoszące, które w kraju naszym 
przeważnie stanowią gospodarstwa włościań­
skie, nie powiększają majątku spadkobier­
cy, albowiem prawie zawsze spadkobiercy 
już za życia gospodarstwa wspólnie z tymże 
używał i uprawiał, a po śmierci spad­
kodawcy obejmuje tylko samoistny zarząd 
majątku, który choć nie prawnie — de facto 
był zawsze wspólnym całej rodziny.

Podatek spadkowy od takiej spuźcizny 
trafia spadkobiercę w chwili, w której w ię­
ksze ma wydatki, jak  koszta pogrzebu i t.p. 
a gdy ten podatek często całoroczny dochód 
z gospodarstwa pochłania, naraża spadko­
biercę na ruinę ekonomiczną.

Natomiast nie zgadza się komisya z 
żądaniem wnioskodawcy, aby takie spadki 
po krewnych w drugiej części od opłat by­
ły wolne, gdyż za tem wyżwymienione nie 
tak silnie przemawiają, a zmiana taka za 
dalekoby sięgała.

Komisya prawnicza wnosi tedy : „Sejm 
wzywa R ząd :

I)  aby jak  najrychlej przeprowadził w 
drodze konstytucyjnej zupełną reformę usta­
wodawstwa o t. z należytościach p raw n y ch ;

II) aby przy ułożeniu nowej ustawy w 
powyższym przedmiocie uwzględnił także 
zasadę, że spadki po ascendentach i descen- 
dentach na podstawie prawnego dziedzicze­
nia lub ostatniej woli rozporządzenia odzie­
dziczone, których wartość 500 zł. nie prze­
nosi, mają być wolne od opłaty podatku 
spadkowego".

JE . p. N a m i e s t n i k  zwraca uwagę, 
że Rząd wniósł już do Rady państwa pro­
jek t ustawy w tej sprawie i prawdopodobnie 
projekt ten zostanie uchwalony.

Izba uchwaliła powyższą rezolucyę.
Następnie w skutek znanego wniosku 

posła S t a r o w i e j s k i e g o ,  uchwaliła Izba 
bez dyskusyi, zgodnie z propozycją komisyi 
podatkowej, (sprawozd. pos. A b r a h a m o ­
wi  c z) następującą rezolucyę:

„ S e j m  w y r a ż a  p r z e k o n a n i e ,  iż 
zamierzona reforma należytości skarbowych 
od ubezpieczeń podniosłaby znacznie dotych­
czas pobieraną od tychże opłatę, a przeto 
oddziałaćby musiała niekorzystnie na ich o- 
gólny rozwój, iż utrzymanie zawartych pro­
jekcie rządowym (o częściowej zmianie u- 
stawy o stemplach i należytościach), ulg fi­
nansowych dla Towarzystw asekuracyjnych, 
opartych na wzajemności wskazane jes t  za­
równo istotnami potrsseljttrui, jafeott?Ż niepO-
śpolitą użytecznością tych instytucyj".

Poseł S t a r o w i e j s k i ,  imieniem ko­
misyi drogowej, wniósł następującą rezolu- 
c.yę :

„Poleca się Wydziałowi krajowemu, aby 
w celu wykonania postanowień §. 15 usta­
wy wodnej (Dz. u. i rozp. kraj. Nr. 38 z r. 
1875) przeprowadził rokowania z Rządem co 
do wydania i obwieszczenia przepisów, nor­
mujących sposób stosowania prawa do po­
boru szutru z rzek publicznych i aby w tej 
mierze sprawę zdał na najbliższej sesyi sej­
mowej “.

Bez dyskusyi wniosek ten przyjęto.
Poseł Wł. K o z i e b r o d z k i  przedło­

żył sprawozdanie komisyi drogowej o pety­
c j i  rady pow. Trembowelskiej, co do budo­
wy kolei żelaznej z Tarnopola w kierunku

mienia. Nie potrzebujemy chyba zaznaczać, 
że pani de Gardane, jakkolwiek jest przyja­
ciółką tak zacnych i dystyngowanych ludzi 
jak Lorrisowie, chociaż odwiedza ich co­
dziennie i umie wśliznąć się w ich zaufanie, jest  
zarazem wietrznicą w najgorszym gatunku, 
kobietą niegodziwą, słowem par excellence 
czarnym charakterem. Dobiera ona sobie do 
pomocy najczarniejszego na kuli ziemskiej 
adwokata p. Farguette  de Guitalens. Ten wy­
najduje niby prawnego pretendenta  do dzie­
dzictwa i oszukając równie W alentynę jak 
swego kljenta działa potajemnie na swoją 
własną ręka, w celu ożenienia swego nic­
ponia synka z panną de Ternon. Jakkolwiek 
nowa lady Tartuffe ułożyła się z dalekim 
krewnym barona o podział majątkiem — nie 
ulega wątpliwości, iż przy współudziale i 
zastępstwie takiego p. Farguette, nic się 
im obojgu nie dostanie, że jedno i drugie 
pójdzie z kwitkiem. Do czasu jednakże czarni 
socyusze, obawiając się siebie wzajem, dopo­
magają sobie, waląc na nieszczęśliwych za­
cnych ludzi góry oszczerstw i potwarzy, 
służyć mających do tryumfu ich nikczemnych 
celów. To cośmy powyżej opowiedzieli wy­
pełnia trzy pierwsze akta utworu. Ani na 
chwilę prawie nie zmienia s;ę w nich eks­
pozycyjna sytuaeya, a a k c ja  ani krok n a ­
przód sie nie porusza. Dopiero w czwartym, 
zacni ludzie, pomimo wrodzonego im niedo- 
łęztwa kiedy chodzi o własną obronę, zdo­
bywają się nareszcie na trochę odwagi i e- 
nergii, biją łotrów bronią w ich obozie na­
bytą za 200 luidorów i pełni radości rzuca­
ją się sobie w objęcia, chociaż w niedoli 
rzucali się także przy każdej sposobności. . 
może troczę za często. Oto zrąb sztuki posiada­
jącej bez zaprzeczenia bardzo piękne a nawet

południowym. Sprawa ta już od lat wielu 
jest  przedmiotem ciągłych starań  i zabiegów 
mieszkańców tamtych okolic, i nie po raz 
pierwszy, występuje w obec Izby. Te za­
biegi stanowią dowód, że ta sprawa dla 
znacznej części kraju je s t  ważną, i że po­
myślne jej rozwiązanie z dniem każdym s ta ­
je się potrzebniejsze.

Okolice, domagające się budowy kolei, 
zajmują przestrzeń blisko 3749 kilometrów 
kwadratowych, z ludnością blisko pół milio­
nową, z szeregiem miast i miasteczek h a n ­
dlowych i przemysłowych; posiadają one 
znaczną ilość gorzelń, browarów, młynów, 
a nie mają obecnie ani jednej linii kolejo­
wej poprzecznej, łączącej je bądź z linią ko­
lejową Karola Ludwika, bądź też z budującą 
się kołują transwersalną.

Komisya drogowa przychylając się je ­
dnomyślnie do petycyi rady p o w .* Trembo­
welskiej, wnosi tedy rezolucyę: Sejm zwra­
ca uwagę Rządu, że najżyźniejsza część n a ­
szego kraju t. j. powiaty: Trembowelski, Ska- 
łacki, Borszczowski, Horodeński i Zulesz- 
czycki, w których podatek gruntowy przy 
nowej regulacyi podniesiony został o 100 prc., 
nie posiadają obecnie, z wielkim, zarówno
dla Państwa, jak dla kraju uszczerbkiem,
żadnej drogi żelaznej i pomimo budującej
się kolei transwersalnej żadnej nie otrzy­
mają kolei.

Z tych powodów poleca Sejm szcze­
gólniejszej troskliwości i wyłącznej opiece 
Rządu, .jak najrychlejsze uposażenie tych o- 
kolic odpowiedniemi liniami kolejowemi

Poseł M a r  czyni uwagę, że ta rezolu- 
cya sprzeciwia się uchwaie sejmowej w r. z. 
zapadłej, według której Sejm prosił Rządu
0 budowę kolei „z Tarnopola w kierunku 
południowym;" niniejsza rezolucya osłabiła­
by tedy rezolucyę zeszłoroczną i dlatego u- 
prasza mówca o stosowniejszą stylizacyę 
drugiej alinei powyższej rezolucji w duchu 
swego przemówienia.

Sprawozdawca zgodził się na tę po­
prawkę, a Izba przyjęła ją  wraz z pierwszą 
alineą powyższej rezolucyi.

Poseł J a w o r s k i  przedłożył sprawo­
zdanie komisyi podatkowej o znanym wnio­
sku p. Polanowskiego w sprawie opodatko­
wania przemysłu gorzelnianego. Bez dysku­
syi przyjęła Izba proponowaną przez komi- 
syę rezolucyę, opiewającą:

„Wzywa się Rząd, aby przy zamierzo­
nej zmianie dotychczasowego opodatkowania 
przemysłu gorzelnianego zechciał:

1) zarządzić, by dzisiejszy system po­
bierania podatku od objętości naczyń fer­
mentacyjnych był nadal utrzymanym, jako 
najmniej jeszcze uciążliwy pod względem 
kontroli dla stron i organów nadzorujących
1 pod żadnym warunkiem nie dopuścił za­
prowadzenia znanych już ze swej szkodliwo­
ści dla stron i władz finansowych przyrzą­
dów zegarowych do oznaczania ilości uzy­
skanego alkoholu ;

2 ) by w razie zaprowadzenia dla go­
rzelń fabrycznych podatku od produktu z za­
stosowaniem przyrządów zegarow ych, każda 
gorzelnia była uważana za rolniczą, która 
przerabia własne ziemiopłody, oraz posiada 
odpowiedni obszar gospodars tw a , i by dla 
gorzelń rolniczych zatrzymany był odpowie­
dni opust podatkowy".

W końcu poseł W i e r z b i c k i  przed­
łożył elaborat komisyi gospodarstwa krajo

znakomicie nakreślone u s tę p y — jak naprzy- 
kład scena pomiędzy Generałową, Piotrem i 
Małgorzatą w IV akcie — ale prowadzonej 
w sposób powieściowy a nie sceniczny. Do­
myślamy się nawet, iż tłem komedyi musiał 
być stanowczo romans, z którego autor czer­
pał pełną dłonią, nie widzimy bowiem w ro­
bocie utworu tej zręczności mechanicznej ja­
ką Gondinet posiada w bardzo wysokim sto­
pniu, kiedy tworzy a nie przerabia. Nadto 
brak półcieniów odejmuje charakterom wy­
pukłość potrzebną; ztąd wzruszające losy lu­
dzi zacnych, jakkolwiek wplątane w czarną 
i skomplikowaną intrygę, mało nas in te re ­
sują. Słowem Les braves gens jakkolwiek w 
założeniu swem, w motywie głównym, mia­
ły być dziełem wyższej wartości, rozmijają 
się z zadaniem przez obrobienie nieposiada- 
jące siły dramatycznej. Grano ich także na na­
szej scenie — w ogólności, wcale poprawnie — 
ale b l a d o .  Tak panie: Aszpergerowa, Kwie­
cińska, Stachowiczówna, Cichocka, Zapolska, 
Woleńska, jak panowie: Zboiński, Kwieciń­
ski i Walewski, czynili zadość wymaganiom 
rutyny, nie ożywili jednakże do tego sto­
pnia przedstawiane przez siebie postacie, aby 
je  uczynić prawdopodobnemi i in teresujące­
mu Jeden  pan Lubicz w roli Farguette" de 
Guitalens, nikczemnego i niegodziwego a- 
dwokata, grał  po mistrzowsku, ze swobodą, 
werwą i charakterystycznością pełną twór­
czej siły. On też głównie zbierał najg łoś­
niejsze oklaski i on uchronił sztukę od zu­
pełnego upadku.

Orgon.



wego o znanej petycyi Feliksa L au ren fa ,  
w której jest  poruszoną myśl połączenia 
Dniestru z Sanem i Wisłą za pomocą spła- 
wnego kanału. Połączenie tych rzek w pro­
wadziłoby kraj nasz na nowy gościniec h a n ­
dlu międzynarodowego; kanał ten stałby się 
ogniwem łączącem morze Czarne z B ałty­
kiem, i w takim razie nowa ta droga h a n ­
dlowa stałaby się dźwignią do podniesienia 
handlu i przemysłu i dobrobytu kraju 
Dalszą korzyścią byłoby przyspieszenie re- 
gulacyi wymienionych rzek, bez której żegluga 
na nich jest  niemożliwą. Regulacya tych 
rzek przyniosłaby jeszcze i tę wielką ko­
rzyść, że uzyskanoby ogromne obszary zie­
mi przydatnej do uprawy, teraz nieużytków, 
lub co roku narażonych na wylewy i zni­
szczenie. Odnosi się to szczególnie do wiel­
kich obszarów zakwaszonych gruntów, poło­
żonych w górnem porzeczu D n ie s t ru , które 
tylko przez racyonalne osuszenie do kultury 
przydatnemi stać się mogą. Ale komisya, 
nie będąc powołaną do ocenienia projektu 
p. L au rem  a pod względem technicznym i 
finansowym, czyni tylko w niosek : „Sejm 
uważa sprawę dróg wodnych jako bardzo 
ważną dla interesów kraju, i wzywa Rząd, 
ażeby myśl połączenia Dniestru  z Sanem i 
Wisłą, poruszoną projektem Feliksa Lau ren t‘a, 
wziął pod rozwagę, i poczynić kazał po­
trzebne badania i poparł dążenia, skierowa­
na ku temu celowi.

Izba bez dyskusyi przyjęła ten wniosek.
Przewodnictwo objął ks. biskup S e m -  

b r a t o w i c z ,  a poseł J. E. dr. S m o l k a  
przedłożył sprawozdania Wydzału krajow e­
go w sprawach poboru opłat od napojów 
spirytusowych, a dalej poboru dodatku do 
podatku konsumcyjnego, dodatku do poda­
tków bezpośrednich i t. d Zgodnie z te mi 
wnioskami uczyniła Izba zadość prośbom 
g m i n : Strzyżowa, Podhajec, Bochni, Skole- 
go, Dąbrowy i Bóbrki. Prośbę gminy W iśni­
cza zwrócono do uzupełnienia, a nad proś­
bą gminy m. B r o d ó w  o udzielenie prawa 
do poboru wyższych opłat od napojów spi­
rytusowych, wszczęła się wcale zajmująca 
dyskusya. Wydział krajowy przedłożył wnio­
sek, ażeby Izba tej prośbie uczyniła zadość.

Pos. M e r  u n o  w i c  z, w dłuższem prze­
mówieniu, zwrócił przedewszystkiem uwagę 
Izby, że gm ina m. Brodów zajmuje w kraju 
wyjątkowe stanowisko. Odznacza się ona 
głównie separatystycznemi dążnościami. W 
całym kraju językiem wykładowym w szko­
łach je s t  język polski, albo rusk i;  w B ro­
dach wykładają w szkołach po niemiecku i 
kraj płaci jeszcze za to (szkole w y z n a n i o ­
w e j  izraelickiej) 6000 złr. rocznie. To też 
ten Benjaminek miast galicyjskich nie za- 
dawalnia się już takiemi drobnostkami, ale 
wymaga od "Sejmu rzeczy następu jących : 1) 
ażeby Sejm wstawił się do JE . prezydenta 
ministrów, iżby „wyrobił11 dla miasta Bro­
dów znaczniejszą pożyczkę w banku zagra­
n icznym ; Sejm ma być więc m aklerem; 2) 
ażeby wyjednał dla Brodów zaprowadzenie 
sądu kolegialnego, pomimo że 4 mile od 
Brodów, w Złoczowie, je s t  już sąd kolegial­
n y ;  3) ażeby postarał się o zaprowadzenie 
w Brodach fabryki tytoniu; 4)  ażeby wyro­
bił tej gminie pożyczkę na budowę koszar; 
5) ażeby podwyższył tej gminie dochody 
propinacyjne. Tak więc gm ina m. Brodów, 
która według N . fr. Presse je s t  w Galicy i 
j e d y n ą  oazą kultury i cywilizacyi, uważa 
Sejm galicyjski za rodzaj faktora, który ma 
ułatwiać jej rozmaite interesa. A teraz przy­
patrzmy się gospodarce tej gminy i rozważ­
my bliżej, czy zasługuje w ogóle na po­
parcie ? Mówca, w kolorach jaskrawych, przed 
stawia tę gospodarkę: Miastem ma rządzić 
klika, która na bezustannych pożyczkach i 
rozmaitych transakcyach, ma robić wca­
le dobre interesa, a stan funduszów gm in­
nych jes t  już w takim stanie, iż lada chw i­
la musi nastąpić sekwestracya dochodów 
gminnych, na zaspokojenie rozmaitych wie­
rzytelności bankowych. W tej gminie nie są 
znane budżety; rep rezen tac ja  tamtejsza, po­
bierając z propinacji  rocznie około 40.000 
złr., twierdzi w preliminarzach budżetowych, 
że wydatki na  administracyę propinacyjną 
obliczonemi być nie mogą; ale natomiast 
obliczyła ta rep rezen tac ja  znakomicie fun 
dusz dyspozycyjny, który w Brodach, przy 
budżecie 80.000 złr. wynosi 12.000 rocznie, 
podczas gdy Sejm, przy budżecie przeszło 
^ milionowym, uchwala dla Wydziału kra ­
jowego, jako fundusz dyspozycyjny tylko
30.000 złr. W tym duchu charakteryzuje 
mówca dalej gospodarkę reprezentacyi m iej­
skiej w Brodach, gospodarkę, która wywo 
łała  powszechną niechęć, jak  świadczą o 
tern telegramy, wystosowane przez mieszkań­
ców do mówcy i innych posłów sejmowych, 
z Pr °śbą, ażeby Sejm n i e  zezwolił na  pod­
wyższenie opłat propinacyjnych. Dla tych 
powodów wnosi mówca, ażeby Sejm nad 
wnioskiem Wydziału krajowego przeszedł do 
porządku dziennego.

 ̂Poseł dr. G r o s s  modyfikuje ten  w nio­
sek i prosi I z b ę , ażeby tę sprawę przeka­
zała Wydziałowi krajowemu do zbadania, o 
ile zarzuty przytoczone przez p. Merunowi-
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cza, na  podstawie zażaleń wniesionych przez 
mieszkańców m. Brodów, są uzasadnione.

Poseł M e r u n o w i c z  przyłącza się do 
tego wniosku.

Pos hr. G o l e j e w s k i ,  przychylając 
się do odraczającego wniosku, prosi o do­
kładne poinformowanie Izby o sprawach 
brodzkich, w drukowanem sprawozdaniu.

Poseł J. E. dr S m o l k a  oświadcza, 
że nie może rozbierać zarzutów przytoczo­
nych przez p. Merunowicza, ale z uwagi, że 
zachodzi periculum in mora , a mianowicie, 
że jeżeli Sejm nie pozwoli na podwyższenie 
opłat od trunków spirytusowych, gmina m. 
Brodów będzie musiała ogłosić konkurs, u- 
prasza o przyjęcie wniosku Wydziału krajo­
wego.

Izba przyjęła wniosek posła G r o s s a ,  
poczem bez dyskusyi, zgodnie z wnioskami 
przedstawionemi przez posła hr. W ładysła­
wa B a d e n i e g o ,  uchwaliła projekta u- 
staw nadające prawo do poboru myt: Radom 
powiatowym w Mielcu i Tarnowie, na dro­
dze powiatowej z Lisiej góry do Radomyśla; 
Radzie powiatowej w Limanowy, od mostu 
na  rzece Łososinie, przy drodze powiatowej 
Sowlińsko-Laskowskiej; gminie wspólnie z 
obszarem dworskim w Bukaczoweach powia­
tu Rohatyńskiego, od mostu na  rzece Świe­
rżu; obszarowi dworskiemu w Rogach, po­
wiatu Krośnieńskiego, od mostu na rzece 
L ubatów ce; gminie w Mizuniu, powiatu Do­
lińskiego, od dwóch mostów na rzece Mi- 
z u n c e ; obszarowi dworskiemu w Daszawie 
powiatu Stryjskiego, od mostu na rzece Be- 
reźnicy; gminie wspólnie z obszarem dwor­
skim w Mełnej, powiatu Rohatyńskiego, od 
mostu na  rzece Świerżu; gminie w Prze­
myślanach powiatu Przemyślańskiego od mo 
stu na  rzece Gniłej Lipie. Gminie Bereźni- 
cy, powiatu Stryjskiego, odmówiła Izba pra­
wa do poboru myta od mostu n a  rzece Be- 
reźnicy, mimo przeciwnego wniosku posła 
A n t o n i e w i c z  a.

Przy ostatniej sprawie objął przewod­
nictwo napowrót JW . M a rsza łek  krajowy.

J. E. Namiestnik p. F. Z a l e s k i  za­
brał głos i oświadczył, że Jego Ces. i Król. 
Apostolska Mość najwyższem postanowieniem, 
z d. 14 października r. b. raczył najmiłości- 
wiej o d r o c z y ć  sesyę Sejmu Królestwa Ga- 
licyi i Lodomeryi z Wiel. Ks. Krakowskiem 
(brawa); wzywa tedy J. E. p. Namiestnik 
JW. Marszałka o o d r o c z e n i e  sesyi sej­
mowej.

Wezwaniu temu czyni JW . p. Marsza­
łek zadość i oznajmia pp. posłom, że o dniu 
i godzinie przyszłego posiedzenia zawiadomi 
ich pisemnie.

Koniec posiedzenia o godzinie 3 min. 
15 z południa.

SPRAWYIONARCHII
W sprawie galicyjskich koleji państwo­

wych pisze dzisiaj P resse : „Rząd powziął
już odpowiednie postanowienia w sprawie 
przyszłego kierownictwa ruchu na kolei 
tarnowsko - leluchowskiej i nad - dniestrzań- 
sk ie j , a to począwszy od Igo stycznia 
1884 roku, ' Dawniej już donosiliśmy, że 
rząd, wypowiedziawszy kolei galicyjsko-wę­
gierskiej k o n tra k t , na mocy którego towa­
rzystwo tej kolei administrowało wyżej wspo- 
mnionemi l in ia m i , zamierzał poruczyć ich 
ruch kolei Arcyksięcia Albrechta. Doniesie­
nie to sprawdziło się. Ministerstwo handlu 
wydało obecnie dwa rozporządzenia, jedno 
do dyrekcyi kolei Albrechta, drugie do rady 
nadzorczej galicyjsko-węgierskiej kolei żela­
znej. W pierwszem z nich zaw iadam ia , że 
z dni«m 1 stycznia 1884 zarząd linii tarno- 
wsko-leluchowskiej i kolei naddniestrzańskiej 
zostanie oddany dyrekcyi kolei Albrechta, 
w drugiem zaś donosi o tern zarządzeniu ra ­
dzie nadzorczej kolei galicyjsko-węgierskiej 
i nadmienia, że rada nadzorcza ma się bli­
żej porozumieć z dyrekeyą kolei A lb re ch ta  
co do przeniesienia na nią zarządu tych obu 
linij państwowych. Bezzwłocznie też poczy­
nione zostaną odpowiednie kroki, aby prze 
niesienie to nastąpiło w czasie należytym. 
Przedewszystkiem, w myśl kontraktu, zawar­
tego w roku 1876 z koleją galicyjsko-węgier­
ską, przeprowadzonem zostanie wyeliminowa­
nie państwowych urzędników kolejowych, 
którzy tworzyli dotychczas z urzędnikami 
kolei galicyjsko-węgierskiej jeden i ten sam 
status. Dotychczas, urzędnicy obu koleji pań­
stwowych pełnili służbę na liniach kolei gali­
cyjsko-węgierskiej i odwrotnie, urzędnicy tej 
ostatniej kolei, na liniach państwowych. Dal­
szą k w e s ty ę , którą będzie potrzeba przy 
zmianie załatwić, stanowi jednolita organi­
zacja  ruchu. Gdy mianowicie przy galicyjsko- 
węgierskiej kolei i administrowanych przez 
nią liniach wszystkie agendy ruchu miały 
swoją siedzibę w W ie d n iu , przy kolei Al­
brechta siedziba ruchu , zarząd materyałów
1 inne agendy znajdują się w Galicyi. O przy­
szłych losach kolei galicyjsko - węgierskiej 
nic jeszcze nie postanowiono stanowczego. 
Najprostszym i najodpowiedniejszym środkiem
2 października 1883.

wyjścia byłby tutaj sekwestr austryackiej 
linii pomienionego towarzystwa; do tego je ­
dnakże potrzebaby zezwolenia rządu węgier­
skiego, a z tym rząd austryacki jeszcze się 
nie porozumiał. Dalszy byt galicyjsko-wę­
gierskiej kolei, jako towarzystwa samoistne­
go, wobec zwiększonych wydatków, na j a ­
kie kolej ta będzie wystawioną po odłącze­
niu od niej dwóch koleji państwowych, s ta ł­
by się niemałym ciężarem dla państwa, któ­
re z tytułu gwarancyi zmu.szoneby było po­
krywać niedobory.

—  Od dni kilku— pisze Fremdenblatt— 
wykończono już iustrukcye dla inspektorów 
przemysłowych i przedłożono je do aproba­
ty p. ministrowi handlu. Podstawą ich, jak  
to rozumie się samo przez sie, je s t  ustawa 
o inspektorach przemysłowych. Przy całej 
jednak ścisłości instrukcyj pozostawiono ta­
ktowi inspektorów obszerne pole działania. 
Wniesiono ogółem przeszło 200 podań, to 
też wybór będzie bardzo trudny. Inspekto­
rom przemysłowym, którzy będą podlegać 
namiestnictwu, nadano wprawdzie funkcye 
urzędników państwowych, chociaż właściwie 
nimi nie będą, co stało się głównie z tego 
powodu, iż obawiano się, aby przez niefor­
tunny wybór nie obciążyć zbytecznie budże­
tu. Dopiero po jedno lub dwurocznej służbie 
inspektorowie przemysłowi staną  się rzeczy­
wistymi urzędnikami. W preliminarzu na 
rok przyszły ma być wstawione na ich do­
tac ję  50.000 zł. Na razie zostanie zamiano­
wanych tylko 12 inspektorów na całe pań­
stwo.

— W korespondencji  wiedeńskiej do 
Nordd. Allg. Ztg. znajdujemy obszerne u- 
wagi o obradach, jakie toczyły się w kilku 
sejmach nad reformą wyborczą, które z wie­
lu względów zasługują na powtórzenie. Ko­
respondent uważa nadanie prawa wyborcze­
go osobom opłacającym 5 złr., jako logicz­
ne następstwo reformy wyborczej dla Rady 
państwa, w skutek czego rząd pozostawił 
reprezentacjom  krajowym podjęcie in ic ja ty ­
wy co do rozszerzenia państwowej reformy 
wyborczej na sejmy krajowe. Znaczna część 
ostatnich zajęła się nią na tegorocznej sesyi. 
Lewica ściągnęła na siebie zarzut, iż wobec 
rozszerzenia prawa wyborczeg® zajęła nie­
sympatyczne stanowisko. I  tak w sejmie 
niższo-austryackim większość liberalna po­
plątała emancypacyę polityczną pięciogulde- 
nowców z mnóstwem innych „ulepszeń11, 
które byłyby niezawodnie wprowadziły tyl­
ko zamęt do wyborów. W skutek tego przed­
łożenie odnośnego projektu ustawy do Najw. 
sankcyi stało się niemożliwem. W innych 
sejmach centraliści stawiali reformie wybor­
czej wszelkie możliwe trudności. Liberalni, 
którzy starali się dotychczas ścieśnić ile mo­
żności zakres działania reprezentacyj pro­
wincjonalnych i skrępować ich swobodę, te ­
raz wprowadzają na ich teren  „wielką poli­
tykę.* Jeden  z nich nawet, podnosząc za­
palczywie głos przeciw budżetowi wojenne­
mu, zdradził się, że panowie ci marzą cią­
gle o redukcji armii. Dokąd centraliści zdą­
żają, sami z pewnością nie wiedzą....

SPRAWY ZAGRANICZNE
(Demon«tracy« lig i Irlandzkiej.)

Dzienniki angielskie donoszą, że po­
mimo silnej agitacyi, rozwin.etej pod opieką 
sir Stafforda Northcote’a w Ulster, zwolen­
nicy Parnella nie tracą nadziei, iż powie­
dzie się im północne i protestanckie pro- 
wincye wyspy Zielonej pozyskać dla polity­
ki ligi narodowej. Podają przy tej sposobno­
ści wielce charakterystyczny opis zgroma­
dzenia, zwołanego przez ligę we wsi Rosslea 
w hrabstwie Ferm anagh. Oranżyści, dowie­
dziawszy się o tern, zwołali ze swojej strony 
natychmiast zgromadzenie swoich wyznaw’- 
ców, i urządzili w tym samym dniu i o je ­
dnej godzinie kontrdemonstrację. Wobec 
niezmiernego rozjątrzenia obu przeciwnych 
frakcyj, obawiano się gorszących zaburzeń. 
Rząd zatem nakazał wszechstronne środki 
ostrożności i zmienił miejscowość Rosslea 
w obóz obwarowany, w którym kilka szwa­
dronów k aw ale ry i , piechota i cała uzbro­
jona policya czuwały nad utrzymaniem 
w karbach dwóch przeciwnych obozów. 
Z sąsiedniego miasteczka Clones wyruszyły 
równo ze świtem liczne grupy oranżystów 
z orkiestrą i sztandarami na czele i puściły 
się ku wiosce Rosslea. Urządzający dem on­
strac ję  P a rn e l iśc i , członkowie parlamentu 
Healy, F. O. Sullivan, Biggar i kilku księży 
katolickich, wyjechali z miasta w południe 
otwartemi powozami. Ażeby nie dopuścić do 
starcia pomiędzy przewódcami ligi a ich 
przyjaciółmi oranżystami, wysłały władze 
przed powozami oddział ułanów i oddział 
policyi jezdnej. Przed wjazde m do wsi za 
ję ła  posterunek kompania piechoty. Oficer, 
dowodzący tym posterunkiem , nie pozwolił 
oranżystom przejścia przez wieś gromadnie, 
co mocno oburzyło zwolenników unii, i za­
czynali się odgrażać, że siłą zdobędą przej­

ście. Wielu z nieh było uzbrojonych w re ­
wolwery i dawali ognia w powietrze, lecz 
w końcu udało się członkowi parlamentu 
p. Archdale skłonić upartych do usłuchania 
rozkazu oficera i udania się inną droga po 
za wieś. Inny jednak oddział oranżystów 
pod przewództwem lorda Rossmores i p u ł­
kownika Lloyda, zdołał wymódz pozwolenie 
przechodu przez wieś i kroczył tłumnie obok 
błonia, na  którem zgromadziło się około 
8000 Parnellistów z hrabstw  sąsiednich. 
Tylko niski płot przedzielał nieprzyjacielskie 
obozy. Oranżyści przechodząc, wznieśli w gó­
rę swoje sztandary i zaczęli urągać się zgro­
madzonym ligistom w wyrazach najobelżyw- 
szyeh, które oczywiście nie pozostały bez 
odpowiedzi. Dzięki jedynie spiesznie n a s tę ­
pującym wojskom królewskim, że nie przy­
szło do czynnych zapasów i scen tragicz­
nych. Pomimo t o , jakiś młody dzierżawca 
irlandzki, który się zanadto zbliżał do zgro­
madzenia oranżystów, został raniony, i znaj­
duje się w niebezpieczeństwie życia. Posie­
dzenia stronnictw przeciwnych rozpoczęły 
się na dwóch płaskowzgórzach, rozdzielonych 
małym potokiem; wojska rozciągnęły mię­
dzy niemi łańcuch z ludzi i broni. Zgrom a­
dzenie ligi narodowej rozpoczęło posiedzenie 
pod przewodnictwem parocha katolickiego 
0 ’Kane. Deputowany Healy zabrał pierwszy 
głos i rzekł mniej więcej na  zagajenie te 
słowa: „Przeciwnicy Parnella starają  się 
wszelkiemi sposobami przeszkodzić w yzw o­
leniu stanu dzierżawców. Ale ponęty, które 
miały lud odwieść od trafnej drogi, przesta­
ły już wabić. Protestanci wiedzą sami b a r­
dzo dobrze, po której stronie jest chleb ł a ­
twiejszy, wiedzą, że od lordów nie mogą się 
niczego spodziewać. Jedyną zdradą, jakiej 
się chce liga dopuśc-ić, jest zdrada przeciw­
ko wygórowanym rentom dzierżawnym. P a ­
nowie, którzy nam czynią zarzuty, nie m y ­
ślą o królowej, ale o kieszeniach ubogich 
włościan i dzierżawców. Ustawę ziemiańską 
piętnują jako rodzaj jakiejś zbrodni, ale 
tymczasem pobożni protestanci przyjmują 
chętnie korzyści tej ustawy, nie mają zatem 
prawa potępiać ty ch ,  którzy krajowi dopo­
mogli do uzyskania prawa ziemiańskiego*. 
Zgromadzeniu oranżystów przewodniczył w i­
cehrabia Crichton. Rzekł on, że celem zgro­
madzenia, odbywanego na przeciwnym wzgó­
rzu, jes t  rabunek i rewolucya. Ale zdrajców 
tych już zdemaskowano. Lord Rossmore po­
lecił do uchwały następującą rezo lucję :  
„Oranżyści hrabstw Monaghan i Ferm anagh 
zobowiązują się uroczyście utrzymać unię 
Irlandyi z Wielką Brytanią i opierać się 
wszelkiej dążności, skierowanej do tego, by 
poddać Irlandyę pod rządy zbójców, rabu­
siów i rokoszan socyalistycznyeh*. Rezolu­
c ję  tę przyjęli oranżyści bucznemi okrzyka­
mi i wystrzałami z rewolwerów. Następnie 
rozpoczął się tłumny pochód oranżystów 
z powrotem do Clones. Wojsko powstrzy­
mało kilka tysięcy członków ligi narodowej 
aż do wii czo a i pozwoliło im odejść dopie­
ro w chwili, gdy już pola Rossley wolne 
były zupełnie i gdy nie pozostał ani jeden 
z oranżystów.

KRONIKA
f  Za spokój duszy ś.p. księdza F ran­

ciszka Serafina Kostka, dr. teologii, profesora 
teologii pastoralnej, b. dziekana i rektora uni­
wersytetu lwowskiego, zmarłego dnia 13 b. m. 
w Przemyślu, odbędzie się jutro, we wtorek, 
o godzinie 9 przed południem w kościele św. 
M ikołaja nabożeństwo żałobne, na które profe­
sorowie uniwersytetu lwowskiego wszystkich 
pobożnych zapraszają.

—  P .  Mieczysław Z a wiejski, u ta ­
len to w a n y  rzeźbiarz, baw i obecnie w m ieście  
naszem . P . Z aw iejsk i, uczeń Z um buscha, w y ­
k on a ł w  osta tn ich  czasach  utw ór p. t. „ P od  
krzyżem  przy  drodze*.

— Stypendya z funduszów „towarzy­
stwa pomocy naukowej* otrzymali na rok 
szkolny 1883/4 następujący uczniowie: W kwo­
cie 50 zł. 1. Zubczewski Ludwik uczeń Y klasy 
gimn.; w kwocie 40 zł. 2. Nowicki Józef, 
uczeń IY klasy gimn., 3. Głowacki Feliks, 4. 
Romański Kazimierz, uczniowie V klasy gimn.
5. Chechliński Władysław, uczeń VIII klasy 
g im n.; w kwocie 30 zł. 6. Biczay Antoni, 
uczeń I  klasy g im n.; 7. Topolnicki Włodzi­
mierz, 8. Brzeziński Kazimierz, 9. Teodorowski 
Apolinary uczniowie II  klasy g im n.; 10. Bień­
kowski Józef, 11. Melzer Józef, 12. Wolanin 
Tadeusz, 13. Stieber Henryk uczniowie III 
klasy gimn. ; 14. Grudziński Stanisław, uczeń 
IV klasy gimn.; 15. Chrzanowicz Józef, uczeń 
Y klasy gim n.; 16. Sitarz Antoni, 17. Popo­
wicz Jan, 18 Pryjma Jan, uczniowie YIII kl. 
gimn.; 19. Witkowicka Emilia, 20. Rudyńska 
Ludgarda, uczennice II klasy sem. nauczcielsk.; 
21. Modesówna Marya, 22. Bieńkowska Bole­
sława, uczennice III klasy sem. nauczycielek.; 
23. Porąbalska Klementyna,‘424. Diakówna Ka­
tarzyna, 25. Wstążkiewiczówna Barbara, uczen­
nice IV. klasy sem. naucz.; 26. Martynowicz



Michał, uczeń III klasy sem. naucz.; 27. Ma- 
rya Pochmarska, uczennica IV klasy szkoły 
wydziałowej, 28. Poturajówna Paulina uczen­
nica IV klasy szkoły wydziałowej; w kwocie 
20 zł. 29. Miillerówna Ignaca, uczennica III  
klasy sem. naucz.; 30. Czajkowski Maryan,
31. Zumański Wiktor uczniowie, II  kl. gimn. i
32. Dzbańska Zofia, uczennica II klasy szkoły 
ludowej. Jednorazowy zapomogę w kwocie 10 
zł. otrzymali: 1. Lenzówna Józefa, 2. Bukow­
ska Aniela, uczennice III  klasy sem. naucz.;
3. Kobierska Marya ucz. IV klasy sem. naucz.;
4. Tarnawski Władysław uczeń III klasy sem. 
naucz.; 5. Bayger Witołd, uczeń V klasy gim ;
6 . S teck i F ra n ciszek , uczeń II k la sy  g im n . ;
7. Diaków Józef, uczeń III  klasy gimn ; 8. 
Waszkóryk Józef, uczeń IV klasy gimn. i 9. 
Melzer Jan, uczeń V klasy gimn.

— Echa muzycznego i teatralnego 
wyszedł z druku nr. 3 i zawiera: 1. Nasze 
współczesne dramatopisarstwo, przez Kazimie­
rza Kaszewskiego. 2. Wojciech Bogusławski w 
Wilnie r. 1816, przez dr. Piotra Chmielow­
skiego. 3. Kobiety w życiu Wagnera, przez dr. 
R. Goschego. 4. Listy J. I. Kraszewskiego. 5. 
Mozart dzieckiem (z ryciny). 6 List z Drezna, 
przez Maurycego Karasowskiego. 7. Mozajka.
8. Kronika. 9. Fejleton. 10. Podczas baiu, 
obrazek w jednym akcie wierszem Edwarda 
Paillerona, przekład Wacława Szymanowskiego. 
W dodatku n u t : N a lagunach walc z opery 
komicznej Jana Straussa: Noc Wenecka, z te­
kstem polskim.

* Zapiski policyjne. W Bukaczow- 
cach skradziono na poczcie skrzynkę z listami 
pieniężnemi w wartości 1.200 zł., trąbkę po­
cztową, 3 cwancygiery, kilka starych monet i 
kilka kopiejek. — Pan Józef Hoszowski zgubił 
3 książki prawnicze i index lectionum na jego 
nazwisko wystawiony, a pan J. V. kwotę 694 
zł. — Firma Czajkowski i Kiełbusiewicz do­
nosi, że niewiadomy gość zapomniał w sklepie 
czarny jedwabny parasol. -  Złożono w policyi 
bawełniany parasol ezarny zapomniany w do­
rożce i 2 weksle na 50 zł i 30 zł. akcepto­
wane przez Michała Kudlę. — Przyaresztowano 
Jana Gajdę za rabunek dokonany na osobie 
Chaima Mutza 1 37 ulica Karola Ludwika. — 
Pani Marya Starzewska 1. 28 ulica Zielona do­
nosi, że zbiegły jej 2 krowy maści czarnej 
z których jedna miała podbrzusze białe.

t  Zmarli w ostatnich dniach : w Duis- 
seldorfie znany malarz niemiecki August Sie- 
gert, twórca licznych, z wiełkiem uznaniem 
przyjętych obrazów historycznych i rodzajo­
wych, przeżywszy lat 63; w Paryżu znako­
mity fizyk francuski Priyat de Schamel.

— Zmarły profesor Barrande, nie­
gdyś ochmistrz hr. Chambmda, zapisał testa­
m e n te m  cała swoją, nader bogatą bibliotekę 
prywatną czeskiemu muzeum w Pradze. — We­
dług praskiej Poliłik  ofiarowane przez Barrauda 
czeskiemu muzeum zbiory geologiczne i paleon­
tologiczne reprezentują wartość 200.000 zł., 
zaś biblioteka zapisana temu muzeum ceniona 
jest na 2 miliony franków.

— Bankier monachijski Weil, w tych 
dniach „ulotnił się* bez wieści, zabrawszy z 
sobą depozyta swoich klientów. Jeden z po­
szkodowanych stracił do 100.000 mark.

—  O strasznych trzęsieniach, które 
w ostatnich dniach nawiedziły okolicę Czesmy, 
małej miejscowości na wybrzeżu Anatolii, otrzy­
mały dzienniki angielskie następujące szczegóły 
w depeszach z Konstantynopola: Zdaje się, że 
cały półwysep Smyrnieński aż po Czesmę, oraz 
sąsiednia wyspa Scio, dotknięte zostały tym 
przewrotem natury. Największe stosunkowo spu 
stoszenie zrządzone zostało w zachodniej części 
półwyspu, między Czesmą a Vulrą. Wszystkie 
wsi w tym okręgu są zniszczone i obrócone w 
kupę gruzów. Nieszczęśliwi mieszkańcy nie 
mieli czasu ujść z domów, dlatego też liczba 
ofiar jest tu bardzo znaczną, oceniają ją na 
przeszło 1.000 zabitych, a wielu uszkodzonych. 
W Czesmie samej wiele domów runęło lub po­
pękało, a strata w mieniu mieszkańców jest 
istotnie olbrzymia; przy tern jednak nikt nie 
utracił życia, a kilka tylko osób doznało ska­
leczenia. Scio i Smyrna mniej, jak się zdaje, 
ucierpiały. Ludność nawiedzonych okropną tą 
klęską okręgów pogrążona jest w wielkiej nę­
dzy, wszelkie bowiem jej zasoby uległy zni­
szczeniu. Główny przemysł półwyspu stanowi 
produkcya rodzynków, zwanych sułtankami. Li­
czba mieszkańców, pozbawionych dachu, oce­
nianą jest na 20.000 — Według depeszy z Kon­
stantynopola z dnia 18 b. m. słabe trzęsienia 
powtarzają się jeszcze ciągle na wyspie Ohios 
i w jej okolicach. Najwięcej ucierpiały miejsco­
wości Katapanja, Eeisdere i Zidja, gdzie wię­
ksza część domów legła w gruzach Sułtan 
bezzwłocznie nakazał nieść energiczną pomoc 
dotkniętym tą straszną klęską — Wreszcie 
z Gibraltaru donosi depesza dnia 20 b. m., że 
dnia tego po północy obserwowano tam trzy 
wstrząśnienia ziemi, które szybko po sobie na­
stępowały. O godzinie 2 nad ranem powtó­
rzyło się trzęsienie. Kierunek trzęsień był z 
północy ku południowi.

—  Gwałtowne burze sro ży ły  się  w 
osta tn ich  dniach u w ybrzeży a n g ie lsk ich . N a  
kan ale  Kaletsńskirn. zdarzyło  się  wiele, n ięszczę- 
ś liw y c  w ypadków . Z w iększych  okrętów  roz­
bił się parow iec G rinkle  pod Sunderland, sk u -

ner Iławie pod Arbroath, skuner Frideelke w 
zatoce Wick i barka norwegska Isabella pod 
Bexhall. Wielkie też spustoszenia zrządziła bu­
rza na lądzie, szczególniej w kilku hrabstwach 
irlandzkich. — Zdaje się, iż skutkiem tych burz 
zatonął na Atlantyku wielki harnburski paro­
wiec pocztowy Alinę W oerm unn , gdyż pod 
Terschelling fale wyrzuciły na brzeg rozmaite 
szczątki okrętu oraz łódź ratunkową z napisem 
„Alinę Woermann“ , jak niemniej troje zwłok. 
Okręt wspomniony we wtorek wieczór odpłynął 
z Hamburga udając się do zachodniej Afryki. 
Oprócz 30 ludzi załogi miał na pokładzie swo­
im trzech podróżnych, a między nimi dwóch 
misyonarzy.

—  Na ślad wielkiej zbrodni wpa­
dła polieya w Liverpoolti. Przed kilku dniami 
umarł tam niejaki Tomasz Higgins. Liczne w 
ostatnich czasach wypadki śmierci w rodzinie 
Higgins i pomiędzy jej powinowatymi zwróciły 
uwagę towarzystw ubezpieczeń na życie, u któ­
rych każdy z umierających był asekurowany 
na dość znaczną sumę Kiedy trumnę ze zwło­
kami Tomasza Higginsa miano już ustawić na 
karawanie, pojawiła się polieya i wstrzymała 
pogrzeb. Zwłoki poddano sekoyi, jakoż lekarze 
sądowi stwierdzili zatrucie arszenikiem. Szwa- 
growa nieboszczyka, nazwiskiem Flannagan, 
która ubezpieczyła życie wszystkich swoich 
krewnych bez ich wiedzy, w pierwszej zaraz 
chwili na widok policyi umknęła, lecz w parę 
dni później wyśledzona została i aresztowana 
w Wavertree pod Liverpoolem. Zdaje się, iż 
okropna ta kobieta sprzątnęła zapomocą tru ­
cizny ze świata 7 osób, a między niemi naj­
bliższych swoich krewnych. Zwłoki wszystkich 
domniemanych jej ofiar będą ekshumowane w 
najbliższych dniach.

— Trychiny w ostatnich czasach po­
jawiły się z wielką gwałtownością w Emersle- 
ben i kilku innych miejscowościach w pobliżu 
Halberstadt. W samem Emersleben zachorowało 
dotychczas 183 osób na tę straszną chorobę, 
w Deesdorf około 80, w Nienhagen 57, w Crot- 
torfie 40. Wielu chorych już umarło.

— Sanie parowe. W Petersburgu tej 
zimy urządzona ma być na próbę komunikacya 
między stolicą a portem kronsztadzkim po lo­
dzie, za pomocą sań parowych, których kon 
strukoya jest pomysłu inżyniera rossyjskiego 
Dubronina. Już w zeszłym roku próbował tych 
sań na lodzie Oki i osiągnął bardzo pomyślne 
rezultaty. Machina o sile dwóch koni ciągnęła 
wtedy sześć sań omnibusowych z 60 osobami.

— Celibatowe ministeryum. Jeden 
z dzienników paryskich proponuje, ażeby tak 
nazywać teraźniejsze ministeryum francuskie, 
czterej bowiem jego członkowie są starymi ka-
Walerami, mi ano wici-nowomianowany m inister
wojny generał Campenoo, minister spraw we­
wnętrznych Waldeck-Eousseau, minister spraw 
zewnętrznych Challemel-Laoour i minister ro­
bót publicznych Eaynal. Nadto piąty członek 
gabinetu, minister poczt i telegrafów Cochery, 
jest wdowcem. Dziennik wspomniony dodaje, 
iż zapewne Paryżanki postarają się o to, ażeby 
staro-kawalerskiemu temu ministeryum zgotować 
rychły upadek.

— Z deszczu pod rynnę. W kronice 
policyjnej wypadków w Warszawie z dnia 15
b. m. czytamy, co następuje: „U dentysty K., 
przy wyrywaniu zęba, Józef L. z wielkiego bolu 
spadł z fotelu i złamał rękę.“ Szczególny to 
istotnie zbieg fatalizmów, ażeby ktoś poszedł­
szy do lekarza dla wyjęcia zęba, wracał do 
domu ze złamaną ręką.

— Psa morskiego, jak donosi Gan. 
Tor., złowiono w tych dniach i ubito w Wiśle 
pod Kwidzyniem. Ważył blisko 80 funtów.

— Straszna katastrofa, której ofiarą 
padł w styczniu r. b. niemiecki parowiec Gim 
hria na morzu Północnem, przypomniała się 
znowu światu. Eybaoy angielscy mianowicie 
znaleźli niedawno na morzu kartę abonamentu 
na czasopisma W r. Med. Ztg ., wystawioną na 
imię dr. Neumanna w San Francisco i d. 13 
stycznia b. r. nadaną na pocztę w Wiedniu. 
Z  pocztą zaantlantyoką Gimbrii karta ta  po­
szła na dno morskie, pomimo jednak, iż tak 
długo leżała w wodzie, zachowała się wcale 
dobrze i w tych dniach odesłaną została reda- 
kcyi wspomnionego czasopisma w Wiedniu.

— Ciekawa wystawa o tw artą  będzie 
s ta ran iem  księgarzy drezdeńskich d. 31 bm. w 
sali dubletów księgozbioru Briihlowskiego w D reź­
nie. Będzie to specyalua  w ystaw a m a n u s k ry ­
ptów i druków  kościelno-historyeznych, złożona 
z 800 bardzo cennych obrazów. Samych s ta ­
rych biblij je s t  w tej liczbie przeszło 50, a j e ­
dna z nich G utenbergow a, n a  pergam i nie od­
bita, przedstaw ia  wartość co najmniej 1 0 0 .0 0 0  
m ark .

-- Samobójstwo kota. Dzienniki wło­
skie pełne były niedawno szczegółów o „sa­
mobójstwie" kota w Udine, który, sprzykrzywszy 
sobie życie, kilkakrotnie usiłował je skrócić 
przez „rozmyślne11 utopienie się. Wskoczył naj 
przód do sadzawki, zkąd wyciągnięty, znowu 
w kilka dni potem rzucił się „w rozpaczy" do 
studni, a raz jeszcze uratowany, utopił się na­
reszcie w rzece Lcdrze. Ezadki k o t!

— Traktat z księciem murzyńskim. 
Dzienniki angielskie ogłaszają tekst układu, 
zawartego przez Stanley a imieniem międzyna­

rodowego towarzystwa afrykańskiego, z księ­
ciem Manipembo, władcą środkowo-afrykańskich 
krain Quillu i Ohissanga. W artykule 1. cieka­
wego tego aktu między narodowego Msciprmho 
obowiązuje się odstąpić wspomnianemu towa­
rzystwu na własność pewien dokładnie opisany 
obszar swego kraju. W  artykule 2. poświadcza 
czarny władca uroczyście, że wzmiankowane te- 
rytoryum stanowi integralną część jego kraju i 
że swobodnie niem rozporządzać może. Artykuł 
3 brzmi dosłownie; „Ustąpienie tego teryto- 
ryum nastąpi po złożeniu: najprzód jednorazo­
wego daru 200 sztuk czerwonych korali, i .000 
sztuk materyj, 25 beczułek prochu, 24 sztuk 
rozmaitych sukień, beczułki rumu, 25 strzelb, 
skrzyni miedzi, 25 antałków wódki jałowcowej, 
100 sztuk naczyń kamiennych, 25 antałków 
likieru; następnie zobowiązuje się nabywający 
wypłacać księciu Manipemboj dożywotnią da­
ninę w ilości 3 sztuk materyj i 1 galonu rumu 
każdego miesiąca". Artykuł 4 dodaje do po­
wyższych postanowień, że z oddaniem rzeczo­
nego terytoryum, Manipembo ma je opuścić 
całkowicie i uznać zwierzchnicze nad niem od­
tąd prawa towarzystwa afrykańskiego. Towa­
rzystwo natomiast obowiązuje się uszanować 
wszelkie prawa mieszkających na tern teryto­
ryum krajowców, oraz ochraniać tychże całą 
swoją siłą Nadto dalsze artykuły układu, któ­
rych ogółem jest ośm, przyznają towarzystwu 
prawo prowadzenia handlu we wszystkich dzie­
rżawach księcia Manipembo, zakupywania w nich 
płodów rolnych, zakładania dróg i kopalń.

GŁOSY PUBLICZNE.

Wszystkich, którzy raczyli wziąć tak 
liczny i rzewny udział w oddamu ostatniej u- 
sługi ś. p. Henrykowi Schmittowi: Przewiele­
bne duchowieństwo, Członków Sejmu, Rady 
miejskiej, Akademii umiejętności, Uniwersytetu 
i rozlicznych Towarzystw, Kolegów zmarłego, 
Cechy, Stowarzyszenia, muzykę, Chóry liczną 
szlachetną Publiczność i zacną Młodzież pro­
simy, aby zechcieli przyjąć tych kilka słów za 
wyraz całej głębokiej wdzięczności, jaką czu­
jemy za okazaną pamięć dla zgasłego męża 
i ojca.

W dowa  i syn.

GOSPODARSTWO I HANDEL
f  P r o g r a m  X posiedzenia lwowskiej 

Izby handlowej i przemysłowej we środę 24 
października 1883 o godzinie 6tej wieczór. 
1. Zatwierdzenie protokołu z ostatniego posie­
dzenia. 2. Załatwienie spraw bieżących. 3.jjSpra- 
wozdanie komisyi handlowej w sprawie o- 
płsty należytości stemplowej od ksiąg kupiec­
kich. 4. Propozycya na ocenicieli sądowych dla 
sądu krajowego we Lwowie. 5. względem pro­
tokołowania firmy handlowej. 6 . Zmiany w no­
wej ordynacyi wyborczej i program wyborów 
uzupełniających na podstawie tejże ordynacyi 
przeprowadzić się mających z końcem roku bie­
żącego. 7. Propozycya cenzorów dla filii banku 
austro-węgierskiego we Lwowie, Stanisławowie 
i Przemyślu.

OSTATNIA POCZTA
D nia 25 b. m. o godzinie 12 w połu­

dnie N a j j .  P a n  będzie przyjmował we­
dług zwykłego w takich razach ceremoniału 
d e l e g a e y ę  w ę g i e r s k ą  a o godzinie 1 
d e l e g a c y ę  a u s t r y a c k ą .  Tego samego 
dnia lub nazajutrz Najj. P an  uda się do 
Gódólló, gdzie według dotychczasowych dy- 
spozycyi D w ó r  N a j  w. zabawi do 20go lub 
22 grudnia.

Przedwczoraj N a j j .  P a n  zwiedził po 
raz drugi w y s t a w ę  e l e k t r y c z n ą ,  
gdzie zabawił przeszło trzy godziny, oglądając 
szczegółowo wystawione przedmioty. Opusz­
czając rotundę wyraził Monarcha Najw. za­
dowolenie i zarazem nadzieję, że wystawa 
przyniesie trwałe i przez wszystkich pożą­
dane owoce. Najj, P an  przyrzekł przybyć 
jeszcze raz na wystawę,

Z kół dworskich donoszą , że N aj d. 
C e s a r z e w i c z o w s t w o  przepędzą święta 
Bożego Narodzenia w jj Wiedniu i dopie­
ro później przeniosą się na stały pobyt dó 
Pragi.

Ambasador niemiecki przy Dworze wie­
deńskim, ks. R e u s s ,  u d a ł  s i ę  przedwczo­
raj za dwutygodniowym urlopem d o  N i e ­
m i e c .

Na podstawie informacyj zasiągniętych 
z kół wojskowych donosi Fremdenhlatt, że w 
tych dniach odbędzie się w Wiedniu k o n- 
f e r e n e y a  k o m e n d a n t ó w  k o r p u ś -

n y c h  i najwyższych wojskowych dygnita­
rzy w sprawie reorganizacyi armii, przyczem 
będzie mowa o doświadczeniach poczynio­
nych przy jej wykonaniu. Takie konfereneye, 
znane pod nazwą „rady marszałków", by­
wają zwoływane od czasu do czasu dla na­
jady nad kwestyami organizacyjnemi i od­
bywają się zazwyczaj pod przewodnictwem 
Najwyższego Wodza.

Jutro zbierają się w Wiedniu d e l e -  
g a c y e  w s p ó l n e .  Z P o l a k ó w  zasiadają 
w tern ciele, z Izby p a n ó w : Ks, Konstanty 
C z a r t o r y s k i  i ks. Adam S a p i e h a ;  
z Izby deputowanych. Leon C h r z a n o w ­
s k i ,  Alfons C z a y k o w s k i ,  dr.  E.  C z e r -  
k a w s k i ,  dr.  G r o c h o l s k i ,  Otto H a u s -  
n e r ,  Apolinary J a w o r s k i ,  dr.  S j n o l k a .  
Jako zastępcy z Izby panów: Ludwik hr. 
W o d  z i c k i ,  z Izby deputowanych : hr. Woj­
ciech D z i e d u s z y c k i  i dr. Stanisław M a- 
d e y s ki.

Co się tyczy d e l e g a c y i  w ę g i e r ­
s k i e j ,  to abstyneacya trzech wybranych 
członków zjednoczonej opozycyi jest już fak- 

,tem. Zawiadomili oni prezesa delegacyi wę­
gierskiej, że z powodów wyłuszczonych bli­
żej w motywach dołączonych do rezygnacyi, 
nie mogą przyjąć poruczonych im mandatów. 
Rezygnacya ta nastąpiła, jak wiadomo z po­
wodu, iż zamiast czterech, jak  to było do­
tychczas zwyczajem, stronnictwo liberalne 
ofiarowało umiarkowanej opozycyi tylko trzy 
mandaty.

W  sobotę oprócz Sejmu galicyjskiego, 
który odroczono, zostały zamknięte sejmy 
m o r a w s k i ,  k r a i ń s k i  i t r y e s t e ń s k i .

W s e j m i e  m o r a w s k i m  r e f o r m a  
w y b o r c z a  z o s t a ł a  o d r o c z o n ą ,  a to 
w skutek kompromisu, zawartego w ostatniej 
chwili pomiędzy większością liberalną i 
mniejszością czeską. Przed ogłoszeniem zam? 
knięcia zabrał głos poseł C h l u r a e c k y :  „Z 
przyjemnością —  rzekł on — składam św ia­
dectwo prawicy, że wspierała szczerze i chę­
tnie nasze zabiegi. Zabiegi zaś nasze miały 
wyłącznie na oku dobro kraju i zmierzały 
do popierania słusznych i sprawiedliwych 
życzeń bez względu na narodowość. P a n o ­
wie z prawicy nie odmówią niezawodnie 
świadectwa lewicy, żeśmy czynili im wszel­
kie możliwe ustępstwa i skromny tylko czy­
niliśmy użytek z naszej przewagi. Gdy przed 
zwołaniem sejmu z a w e z w a n o  n a s  z 
p e w n e j  s t r o n y ,  a b y ś m y  z r e p r e ­
z e n t a c j i  k r a j o w e j  u c z y n i l i  a r e n ę  
w y s o k o  p o l i t y c z n e j  d y s k u s y i ,  nie 
przystaliśmy na to, nie chcąc wnosić do tej 
Izby zarzewia nieużytecznych sporów i wa- 
ści politycznych. Gdy z rozpoczęciem sesyi 
jeden z posłów wystąpił z wnioskiem o wy­
słanie adresu, odrzuciliśmy propozycyę. Zda­
je mi się, że doświadczenie nauczyło, iż po­
stępowanie nasze było z korzyścią dla k ra ­
ju. Przedewszystkiem konstatuję, że przed­
stawiciele niemieckiej ludności w Morawii 
uwzględniali także w kierunku narodowym 
słuszne życzenia mniejszości, a to, co uczy- 
nionem zostało dla szkół słowiańskich w 
Morawii, je s t  rozczulającem świadectwem 
ich bezstronności. Muszę w końcu oświad­
czyć, że ściślejsza grupa, do której należę, 
użyła w tym duchu całego swojego i bez- 
wątpienia decydującego wpływu. W iemokon- 
stytucyjna większa własność w tern właśnie 
upatrywała  swoją misyę i była zdania, że do 
niej należy występować pojednawczo na polu 
przeciwieństw narodowych." Po przemówie­
niu marszałka i namiestnika zabrał jeszcze 
głos poseł F a n d e r l i k ,  i powołując się na 
słowa Chlumeckyego, oświadczył, że chętnie 
zgadza się na to, co powiedział mówca o 
narodowo - ekonomicznych pracach sejmu, 
reszta, jednak zdaje się byó oskarżeniem 
przeciw prawicy, jakoby ta miała zamiar 
wnosić do Izby rozterki i waśnie. Zamiaru 
takiego nie miała nigdy prawica. Większość 
powinna zrozumieć nasze położenie —■ cią­
gnął mówca; lud nasz jest w kraju w wię­
kszości, a tutaj w mniejszości. Z tego sto­
sunku będzie zawsze rodzie się spór, kto 
ma mieć w sejmie głos decydujący. My pra­
gniemy być tylko rzecznikami naszego ludu 
i nie domagamy się bynajmniej uznania ze 
strony większości sejmowej.

S e j m  k r a i ń s k i  na ostatniem po­
siedzeniu uchwalił 600 złr. na subwencyę 
na  nadobowiązkową naukę języka niemiec­
kiego w szkołach ludowych. W dawniejszych 
latach pozycya ta  wywoływała zazwyczaj 
burzliwe rozprawy. Obecnie większość wło­
ściańska, uchwalając bez dyskusyi powyższą 
sumę, zadokumentowała, iż i dawniej także 
nie występowała nieprzyjaźnie przeciw n a ­
uce języka niemieckiego, lecz tylko przeciw 
łączącej się z tern niemiecko-hberalnej agi-  
tacyi.

S e j m  t r y e s t e ń s k i  przyjął ustawę 
budowniczą dla Tryestu i przekazał sprawę 
prawa wyborczego dla techników wydziałów 
krajowemu do zreferowania na sesyi nas tę ­
pnej. ______



Komisarz królewski dla Kroacyi, g e ­
nera ł  B  a m  b e r g ,  powołany do Pesztu k o n ­
f e r o w a ł  kilkakrotnie z prezesem gabine­
tu T i  s z a  i ministrem B e d e k o w i c z e m. 
Ogólnem jes t  przekonanie, że następstwem 
tych narad będzie p r z y w r ó c e n i e  n o r ­
m a l n y c h  s t o s u n k ó w  w K r o a c y i .  Ge­
nerał Ramberg zaopatrzony w odpowiednie 
instrukcye powrócił przedwczoraj do Za­
grzebia.

W y b o r y  do  r e p r e z e n t a c y i m i e j -  
s k i e j  w B e r l i n i e  wypadły w ogóle dość 
pomyślnie dla stronnictwa liberalnego, które 
zawsze mieó będzie w radzie stanowczą 
przewagę.

Dzisiaj nastąpi w Wiedniu wymiana 
r a t y f i k a c y i  w s p r a w i e  k o n w e n c y i  
k o l e j o w e j . ________

Pol. Oorr. donosi, że były poseł serb­
ski w WiedDiu a obecnie minister spraw za­
granicznych, B o g i c s e w i c ,  o t r z y m a ł  o d  
N a j j .  P a n a  o r d e r  k o r o n y  ż e l a z n e j  
k l a s y  p i e r w s z e j .  Wyszczególnienie to 
wywołało w kołach serbskich nadzwyczaj 
dobre wrażenie.

Organ p. J  o n  i n  a , Soznanie , ogłasza 
następującą n o t ę :

„Otrzymaliśmy rozkaz oświadczyć naj- 
ka tegoryczn ie j , że reprezentowany przez p. 
Jon ina  cesarski rząd rossyjski nie może byó 
odpowiedzialnym za czynności p. Zankowa 
i jego obecnych kolegów w ministeryum, tu­
dzież, iż rząd carski z nieufnością tylko spo­
glądać musi na  obecną sytuacyę księstwa 
bułgarskiego. Z drugiej strony wiemy, że 
car protektor postanowił jak najprędzej przy­
słać tutaj jednego ze swoich adjutautów, 
którego zadaniem będzie działać jak najener­
giczniej w tym kierunku, ażeby Bułgaryę wy­
zwolić z obecnej fałszywej sytuacyi.11

Neue fr. Presse d o n o s i : W niedzielę,
wczoraj, odbyć się miały w wielu miejsco­
wościach zgromadzenia ludowe, zwołane przez 
agentów p Jonina, na których zapowiadano 
protesta przeciw prawowitości obecnego Zgro­
madzenia, przeciw jego uchwałom i przyjęciu 
konwencyi kolejowej. Według S o m a n ia , ta­
kie zgromadzenie ludowe odbyło się już w 
Gabrowo. Skoro mieszkańcy wyszli z kościo­
ła, przemówił jeden z agitatorów w duchu 
nieprzyjaznym obecnemu rządowi i Zgrom a­
dzeniu narodowemu. W stolicy bułgarskiej 
tw ie rd zą . że cała ta agitacya nie odniesie 
żadnego skutku, i że nie uda się zorganizo­
wać radykalnej opozycyi. Pp. Karawełow i 
Sławejkow, którzy mieli stanąć na czele t e ­
go s tronn ic tw a , powrócili już do Wschodniej 
Rumelii. ________ __

Według Temps w dniu otwarcia Izb 
francuskich zostanie deputowanym rozdane 
eipose o położeniu w Toukinie z dołącze­
niem do tego wyjaśnienia, wszelkich odno­
śnych aktów.

Skrajna lewica pomi no odbycia kilku 
posiedzeń, nie powzięła żadnej uchwały. W 
sprawie tej otrzymała N . fr . Presse telegram 
z Paryża tej treści: Skrajna lewica przyszła 
do przekonania, że pierwsze jej uderzenie 
na  rząd, skończyłoby się zwycięstwem gabi­
netu, dlatego postanowiła n i e  i n t e r p e l o ­
w a ć  n a t y c h m i a s t ,  ale wybrać do tego 
kroku czas i okoliczności najodpowiedniejsze. 
W Izbie poczytują istnienie ministeryum, je ­
żeli n.ie zajdą okoliczności nieprzewidziane, 
za utrwalone do stycznia.

W Paryżu wywołał powszechne zdu­
mienie artykuł w Progrdi de l’E st, dzienni­
ku wychodzącym w Nancy, poczytywanym 
za organ Juliusza Ferry. Jes t  on wymierzo­
ny pośrednio przeciw p. F re jc in a t  a bezpo­
średnio przeciw intransygentorn. Ton jego 
ruusi rozjątrzyć stronnictwo radykalne a w 
Umiarkowanym obozie wywołać niemiłe wra­
żenie. Streszczona myśl tego artykułu wypo­
wiada, że nie należy popierać p Freyeineta 
którego radykalni chcą mieć prezesem gabi­
netu, gdyż z nim powróciłby Thibaudin, c< by 
prowadziło do zerwania stosunków z Hisz­
panią. „Gdyby Izba, kończy artykuł, złożo­
n a  z uczciwych ludzi nie mogła pojąć do­
kąd prowadzi gabinet Freyeineta, to przy- 
szłoby zwątpić o politycznym zmyśle repre­
zentantów kraju i s tarać się jak najspiesz­
niej o to, ażeby tak niepolityczną repre-
zentacyę zastąpić in n ą“.

Okólnik ministra handlu znosi wszelkie 
wyjątkowe środki przeciw cholerze, ponie­
waż cholera wygasła prawic w Egipcie

Tylko przeciw posyłkom z Egiptu, In  
dyi i najdalszego Wschodu, które przycho­
dzą z okolic podejrzanych, mają być utrzy­
m ane w mocy postanowienia regulamiuu z 
dnia  22 lutego 1876 r.

leryjskiego. Środki te jednak nie mają cha­
rakteru  obrony wyjątkowej. Donoszą równie 
z Rzymu, że rodzina królewska przeniesie 
się w tych dniach z Monza do FJoreneyi, 
gdzie zabawi aż do powrotu do Rzymu.

P. D e c  r a i  s, poseł francuski przy 
dworze włoskim, ma się udać do Neapolu, 
ażeby podjąć na nowo rokowania z p. Man- 

; cinim o z n i e s i e n i e  s ą d ó w  k o n s u ­
l a r n y c h  w T u n i s i e .  Pomimo przyjęcia 
w zasadzie projektu przez oba mocarstwa, 
pozostaje jeszcze do załatwienia mnóstwo 
kwestyj szczegółowych. Włochy żądają mię­
dzy innemi, ażeby w wypadkach, w których 
iść będzie o obywateli włoskich, znalazł za­
stosowanie włoski kodeks karny.

Berliner Tagblatt donosi z Konstanty­
nopola, że P o r t a  p r z y g o t o w u j e  p r o ­
t e s t  do mocarstw p r z e c i w  R o s s y i  z 
powodu niedoti zymy wania przez to mocarstwo 
postanowień traktatu berlińskiego w sprawie 
Batumu.

Według Kreutzetg. Midiiat basza ma 
się już znajdować na wolnej stopie. Obiega­
ły w tej sprawie dwie pogłoski: według j e ­
dnej Midhat miał ujść z więzienia, według 
innej uwolniony został na przedstawienie 
lorda Dufferina

Standardowi donoszą z K onstan tyno­
pola, że rząd augielski zaproponował Porcie, 
aby dług, jaki zapłacić mają państwa, któ­
rych granice rozszerzone zostały z mocy 
traktatu berlińskiego kosztem Tureyi, wyno­
sił jedenaście milionów funtów szterlingów. 
Porta zastanawia się obecnie nad tą propo­
zycją. ___________

Rossyjski minister domen Ostrowski, 
jak zapewnia Ind ip . Belge, udał się na Kau­
kaz, gdzie odkryto olbrzymie nadużycia 
w adm inis tracji  domeu. Podróż ministra 
trwać będzie około sześciu tygodni.

Do Trmps telegrafują z Londynu, że 
ks. Herbert Bismarck ma wkrótce opuścić s ta ­
nowisko radcy ambasady niemieckiej w L o n ­
dynie, aby objąć przy swoim ojcu posadę 
sekretarza przybocznego.

Margrabia Tseng, ambasador chiński, 
opuścił Anglię i udał się do Paryża, gdzie 
zabawić raa dni ośm.

Proces 0 ’Donnela, mordercy Oareya, od­
łożony został do kadencyi sądów przysię­
głych otworzyć się mającej w listopadzie.

Times gani surowo myśl odwołania 
wojsk angielskich z Egiptu, oświadczając że 
wydanie rozporządzenia w tym względzie 
popsułoby wszystko, co dotąd dało się w tym 
kraju przeprowadzić. E gip t używa obecnie 
błogich skutków pokoju, ale skutki te istnieć 
będą dopóty tylko, dopóki wojska angielskie 
go flieopuszczą.

Do Polit. Corr donoszą z Rzymu, że 
m inister w o jn y  zażąda od Izby kredytu na 
ukińczenie  rozpoczętych budowli fortyfika­
cyjnych, jakoteż na przyspieszenie robót 
rozpoczętych w arsenałach  materyału a r ty ­

Biuro Reutera donosi z Tamatave : Ro­
kowania pomiędzy francuskierai a madagas- 
karskiemi władzami zostały odroczone. Po­
kojowe załatwienie sprawy stało się obecnie 
nieprawdopodobne Dotychczas wprawdzie 
(do 4 października) zachowywały obie stro­
ny postawę pokojową, ale według pogłosek, 
francuska flota rozpocząć ma wkrótce kroki 
zaczepne. Z obawy przed ponowneru bom­
bardowaniem ze strony francuskiej, opuścili 
miasto prawie wszyscy mieszkańcy. Rząd 
Madagaskaru zabronił wywozu bydła i pro­
duktów rolniczych tak na angielskich jak in ­
nych okrętach.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 21 października,. Dzien­

nik rozporządzeń wojskowych zamieszcza 
iioininacyę generała broni br. V J a- 
s i t s a  na komendanta l w o w s k i e j  
dywizyi kawaleryi; generał-majora 
br. L a s s o 1 a y e na komendanta j a* 
r o s ł a w s k i e j  dywizyi kawaleryi. 
Dalej zostali mianowani: generał-ma- 
jorowie R u i z de R o x a s  komendan­
tem 38 dywizyi piechoty, książę Cr o y 
30 dywizyi piechoty, Ma y e r - Mo n -  
t e a r a b i c o  1 dywizyi piechoty; puł­
kownicy : Karol F i s c h e r  komendan­
tem 31 brygady piechoty, Ho l b e i n -  
j j o l b e i n s b e r g  komendantem6 bry­
gady kawaleryi, Daniel E h n t  11 bry- 

I gady kawaleryi, R a k a s o w i e  S9 bry­

gady piechoty, Frydryk Ho t z e  16bry­
gady piechoty, Jan H a n n b e c k  L8 
brygady piechoty, Henryk P e l i k a n  
54 brygady piechoty, Wilhelm G r a d !  
komendantem 21 brygady kawaleryi. 
Pułkownik T r a p s i a  został miano­
wany dyrektorem artyleryi XH kor­
pusu, a pułkownik B ach -H ausberg  
w Paryżu, został mianowany wojsko­
wym attache w Brukseli,

Naj j .  P a n  zezwolił, ażeby znaj­
dujące się w obrębie I i XI korpusu 
pułki kawaleryi tworzyły dla siebie 
osobae dwie dywizye kawaleryi.

Wiedeń, 21 października. Mar­
szałek turecki M u k h t a r  basza od­
j ę ć  b a ł  dziś po południu do Konstan­
tynopola,.

Fesat, 21 października. Ung. Post 
nazywa czystym wymysłem doniesie­
nie, jakoby nuneyusz papieski Yanu-  
t e l l i  podniósł w rozmowie z preze­
sem gabinetu Tiszą jakiekolwiek z a ­
r z u t y  p r z e c i w  p r o j e k t o w i  u- 
s t a w y  o m a ł ż e ń s t w a c h  pomię­
dzy ehrześcianami i żydami.

K o n s tan ty u u p o l, 21 październ. 
Vakit w artykule, który zwrócił na 
siebie nadzwyczajną uwagę, przema­
wia za udzielaniem koncesji na robo­
ty publiczne i zaprzecza, jakoby W. 
Porta robiła trudności zagranicznym 
przedsiębiorcom.

Londyn, 2.1 października. Depe 
sza Lloyda donosi, że parowiec ham- 
burski Alinę pod wyspą Tcrschelling 
osiadł na mieliźnie i z o s t a ł  zupeł­
nie z d r u z g o t a n y .

Petersburg, 22 października. 
(Tel. pryw.) Jednym z k a n d y d a t ó w  
do g o d n o ś c i  b u r m i s t r z a  miasta 
Moskwy, którego wybór został nazna­
czony na 28 października, jest tajny 
radca K a t k o w. Wydawca Buskiego 
Kuryera Łanin, który dotychczas miał 
najwięcej widoków, zrzekł się wy­
boru.

Śledztwo,przeprowadzone w s p r a ­
wi e  u s i ł o w a n e g o  m o r d e r s t w a ,  
p o p e ł n i o n e g o  w dniu 5 paździer­
nika n a  o s o b i e  g e n e r a ł - g u b e r -  
n a t o r a  Ilaszewicza w Techitaw pro- 
wincyi Baikał, wykazało, że zamach 
nastąpił z motywów politycznych. Szcze­
góły trzymane są w największej ta­
jemnicy.

Rzym, 22 października (Tel. pr.) 
K a p i t u ł a  k o ś c i o ł a ,  którego dzie­
kanem jest kardynał ks. Hohenlohe, 
zarządziła trzydniowe modły na inten- 
cyę kardynała. Capitale donosi, że ka­
pituła zawezwie kardynała do złożenia 
piastowanej godności.

Teineszwar, 28 października. 
Pomiędzy hr. Stefanem Bathyanym i 
dr. Juliuszem Rosenbergom odbył się 
dzisiaj rano p o j e d y n e k  na p i s t o ­
l e t y ,  przyczem hr. Bathyany ugodzo­
ny kulą w skronie skonał na miejscu. 
Zarządzono bezzwłocznie śledztwo po­
licyjne.

Tryjest, 28 października. Dzisiaj 
rano o godzinie 8 minucie 85 dało się 
czuć l e k k i e  t r z e s i e n i e  zi emi .

— •— , Południowa 143*10, Renta papierowa 
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l - l ? y a . Usposobienie silne.

T e l e g r a m y  -J>oaovc8 .* d 20 październ.
W i od m: Pszenica, aa 100 kilogram. 1 0 5 0  do 
i i — • JL. *Tio — oto —  —  zł,, jęczmień

do — zł, kukurudza — *— do — — 
z ł , owies — — <io — '— zł., okowita per
10.000 ,ter procent 33*50 do 53*75 zł. B u d a -  
1 . z t Pszenica i0*> kilogr. (najesień) 9.60, 
i 9 62 zł., rzepak (sierpień—wrzesień
nu 16 75 zł. B e r l i n : Pszenica żółta (maj 
czerwiec) 174 — a»., żyto — m . , spiritos 
51*90, olej rzepakowy 67*30 m. S z c z e c i n :  
Pszenica — * — , rzepik — •—. P a r y ż :  mąki 
159 kilogr. 52 75 £ olej rzepakowy 77*50 fr.
spin t u t --------- ir. W r o c ł a w .  Pszenica —
żyto — —. owies — —, spiritus — •— , kuini- 
rudza K o l o n i a :  Pszenica — *—.

Odpowiedzialny redaktor: Adam Krechowiecki

('rzyjMlrall <te JLwawn
dnia 22 października 1883.

SI uiei Cleorzen 
Pp. P. hr. Szembek z Poznania. D. Po- 

głodowski z Sadkowic. 0 . Orłowski z Połowic. 
A. Cielecki z Porchowy. A Donigiewicz z Ro- 
żniatowa. Dr Brilland z Czerniowiee. M. Ei­
sler z Wiednia. A. Noel z Komarna.

H otel Langa  
Pp. W. Seweryn z Rossyi. L. Schlesin- 

ger z Berna. A. Rosenbaum z Berlina, J. Pu- 
chinger z Wiednia.

Hotel Europejski
P p . W. Czosnowski z Rossyi. Hr. Ledó- 

ehowski z Rossyi. W. hr. Komorowski z Ha- 
wryłówki A. Jasiński z Peczenizyniec. K. O- 
ehocki z Białobóżnicy. H. Malinowski z Jaroci­
na W. Szuskiewicz z Wiednia* W. Reichardt 
z Łańcuta. F. Kahani z Łańcuta.

a{>«8trzeżenia m eteorologiczne.
Z  obserwatoryum c fc Uniwersytetu we Lwowie', 

z- :5di 22 października 1888 o godzinie 7 rano.

eietr 787.86sam. temp. 0®C. Psyebro- 
n  .. <n! :«y -J- 7.8JC P r , euro metr wilgotny + 6 .0 '!  . 
Prężność pary 5.9.,nas W  ‘ i 75°/0 Z - ' " nrzeuśe 
10 Wiat*.- SE3. Oto- 7.

Temperami- powietrza +  6 2"ii.
Barometr idzie w górę.

tłi barometru na! poziom morza 763.46mm.
Najwyższa temp. dnia wczorajszego 17.3’C.

Najniższa temp. w nocy 7.3°C.
Ilość opadu mierzonego o 7 g. 0 Omm.

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(Z  woserwatoryum w Szkoły politechnicznej we 

Lwowie.)
ą -= 49°50i X =- 41041’ w. — 340"“ ,5

Ula 23 października
E. =  — 15“ 33,s78 y» — 14>* 5*** 68,s„

Zaehod słońca 22go października 4h. 55m .,l, wschód 
18:*. 36u ., 1.

W październiku nastąpi pierwsza kwadra 
księżyca 8d 23h 55,m 7 ; pełnia 15d 20h r l,m  b, 
ostatnia, kwadra 22d 12h 54, m 7 ; nów 30d 13h
32,m 9.
Ł ię śy c  będzie w punkcie odziemnym (Apogeum) 8° 
7, h 6 i 3Ód lOb, 5 ; w punkcie przyziemnym ,+ e n -  
geum) 16d 6“ 5-

Równanie czasu będzie przez cały październik 
ujemne, w skutek czego zegary słoneczne wyprzedzać 
będą zegary zwykłe o ilość E, w prawdziwe po­
łudnie.

Na 30 października przypada zaćmienie słoń­
ca. które uie będzie widziauem w Europie; zaćmienie 
księżyca przypada na 15 i zaczyna się  o 19h 35,m
0, według czaBu Obserwatoryum. Będzie widzianem  
w zachodniej E u ro p ie ,w e  Lwowie zajdzie księżyc 
blisko godzinę przed zaćmieniem

Z sześciu płanet spostrzegać możemy wolnem 
okiem opiero około 15 Wenei ę jako wieczorną gwia­
zdę, zachodzi blisko BOm po słońcu; Saturna w kon- 
stelaeyi Byka, (wschodzi na początku przed 9tą na 
końcu o 6tej godzinie); Marsa, który przechodzi z 
konstelacyi Bliźniąt do konstelacyi Raka i wschodzi 
przed l i t ą  a na koniec Jowisza w konstelacyi Raka, 
który wschodzi na początku przed 12tą a na końcu 
przed 10tą godziną.

Dnia 19go października będzie Jowisz w złą­
czeniu z Marsem

W ie d e ń .  20 października, Ifcł*3 godz. 1 
min. 50 I W  kredytowe 62.40 Węg. rkeye 
kredyt. 280*50, Akeve anglo-austr*. 106*50 A**«ye 
bank* Union [07*— . Ak< vo kol i  Ka *o!.a .jtid- 
dwik-A 284*25 ńkoye koIi! ,h fnoonej 267*25, 
Akaye kolei południowej ,45*10, Akoye kolei 
Alfóld. 167'— , Akoye kolei Elżbiety 311*— , 
Akoye kolei Lwowsko - Ozerniu*leokiej 166*25, 
Akcye kolei węg. półnoon,-wschodniej 147-— , 
Wiedeńskie losy 123*50 Akoye kolei Rudolfa 
— ■— . Akoye kolei Albrechta —. -  Węgierskie 
obligswe państw, w słocie 97 — , Galicyjsk o 
obligaeye indemnizacyjne 98 75, Losy rgtrl&cyi 
Cisy 109 80. Losy tureckie 22*70. Węgierska 
renta 86 70, Akcye banku związkowego [03*50, 
Akoye banku obrotowego — *—. Akcye kolei wę- 
giersko-galicyjskiej — *— Akcye kolei państ*wc- 
wej — — , Rubel papierowy 1*17s/4, Węgierskie 
losy, 113*--. Marka niw** ł ''
hienie wątłe.

W iedeń ,  22 października 1883, godzina 10 
min. 80. Akcye kredytowe 282*— , Anglo-Aus*
1 6 — , Unionbank 107 — , Kolej Karola Ludw.

21 października łaS3. 2t* yn 19“
Stan barometru w milimetr. 726,10 732 7s 733, ao
Stan termometr* su s’ “ > 

w st. Oels. +  16,:g + 7  * + 7 ,a
Stan termometru wilgotnego  

w st. Cels. + 1 5  « +7,o + 6 . ,
Prężność pare iwi * ?U 

w milimetr. 12,a 7,a 6 s
W ilgotność uowietrza wzglę­
dna W 85 94 86

Stan nieba 9 5 9
Kierunek wiatru. w. 3 W. 836.
Moc wiatru. 8 1 2
Uose opadu v/ 24 g. mierz, do 2h 0 mm

Najwyższa temperatura w ciągu dnia, .-dczytana

o 91*- +  7

(N.B. 22/10 1883 od 12h w połud., do 12h w 
pełud. 23/10).

Przy wietrze przeważnie południowym, tem­
peratura się obniża, stan nieba zmienny, pogoda 
niepewna.



k o le jo w e .

50 wie- 
godz. 4

P o c ią g i
Od 1 czerwca 1883 

podług zegaru lwowskiego

Odchodzą ze Lwowa.
Do Krakowa: o godzin. 10 min. 

ozorem pociąg pospieszny, o 
min. 5 rano pociąg osobowy, o goiz. 
5 min. 9 po południu pociąg mięszany 
i o godz. 6 min. 35 rano pociąg lokalny.

Do Czerniowlec: O godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany,________________

Do Podwołoczysk: z głównego dworca
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz, 
12 min. 38 po południu i o godz. 10 
min. 31 wieczór pociąg mięszany.

Do Stanisławowa: na Stryj, rano o godz 
7 min. 5 pociąg mięszany; wieczór o 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy i o 
godz. 11 min. 20 przed połudn. pociąg 
lokalny Lwów-Szczerzec. 
Podwołoczysk: z dworca Pod-Do
zamcze, o godz. 6 min. 10 rano po
ciąg pospieszny, o godz. 1 min. 4 po 
południu i o godz. 11 wieczór pociąg 
mięszany. ■ ________________________

Przychodzą do Lwowa.
% Krakowa: o godz. 5 min. 40 rano po­

ciąg pospieszny ; o godz. 9 min. 27 wie­
czór pociąg osobowy; o godz. 11 miu 
40 przed południem pociąg mięszany, o go­
dzinie 7 min. 54 wieczór pociąg lokalny.

Z Czerniowlec: o godz. 10 min. 0 wieczór
pociąg pospieszny , o godz. 3 min. 35 
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany;

Z P o d w o ł o c z y s k :  na dw orzec g łó w n y  lw o w ­
sk i, o godz. 1 0  m in 3 0  w ieczór pociąg

pospieszny; o godz. 3 min. 5 rano i o 
godz. 4 min. 16 po południu pociąg mię­
szany.

Ze Stanisławowa: na Stryj, rano o godz. S 
min. 20 poeiąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i o 
godz. 1 min. 53 po poł. pociąg lokalny 
Szczerzec-Lwów.

Z Podwołoczysk: na dworzec Podzam­
cze o godz. 10 min. 17 wieczór pociąg 
pospieszny; o godz. 2 min. 31 rano i o 
godz. s min. 48 ] o południu pociąg
mięszany.

Cennik lw ow skiej Izby handlowej i p rzem y sło w ej.

1 . A k c j e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.k. g 
Koi. lwow.-czer.-jas. p o200zł. w. a, g- 
p.anku hip. galic. po 200 zł. w. a 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. g

3 .  I .lw S . z a s t .  za 100 zł.
Tow. kredyt, galie. 5 pr- w. a. o

> * » 4 pr. w. a. ®
„ „ „ 5 cr. okresowo g

Tow. kred. gal. 4. pr. w. a. los 41*/i 1..* 
Manku hip. galie. 6 pr. w. a. °

,  5 pi. w. a. g
5 pr. w a. wy- ® 

logowane z 10 pr. premia. . . 5  
Id ity d łu in e g . Z .kr. ' "
S> n u

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. *łr. et.

.w ł. 6pr. w. a.
5 pr. w. a. jg

3 .  L i s t y  d ł n l c e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal- 

i Buków 6. pr. los. w 15 lat-

4 .  O b l i g l  za 100 zł.
Indemniz. galic. 5 pro. m. k.
Oblig. Komunalne gai. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w. a. . 
Foiyezkikr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

B . Ł ® a y  miasta Krakowa .
.  Stanisławowa

o .  M o n e t y ,
Dukat holenderski . . .
Dukat cesarski .......................
N a p o le o n d o r .............................
P ó f im p e r y a ł .......................
Bubel rossyjski srebrny , .

,  ,  papierów) . . ,
'.00 marek niemieckich . . . .
Srebro.  ........................
Ku oiij> r  irobrźe

285 — 
165 — 
288 -  
250 -

288
168
293
255

98 75 98 75
89 50 90 50
98 75 99 75
86 50 87 50

101 60 102 60
97 60 98 60

100 60 101 60
100 - 101 50

98 95 —

98 45 99 45

95 — 98 —
101 50 102 50

18 - 20 —
S3 - 24 -

5 63 fi 73
5 64 5 74
9 49 9 59
9 79 9 89
1 54 l  64

1 161/, 1 181/.
58 5S 59 20

Korb giełdy wiedeńskiej
z dnia 16 października 1883.

I .  D ł n g  p a ń s t w a ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-iistopad . . . 78.45 78.60
luty-sierpień . . .  . . .  78.45 78.60

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiec . . . . 79.— 79.15
kw ieeień-październ ik .......................  79 05 79.20

Losy z roku 1854 po 250 zł. m.k. 4pr. 118 75 119 50
_ 1860 po 500 zł.w.a. 5 pr. 130.25 130 75
_ 1860 po 100 zł. 5 pr. 187 25 138. -

” | 1864 po 100 zł. 167.50 168.
* „ 1864 po 50 zł. . . 166.75 167.25

Renty G on. po 42 lir austr, . . . 37.—  39,— 
Listy zastaw, domen, państw, po 120

iłr . 5 pre................................................ 147.25 148. —
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr. — — .— 
Renta papierowa 5°/0 z r. 1881 . 92.85 33.—
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 99.40 99.55

3 .  O b l i g a c j e  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

Czech . . 
Bukowiny ; 
Galieyi . . . .  
Niższej Austryi . 
Siedmiogrodu 
W ęgier

106.50
98.75 99.25 
98.60 .99 20

104.75 105.75 
98—  98 50 
99.25 99.75

3 .  A k c j e

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 107.25 107.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 285.80 286 10 
Niższo-austr. tow. eskowt. po 500 zł. 855-— 860.—
Gal. bank« hip. po 200 z ł..................... — .— —.—
Gal. bank. d. han. i prz, a 200 zł. wpł. 40 pr.—.— — 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. . — .— —
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 p r . .............................  — .— — .—
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. . 889—  841.—
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — — -------.
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 864—  566 — 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 225.25 225 50 
Kol. Preszow-Tsm , (w. e.) a 200 zł. —
PttfEoona 5rnl« co 1000 złr. s» Jr S7C0. — 8705 —

płacą żądsią
Koi Kar. Ludw. po 800 zł. m. k. 286 — 286.50  
Lwow-Czern. kolej po 200 zł. wa. w ar. 166 50 i 67. — 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 315—  315 25 
Połud. kol. państw, po 200 złr. w. a. 143.70 150.—  
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 160.50 161.—

4 .  L i s t y  z a s t a w n e  losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 95.25 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4‘/j pr. w
złocie w 50 1................................................— -

H * * premiowe po 30/0 97.75
Gal. zak. kr. ziem. Krak. log w 18 1 .6 pr. 101,50 

. . .  w 30 1. 7pr. 103—

Gal. Tow. kred, v?. a.
w 36 1, 51/, pr. 
po 4 proct. . 
po 5 proct. . 
po 5 proct. w

37 latach zwrotne . . . .
Gal. banku hip. po 6 proc.
S al. Zakł. kred. włość. po 6 proc. 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. 
W ęg. Tow. ziem. akc. po 51/, proc, 

„ Zakł, kr. ziems. po 51/, proc.

89.50 
99 -

99—  
101 50 
100.40 
100.90

95.75

98.25 
102.-50 
104 —

90.50
99.50

99.50 
103.50 
100.75 
101.10

100.50 101.50

5 .  O b i l ( g a c j , «  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł, 5 pr. w. a. 97.75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ez.) 

a 300 zł. 5 proe. w srebrze . 93 70
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . . .105.—

„ po 100 zł. w. a.........................100.50
Kol. gal. Kar. Lud, emisya z r. 1881 

po 4*/a pr. .
Kol. Lwow.-Czsr.-Jass. III. emis. a 300 

złr. 5 proc. w srebrze z r. 1865 94.80
s r. 1867 98.75
z r. 1868 95.—
z r. 1872 98.75

W ęg. gai. kol. a SOO ał. 5 p ;, w. a 96 —

O. Ł t i  j ,
Inst. kr. diab.au. i pr. pc 100 zł. w. a.
Olsrogo po 40 zł. a .  St. . , •

i “'-t7* żart w.i «» lftOkł

98 -

93 90 
105.26 
101 50

93.00 99.—

95,30 
99 75 
95.25 
9 4 2 5
95 35

163.50 169.— 
36.75 37.25 

V 109 — 109 5C

pracą żędąja
Eegleyisha po 10 zł. m k. . . . 17.50 1350
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w  a 18.50 18 75
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 23. 23 50
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 38 — 40 —
Falfiego po 40 zł. m. k.......................  35 25 3.5’75
Gzerwon. krzyża austr Tow.po 10 zł. 11,90 12  20

„ „ węgiersk. „ po 5 zł. 6.30 6 50
Puudaoya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a....................................19.50 20 . .
Salina po 40 zł. m. k. . , . 5 1  - -  52 —
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  48 30 48 60
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 23.50 S ł —
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 126—  127 50

,  „ po 50. zł. w. 3 . . 64'.50 65 —
Waldsteina po 20 zł. m. k . . 28 75 27 25
W indischgrataa po 80, zł. m. k. . 3 1 S0 40 35

7 ,  W « & » !.a  (na 3
Augsburg na 100 zł. w. p. n. —— __
Berlin za 100 mark w. p. ... . _____ __
Frankfurt za 100 mark w. p, u — _  ___
Hamburg za 100 mark w. 9. u —  _____
Londyn za 10 fi. szs. .
Paryż za 100 f t ..............................

K n r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men. „ 70 -

„ pełnej ws.si . . . 1 .7 1. —
Korona . . . ---------
30-frankówka . >; 53 -
Rossyjski imperyał . . 83 —
Talar związkowy . ------- . _
Srebro . . , . , . — . -------

120 10 120 30 
47 67 50 47 62 50

t/6 —

,-.53.50
9.84—

Z Iwawakłe] Izby bund a wsi i przuMyalswsj.
Telegrafowany kurs wied(ń"ki
z dnia 20 października 1883.

Jednolity dług państwa w banfinotach 
„ B a w srebrze . .

Renta w złoeie . , , .
5°/0 austr. renta marcowa .
Akcye banku wiedeńskiego 

a a kitdytow egc ,
Londyn . . .  . .
Srebro . . . . .
Napoieondor . .
Dukat eeiarski atsa. , ,
109 »s.ra5r

/J.
7814-1
78 95
99 30
93 ------

838 —

•-8S 50
-20 —

8 5
1 70

EC 30

»  Z  M  S I  M  M  X  K  « '  MA m  Hp AS* W  TIT

i Kuratele. -
L. 7599 (6592 3— 3)

O. k. sąd powiatowy w Kozowie po­
daje do wiadomości, że uchwałą c. k. sądu 
obwodowego w Złoczowie z dnia 25. sierp­
nia 1883 1. 7793/civ. Anna Percak, włośeian- 
ka z Teofipolki, jako na umyśle obłąkana 
uznaną i dla tejże kuratora w osobie Anto­
niego Percaka w Teofipólce ustanawia.

Z C. k. sądu powiatowego 
Kozowa, 16 września 18&3.

L. 19442 6649 3— S
0. k. sąd obwodowy w Tarnowie uch­

wałą z dnia 13 września 1883 1. 12316 uchy­
lił kuratelę nad Ignacym Henrykiem Kier- 
nickim w Łączkach zamieszkałym, z powodu 
marnotrawstwa orzeczoną.

Tarnów, dnia 30 wsześnia 1883.

L. 3907. (6765 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w  Niepołomicach 

ogłasza niniejszem, że uchwałą c. k. sądu 
krajowego krakowskiego z dnia 20 sierpnia
br. 1. 16.938 S ta n ish w  SIęczek, gospodarz 
gruntowy z Kłaja, uznanym został za m ar­
notrawcę.

Kuratorem dlań ustanowiono Piotra 
Skoczka, gospodarza gruntowego z Dąbrowy. 

C. k. sąd powiatowy. 
Niepołomice, dnia 22 września 1883.

L. 12554 (6850 2 - 3 )
Mikołaja Krupę z Józefówki uznano 

marnotrawcą.
Kuratorem ustanowiono Jana  Fereła. 

C. k. sąd powiaiotowy miej. deleg. 
Tarnopol, 14 lipea 1883.

L. 12553 (6851 2— 8)
Jaśka  Błażejowsaiego z Hłuboezka wiel­

kiego marnotrawcą uznano, kuratorem Iw an 
Klim;

C. k. sąd powiatowy miej. deleg. 
Tarnopol, dnia 9 lipca 1883.

L. 14523 (6889 1— 3)
Hrycka Pawulka z Gajów Smoleńskich 

uznano za marnotrawcę,
Kuratorem Andruch Wasyłyn.

Brody, dnia 28 września 1883.
C. k. sąd powiatowy.

L. 9660 (6980 1— 3)
Stefana Groszko ze Zwini&cza uznano 

marnotrawcą. Kuratorem mianowano Andru­
ch Sańczyszyn.

C. k. sąd. powiatowy.
Czortków, 15 września 1883.

L. 7199. “  (6931 1— 3)
Kaspra^Łabaj, gospodarza ze Spytko­

wic, uznano marnotrawcą i jako takiemu u- 
stanowiono kuratora w osobie Jana  Górec­
kiego ze Spytkowic.

O. k. sąd miejsko delegowany/' 
Wadowice, dnia 6 października 1883.

Licytacye.
L, 8071. (6509 3— 3)

C. k. sąd powiatowy w Mościskach 0- 
głasza, że 12 listopada i 12 grudnia 1883, 
tudzież 25 stycznia 1884 każdym razem o 
lOtej godzinie przed południem odbędzie się 
w  sądzie licytacya nietabularnej realności 
pod lk .  262 w Husakowie do Stanisława i 
Jana  Hałunów należącej na zaspokojenie pre-
tensyi Judy  Halporna w kwocie 150 zł. wa
zpn, z dołożeniem że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta tylko powyżej lub za 
cenę szacunkową przj trzecim terminie zaś 
za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Ceaa szacunkowa i wywołalna wynosi 
1770 zł. Zakład 177 zł. aw.

Protokół zastawniczego opisania i osza 
cowania wraz z warunkami lieytaeyi przej­
rzeć można w kancelaryi sądu.

Dla niewiadomych wierzycieli kurato­
rem ustanawia p. Wincentego Kozaka wójta 
w Husakowie.

Mościska, dnia 20 września 1883.

L. 3111. (6728 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Jordanowie p o ­

daje do publicznej wiadomości, że celem za­
spokojenia pretensyi ks. Jana  Nowaka w kwo­
cie 250 zł. zpn. od J i id laFas le ra  należącej się 
odbędzie się przymusowa sprzedaz publiczna 
w drodze lieytaeyi w tut. sądzie, realności 
pod nr, 30 i 158 w Naprawie położonej, skła­
dającej się z 13 parcel ornych i 5 parcel l a ­
su w trzech terminach t. j. dnia 5 listopa­
da, 3 grudnia 1883 i 8 stycznia 1884 każ­
dym razem o godzinie 10 przed południem. 

W adyum wynosi 83 zł. wa.
Kesztę warunków licytacyjnych można

przejrzeć w tut. sądowej registraturze. 
O. k. sąd powiatowy 

Jordanów, dnia 21 września 1883.

L 3266. (6863 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Jordanowie po­

daje do publicznej wiadomości, że celem 
zniesienia współwłasności gospodarstwa g ru n ­
towego w Malejowej pod n r  k. 31 położo­
nego wraz zpn. egzekucyjna sprzedaż w dro­
dze publicznej lieytaeyi oszacowanego, a w 
protokole oszacowania z dnia 12go września 
1882 bliżej opisanego gospodarstwa grunto­
wego w Malejowej pod nr. kousk. 31 poło­
żonego z 1ji  części roli Repelowej i bu ­
dynków się składającego w dniach 12 listo­
pada i 10 grudnia 1883 i 10 stycznia 1884 
każdym razem o godzinie 10 rano w tu te j­
szym sądzie przedsięwziętą zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 580 zł aw.

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tut. sąd. registratarze.

0 . k sąd powiatowy 
Jordanów, dnia 10 września 1883.

L. 9152. (6547 3— 3)
Samborski c. k. sąd obwodowy ogła­

sza, że dnia 8 listopada 1883, dnia 6 g rud­
nia 1883 i dnia 10 stycznia 1884, każdym 
razem o godz. 10 rano, odbędzie się przy­
musowa publiczna licytacya 3/4 części dóbr 
Wierzchnia polna, w powiecie Kałuskim po­
łożonych, należących do Salamona Tanda 
na rzecz Wydziału krajowego Królestwa Ga- 
licyi i Lodomeryi imieniem fundacyi stypen- 
dyjnej §. p.  Samuela Głowińskiego w celu
zaspokojenia 1) kwoty 1361 złr. 63 ct. a. w. 
jako reszty z czwartej kwartalnej raty za 
dzierżawę prawa propinacyi w W innikach z 
przyl. w sumie 2500 złr., dnia 1 paździer­
nika 1879 zapadłej, 2) kwoty 2500 a. w 
jako pierwszej raty kwartalnej za tę dzier­
żawę, dnia 1 stycznia 1880 do zapłacenia 
przypadłej, 3) kwoty 2500 złr. jako drugiej 
raty kwartalnej, za tę dzierżawę dnia i  
kwietnia 1880 płatnej, 4) kwoty 2500 złr. 
a. w. jako trzeciej raty kwartalnej za tę 
dzierżawę, dnia i  lipca 1880 do zapłaty 
przypadłej, 5) kwoty 2500 złr. a. w. jako 
czwartej raty kwartalnej, za tę dzierżawę 
dnia 1 października 1880 zapadłej, z 6 
procentami zwłoki za pierwsze dni 14 a z 
12pro. zwłoki za dalszy czas od poszczegól­
nych pod 1, 2, 3, 4 i 5 wierzytelności bie- 
iącemi, licząc od dnia zapadłości owych aż

do całkowitego umorzenia długu, 6) kosztów 
egzekucji 43 złr. 50 ct. i 16 złr. 23 ct. 
już przyznanych, dalej kosztów, egzekucyj­
nego, oszacowania 70 złr. 52 ct. i 77 złr. 
30 ct., kosztów a raczej taksy od intabnla- 
cyi sum wyżej pod 1—5 wyszczególnionych 
przez Wydział krajowy w kwocie 78 złr. 8 
ct. zapłaconej i kosztów podróży delegata są­
dowego, egzekucyjną detaksacyę przeprowa­
dzającego, na poczet których tenże atoli do
1. 1^748/12 zaliczkę w kwocie 25 złr. a. w. 
otrzymał, oraz kosztów do liczby sądu lwo­
wskiego 32119/83 w kwocie 49 złr. 62 ct.
a. w przyznanych, po potrąceniu atoli k w o ­
ty 390 złr. 27 ct. a. vr., w myśl uchwały
lwowskiego sądu krajowego z dnia 10 m ar­
ca 1883 do 1. 9454 ze sprzedaży efektów 
kaucyjnych dłużnika uzyskanej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tych cięsci dóbr w protokole e~ 
gzekucyjnego oszacowania de praes. 31 m a­
ja 1883 do 1. 6349 przyjęta w samie 35342 
złr. 7 ct. a. w zaś wadyum wynosi 10 prc. 
ceny rzeczonej t. j. 3535 złr. a. w.

Dobra te przy powyższych trzech te r­
minach tylko wyżej ceny szacunkowej lub 
za takową sprzedane będą, gdyby zaś przy­
najmniej za cenę szacunkową sprzedane ni# 
były, natenczas w celu ułożenia warunków 
ułatwiających wyznacza się termin na dzień 
7 lutego 1884 o godz. 10 rano, w c. k. są­
dzie obwodowym w Stanisławowie z tern, że 
wierzyciele hipoteczni na tym terminie nie- 
stawający, uważani będą za przystępujących 
do wiąkszości głosów stawających.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg tabularny 3/4 części dóbr Wierzohnia 
polna można przejrzeć w registraturze c. k. 
sądu obwodowego w Stanisławowie.

Dla wierzycieli, którymby uchwała li­
cytacyjna lwowskiego c. k sądu krajowego 
z dnia 4 sierpnia 1883 do 1. 32119 niniej­
sza uchwała licytacyjna lub późniejsze w tej 
sprawie zapaść mające uchwały albo w cale 
nie, lub też w sposób należyty nie były do­
ręczone, wreście dla tych wierzycieli, k tó­
r y b y  po dniu wydania wyciągu hipoteczne­
go, t. j. po dniu 11 lipca 1883, nabyli pra­
wa rzeczowe na owe części dóbr W ie rz c h n i  
polna, ustanawia sąd kuratorem adw. kraj. 
dra Karola Bardacha, zaś tegoż zastępcą 
adw. kraj dra Eliasza Fischlera, w Stani­
sławowie zamieszkałych, z których pierw­
szemu doręcza dotyczące tej licytacji uch­
wały, dla rzeczonych kurandów przeznaczone.

Sambor, dnia 21 sierpnia 1883.
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Licytacye.
L. 2194, (6928 1— 3)

C. k. sąd powiatowy w Tuchowie po­
daje do wiadomości, iż w celu dostawienia 
żywności na rok 1884 dla aresztantów i in- 
kwizytów zostaje ponowna licytacya jn m i­
nus na  dzień 30 października 1883 rozpisaną. 

Warunki licytacyjne w e. k. sądzie
prze;rzeć można.

W adyum wynosi 50 złr.
Tuchów, dnia 18 października 1883.

L. 3266. (6503 1—3)
C. k. sąd obwodowy podaje do wiado­

mości, iż celem zaspokojeuia wierzytelności 
ck. uprzyw. powszechnego austryackiego Za­
kładu kredytowego^ ziemskiego w Wiedniu 
w sumie 8297 franków 65 et. i 175.935 f ran ­
ków 28 ct. zpn. odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa publiczna sprzedaż dóbr 
Porem ba wielka w powiecie Oświęcimskim 
położonych Julii hr. Mieroszowskiej własnoś­
cią będących a  to dnia 15 listopada, dnia 
13 grudnia 1883 i dnia 17 stycznia 1884, 
każdym razem o gol/.. 10 przed południem 

Cenę wywołania stanowi wartośó tych­
że dóbr 217.000 zł. wa. statutami ck. uprzy. 
powszechnego austr. Zakłidu kredytowego 
ziemskiego w Wiednm oznaczona, wadyum 
zaś wynosi 10 prc ceny wywołania.

Na pierwszych dwóch terminach sprze­
daż nie nastąpi poniżej ceny wywołania, na  
trzecim zaś terminie dobra te i poniżej ce­
ny  wywołania jednak nie za mniejszą aumę 
jak 120000 zł. wa. sprzedane zostaną.

Resztę warunków licytacyjnych i w y­
ciąg hipoteczny można przejrzeć w registra= 
turze tutejszego sądu

Kuratorem Sobiesława hr. Mieroszow- 
skiego w Pieskowej Skale w Królestwie Pol- 
skiem zamieszkałego,] niewiadomych z miej­
sca pobytu wierzycieli hipotecznych M aury­
cego Pressera  i Goldy Kantorowicz jak n i e ­
mniej wierzycieli hipotecznych, którzyby po 
dniu 14 kwietnia 1883) do hipoteki weszli, 
lub którymby rezolucya lYytacyę rozpisująca 
przed terminem nie mogła być doręczoną, 
ustanawia się adwok. dr. Iwańskiego ze sub- 
stytucyą adw. dr. Daniela w Wadowicach. 

Wadowice, dnia 10 września 1883.

L. 2215. (6938 1 - 3 )
Dnia 25 października, 15 listopada

1888 i 24 stycznia 1884, każdym razem o 
10 godzinie rano, odbędzie się w tutejszym 
sądzie egzekucyjna sp rz e d a ż  domku w raz z 
ogródkiem pod nr. 368 w Skawicy F ra n c i ­
szka i Anny Torbów własnego na 25 zł. o- 
cenionego, celem zaspokojenia pretensyi J a ­
na Mosora 35 zł. aw. zpn.

Warunki licytacyjne, protokół zajęcia 
i oszacowania wolno tutaj przejrzeć lub od­
pisać.

C. k. sąd powiatowy 
Kraków, 20 sierpnia 1883.

L. 3573. (6934 1 - 3 )
Na terminach 24 października, 21 li­

stopada i 20 grudnia  1883 o lOtej godzinie

Zl. 1894

rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy­
musowa sprzedaż licytacyjna realności do 
masy leżącej po Stefanie Rusyn i do Hanuś- 
ki Rusyn należącej pod nr. 74 w Tuczapach 
położonej ciała tabularnego niestanowiącej 
celem zaspokojenia wierzytelności N athana 
Reitzesa w kwocie 148 zł. 48 ct. a. w. zpn.

Cena wywołania 690 zł., wadyum 69 
zł. w. a.

Na pierwszych dwóch termiuach zosta­
nie ta realność tylko wyżej lub za cenę sza­
cunkową, na trzecim zaś także i niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną.

Dalsze warunki licytacyjne, akt opisa­
nia i oszacowania można w tusądowej regi- 
s traturze przejrzeć.

Z c. k. sądu powiatowego
Jaworów, 30 czerwca 1883.

L. 8133. (6788 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie roz­

pisuje celem wydobycia wierzytelności c. k. 
uprzyw. gal. akcyjnego Banku hipotecznego 
we Lwowie w kwotach 101 zł. 50 ct. i 101 
zł. 50 ct. wa. przymusowy jaw ny przetarg 
majętności tabularnej Horodenka powiatu 
Przemyślańskiego wedle Tabuli krajowej Dom. 
515 p. 237 n. 3 haer. Eliasza i Mariem Stó- 
rer  własnej, wierzytelności powyższej na h i ­
potekę służącej, na dni 5 listopada, 10 g r u ­
dnia 1883 i 9 stycznia 1884 zawsze od go ­
dziny 10 rano, w których majętność ta tyl­
ko przynajmniej za cenę wywołania 6950 zł. 
wa. sprzedaną będzie.

Zakład 695 zł. wa.
Bliższe warunki przetargu i wyciąg h i ­

poteczny wolno przejrzeć łub odpisać w tu ­
sądowej registraturze.

Gdyby majętność ta w powyższych ter­
minach za cenę wywołania lub wyżej tejże 
sprzedaną nie została natenczas dla ułożenia 
ułatwi ijących warunków wyznacza się termin 
sądowy na dzień 9 stycznia 1884 o godzinie 
4 po południu z tem oznajmieniem, iż nie- 
jawiący się na terminie wierzycieli hipotecz­
ni jako do większości głosów obecnych przy­
stępujący uważani będą.

O tem zawiadamia sąd także w ierzy­
cieli a to niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Bazylego Giliczyńskiego względnie 
tegoż z imienia i miejsca pobytu nieznanych 
spadkobierców jakoteż wierzycieli którzyby 
po dniu 10 sierpnia 1883 jako dniu wydania 
wyciągu hipotecznego prawo zastawu na tej 
majętności nabyli, lub którymby uchwała li­
cytacyjna lub jakakolwiek późniejsza w ni­
niejszej sprawie wydana albo wcale albo wczas 
doręczoną być nie mogła dla których wszy­
stkich ustanowił sąd kuratorem adw. dr. Hey- 
nego z substytucyą adwokata dr. Majakow­
skiego w Złoczowie.

Złoczów, dnia 7 września 1883.

L. 4766. (6880 2 - 3 ;
Dnia 30 października, 3 grudnia  i 18 

grudnia  J.883 zawsze o 10 godzinie rano odbę­
dzie się w c. k. sądzie powiatowym w Ha­
liczu sprzedaż połowy realności niestanowią- 
ce,j ciała tabularnego w Haliczu pod nr. k. 
267 p łożonej dłużnika Salomona Lejby Blau- 
steina własnej na rzecz wierzyciela Mendla

76907  1— 3)

Reassumirungs - Arrendirungs- 
Kundmachung

zur Sicherstellung nachstehender Erfordemisse fiir  die k. k. gemeinsame 
Armee und Landwehr fur das Jahr 1884.

Borala pto 300 zł. aw. zpn.
Cena szacunkowa 300 zł. jest cena wy­

wołania.
Wadyum 30 zł. w a
Na pierwszych dwóch terminach będzie 

ta realność tylko za wyższą lub choć za sza­
cunkową cenę na trzecim zaś terminie za 
jakąkolwiek kwotę sprzedaną.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli jes t  dr. Przemycki w Haliczu.

Resztę warunków licytacyjnych i akta 
opisania i oszacowania w tusądowej reg i­
straturze przejrzeć można.

Z c. k. sądu powiatowego
Halicz, dnia 20 lipca 1883.

L. 3353. . 7. (6894 2~v3)
C. k. sąd powiatowy w Zborowie ogła­

sza że w ' dniach 25 października, 22 listo­
pada i 20 grudnia 1883 o godzinie 10 z ra ­
na sp-zeda przymusowo realność wykazem 
hipotecznym 1. 469 ks. gruntowych gminy 
Jezierna objęU Honorata Hałaczynskiego

Wadyum wynosi 142 zł. 50 et. 
Warunki sprzedaż.) i inne akta przej­

rzeć można w tutejszym sądzie.
C. k. sąd powiatowy 

Zborów, dnia 20 sierpnia 1883.

dóbr Brnik do Felicyi Markiewieżowej n a ­
leżących, na podstawie uchwały z dnia dz i­
siejszego wstrzymaną została.

W Tarnowie, dn. 4 października 1883.

31. 7434,
A y i s o .

(6823 1 - 2 )

H. 5323. (6598 2— 3)
Dnia 14 listopada. 19 grudnia  1883 i 

23 stycznia 1884 o godzinie 10 rano odbę­
dzie się w tutejszym sądzie przymusowa pu­
bliczna sprzedaż realności pod 1. 68 w Gra- 
bowniey powiatu brzozowskiego'ciało tabu­
larne stanowiącej Bartłomieja Strusia  włas­
nej w sprawie Jana  Strusiao 56 zł. 37 >/ ct 
aw. z pn.

Cena wywołania wynosi 155 zł. wa­
dyum 15 zł.

Przy pierwszych dwóch term inach r e ­
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim także i niżej takowej będzie 
sprzedaną.

C. k. sąd powiatowy 
Brzozów, 20 sierpnia 1883

31. 8947. 16844 3— 3)
aiom ł. f. fretźgeridjte in Kolomea wirb S8 e= 

(jufś §eranf>ringung Der S ^ b e ru n g  Gersch 
Wieselberg. Cessionars beg beg Wolf Bor- 
ten, gegen bie IStjeteute Leib unb Lea Schlom 
pto. 100 fl. o. ro. g9łg. bie egjefutioe iBeram 
fjerung mittelft bffenttidjer SSerftetgerung ber 
beri ©djutbnern Leib nnb Lea Schiom eigem 
(Ijumltcf) getyórigen, fetnen Xabular£orper bil 
Dettben, in Kolomea sub 9łr. 545 Kuttyer 
SlorftaDt gelegeuen Slealitdt in bret Siermiiten 
b. i. ant 29ten Dctober, anr 26ten 9łouem&er 
unb ant 21ten ŹDecember 1883, jebegntabf um 
10 Utjr 18 ffi. tiiergeridjtS im B. VI. aug= 
gefdjrieben.

2U3 Slngrufgpreig bient ber Sdjdjjungg* 
roerlt) im 93etrage oon 418 fi. 50 lv. b. w.

T)a§ 93abiutn betragt 5° I „ beg 2lugs 
tufunggpreifeg b. i. ben S3etrag oon 21 fi. im 
Saaren  ober ©parfaffabud/eln.

3 n ben jtoei erften Śerminen roirb bie 
fraglicfje ŚRcalitdt nur um ober iiber ben 
6 fc|djjunggtoerti}e bugegen ant briten Sermtne 
audj unter bem ©cfjaluiiggroertljc um toag

3 u r  ©idjerfteUung ber ©tredett«93erfraclg 
tung ju  fianb ber mUitar-drarijdjen ®iiter 
unb ber SJcttenjorten, einfctjlinfjig jener ber f. 
I. £anbtoef)r, auf ben SSetfradjtungg^outen 
beg 1. ©orpg=a3ereid)eg, fiir bie 8 eit oom 1. 
Sdnner big @nbe ®ejember 1884, wirb eine 
fdjriftlicfjc DfferLiBerj)anblung am 30. Getober 
i. 3 .  10 Uljr aiormittagg in ben 9lmtg=Loka- 
litaten ber 3ntenbanj beS 1. fiorpg inK rabau  
abgefubrt.

Ś ie  bofiinljaltltdje Śhtnbmadjung tonrbe 
in ber 9?t. 238 ber „Gazeta Lwowska" oom 
I 8ten Dctober b. 3 - oerlautbart.

$ .  f. 3 ntenbanj beg 1. ©orpg.

L 6192. ~ ~ ~ ~  (6551 3— 3)
C. k sąd powiatowy w Bóbrce w spra­

wie egzakucyjnej Dawida Lothringera  i.Cha- 
ima Leiby Jageta  prawonabywców c. k.rnprz- 
gal. Z ak ład u  kredyt, włość, przeciw spad­
kobiercom Jana Bieleckiego o zapłacenie 
317 złr. 30 ct. z pn. rozpisuje przymusową 
sprzedaż w drodze publicznego p rze ta rgu :

a) realności pod ld. 463 w Bóbrce po­
łożonej, wyk. hip. 1. 34 objętej, dłużników 
Józefa Bieleckiego, Michała Bieleckiego, sy­
na Jana  i Maryi Zborowskiej własnej;

b) ciała hipotecznego wyk. hip. 35 
gminy Bćbrka objętego, Józefa Bieleckiego, 
Michała Bieleckiego, syna Jana, Rozalii Zbo­
rowskiej i Maryi Bieleckiej własnego;

c) drugiego ciała hipotecznego wyk. 
hip. 1. 264 gminy Bobrka objętego, Herza 
Helfera własnego i

d) drugiego ciała hipotecznego wyk. 
hip. 1. 626 gminy Bobrka objętego, Piotra 
Rudego i Katarzyny Rudej własnego, w 
dwóeh na dzień Iszy 9 listopada i l ig i  14 
grudnia 1883 o godz. 10 rano, każdym ra ­
zem w zabudowaniu tegoż sądu w wyzna­
czonych terminach z tem, że cenę wywoła­
nia stanowi cena szacunkowa 2050 złr a.w. 
poręczne 205 złr. a. w., że realność powyż­
sza i ciała hipoteczne w tych dwóch term i­
nach tylko za cenę wywołania lub wyżej 
takowej sprzedane zostaną, że dla wierzy­
cieli, którymby uchwała sprzedaż dozwalają­
ca doręczoną być nie mogła, lub którzyby 
po dniu 30 lipca 1883 prawa zastawu lub 
inne prawa rzeczowe do sprzedać się ma­
jącej realności nabyli, kuratora w osobie 
c. k. notaryusza p. Teofila Waydowskiego 
ustanowiono, że nakoniec wyciąg hipotecz­
ny, akt oszacowania i inne warunki w re ­
gistraturze sądowej przeglądnąć, zaś o stanie 
tabularnym w urzędzie hipotecznym, a o 
zaległych podatkach w c. k urzędzie po­
datkowym w Bóbrce przekonać się można.

C. k. sąd powiatowy.
Bobrka, 10 sierpnia 1883.
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Insbesondere wird bemerkt

Alle Arrendirungs-Bedingnisse, wie solche in der K undmachung de dato Lemberg 
20 September 1883 enthalten sind, bleiben fiir vorstehende Reassumirungs-Yerhandluug 
iufrecbt und ha t  die Uiberreichung der schriftlicheu Offerte ebenfalls bis langstens 11
Uhr Yormittags zu erfolgenW eitere B estim m ungen en th a lt noch das ausgefertigte A rrendirungs-B edingnissheft
tom  14. Oetober 1883, welches in der hierseitigen Amtskanzlei zur E insich t der Offeren- 

len  aufliegt.Die Verwaltungs-Commission des k. k. Militar-Verpflegs-Magazins.
Lemberg, am 14. O etober 1883.

Lwowska Nr. 241 z dnia 22 października 188S.

L. 7604. (6694 3 - 3
O. k. sąd obwodowy podaje do pow- 

uuoj muer oem 'oujuguugaiutnyt **“* i szechnej wiadomości, że w celu zaspokojenia 
immer fiir einen Dem JJMftbietenben wierzytelności Majera Rappaporta w kwocie
berdufjert. I 160 zł wa. zpn. odbędzie się przymusowy

£>ie itbrigen Sijitationgbebitigungen f on=' przetarg publiczny realności Pawła Seńkow- 
tten iU ber l)g Jtegiftrutur eingejctjen werben, i skiego objętej wykazem hipotecznem 638 

JpiebOit werben ber a(£g)efutionżful)rer, księgi głównej miasta Złoczowa, na 1700 zł. 
bie Grgfetuten, ber ipfaitbgldubiger Hersch wa. oszacowanej, w trzech terminach a to 
Wuldiiorn, Alt.tr Rath, weldjer bel ber pfanb= 6 listopada 4 grudnia 1883 i 9 stycznia 
tueifen ŚBefdjretbung ber fraglidjen ŚRealitat 1K84 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
®igen;f)innSmnfpriicl)e ertjoben Ijat, fo wie baź iudniem w c. k. sądzie obwod. Złoczowskim 
t)». f. 1. §auptfteiteramt jn  eigetten ipanbeti, a to przy pierwszych dwóch terminach tyl- 
biejeiligeu fperfonett aber, Weldje ein ipfanb- ko za lub wyżej ceny szacunkowej, przy trze- 
red)t ouf bie $u uerdu^ernbe Sftealitfit ertuerben , cim zaś i niżej tej ceny szacunkowej, przy 
folltetl, ober beren ber gegenwartige Sigitatxong= ; trzecim Zaś i niżej tej ceny, na rzecz naj- 
bejdjeib ober funftige in biefer Jlecbt§ia(^ e Jń , więcej ofiarującego. Poręczne wynosi 170 
erluffeube ©ejc^eibe entweber gar uidjt ober | zł. wa Akta opisania, oszacowania i dalsze 
nic^t jeitgeredbt jngeftellt roerben fóntiteti, j u  : warunki licytaeyi mogą być przejrzane w tu- 
§dnben be4 ^iemtf auśgcftetttett SuratorS § r .  tsjszej registraturze.
2lbw. Sir. Freudenberg unb burd) Gśbicte ber* ( Dla wierzycieli, którymby uchwała li-
ftdnbigt. i cytacyjna lub dalsze doręczone być nie mo-

Koiomea, 20 ©eptembec 1883. | g ły i dla tych którzyby po wystawieniu wy-
_____________  j ciągu hipotecznego prawo zastawu nabyli

L. 2294. (6554 3— 3) , ustanowiono kuratorem adw. dr. Mijakow-
G. k. sąd powiatowy w Dąbrowie z a - ; skiego z zas tęp s tw em  adw. dr. Billeta. 

wiadamia, że na zapłacenie należytości Ma- Złoczów, dnia 1 września 188-3.
rcina Chrzana, prawonabywcy zakładu kr^dy- , ________
towego włościańskiego we Lwowie,_ w kwo- j L. 9525. rg490 3_g- ,
tacb 227 złr. 95_ct, 84 z ł r .  24 ot. i 98 złr. i C .  k sąd obwodowy w Przemyślu roz-
zpn. odbędzie się w tutejszym sądzie w ; pisuje ponownie na zaspokojenie wierzytel- 
trzech terminach dnia 4 listopada, dnia 16, ności Lęjzora Gansa w kwocie 300 złr. z 
listopada i dnia 30 listopada 188-3 każdora- - p a  przymusową sprzedaż należących do Sal- 
zowo o 10 godzinie zraoa, przymusowa pu- j mana Saehśra 9/12 części pozost. po J .  E lea- 
bliczna sprzedaż realności pod 1 111 w Mę - j sarze Rosenfeld nieoznaczonej części realno- 
drzechowie położonej, nieobiętej masy Micha- ści pod 1. k. 240 w Przemyślu położonej! 
ła  Bzduły własnej. j pod następującemi warunkami:

Cena wywołania 555 złr. Wadyum ; 1 Sprzedaż tych części realności ua-
55 złr. . | stąpi w jednym terminie na dniu 5 listo-

Dalsze warunki przejrzeć można w re- j pada 1883 o godz. 10 przed południem w 
gistraturze. < ■ gmachu sądowym I  piętro nr. 7 także no-

I r4 nrin ńnnlr/1 ii T /Ir* n 1 j tC. k. sąd powiatowy 
Dąbrowa, dnia 8 czerwca 1883.

D- 1B7 61. (6800 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie o - , __ - a <c , -

głasza, że rozpisana uchwałą z dnia 2 8 1 gistraturze przeglądnąć 
czerwca 1883 1. 6484 egzekucyjna l icy tac ja*  Przemyśl, 1 sierpnia 1883.

t—/ O ''*'%/ 1. 4/ --- --■ — w KJ yj —
niżej ceny szacunkowej 2400 złr a w. któ­
rą się zarazem jako cenę wywołania 'u s ta ­
nawia.

Wadyum wynosi 240 złr. a. w., akt
ocenienia i wyciąg hipoteczny można w re-



8
L. 28617 (6597 3 - 8 )

G. k. sąd delegowany miejski w Krako­
wie podaje do wiadomości, iż celem zaspo­
kojenia sumy pożyczkowej 160 I ł .  z przyna- 
leżytościami odbędzie się na  rzecz Mojżesza 
R itte rm anna i Szymona Ebrlicha  w gmachu 
sądowym na  trzech terminach, to jest  dnia 
21 listopada, 19 g ia d n ia  1888, i 22 stycznia 
1884, każdym razem o godzinie 10 rano, 
egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. k. 
12 wWyciążach, w powiecie Krakowskim poło­
żonej.

Cena wywołania 1265 zł. wadyum zaś 
126 zł. 50 ct.

Resztę warunków licytacyjnych i wykaz 
hipoteczny chęć kupna mający przejrzeć mo­
gą w tutejszej registraturze.

Kraków, 15 września 1883

L. 6942. (6630 3— 3)
W  tutejszym c. k. sądzie powiatowym 

odbędzie się publiczna sprzedaż połowy r e ­
alności nr. 60 i jednej szóstej części realno 
ści nr. 84 na wójtowstwie w Stryju, wedle 
dom. 4 pag. 463 i 315 n. 10 i 7 haer. D anie­
la Wolaka własnych, na rzecz Hersza Pick- 
holza pto 67 złr. a. w. z pn. w trzech t e r ­
minach dnia 8 listopada, 13 grudnia  1883 i 
17 stycznia 1884 każdym razem o godzinie 
10 rano.

Cena wywołania 1140 złr., zakład 114 
zł. a. w.

Bliższe warunki można przejrzeć w t. 
s. registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Stryj, dnia 16 lipca 1883.

L. 8887. (6679 3— 3)
W c. k. sądzie powiatowym w Tyśmie- 

niey odbędzie się celem zaspokojenia pre- 
tensyi c. k. uprz. galic. banku hipotecznego 
we Lwowie mianowicie:

a) kwoty 207 złr. z 6prc. odsetkami 
od 9/3 1876, b) kwoty 207 złr. z 6prc. od­
setkami cd 9/9 1876, c) kwoty 207 złr. z 
6prc. odsetkami od 9/3 1877, d) kwoty 207 
złr. z 6prc. odsetkami od 9/9 1877, e) kwo­
ty 4033 złr. 59 ct. w. a. z 7prc. odsetkami 
od dnia 9 marca 1878 i kosztów procesu 
25 złr. 12 ct., 24 złr. 98 ct., 16 złr. 82 
ct., 2 złr. 36 ct., 1 złr. 71 ct. w. a. dnia 
23 listopada 1883 o 10 godz. rano publicz ­
na  sprzedaż realności pod 1. k 151 i 24! 
w Tyśmienicy położonych, wedle Dom. VI, 
pag. 121 n. 3 haer. i dom. VIII pag. 3 n. 
2, 3, haer. Jana  Hoffmanna i Dmytra Bod- 
nara  własnych, przy którym także niżej ceny 
wywołania, względnie szacunkowej pr. 9560 
złr., sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 5prc kwoty powyż­
szej czyli 478 złr. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych i e k s ­
t rak t  tabularny w t. s. registraturze przej­
rzeć można

Z e. k. sądu powiatowego. 
Tyśmienica, 18 września 1883.

L. 7261. (6540 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Dobromilu o- 

głasza, że na zaspokojenie wierzytelności 
zakładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Daaytrowi Podolak w kwocie 146 zł. 6 ct. 
w dniach 2 listopada, 30 listopada 1883 i 
4 stycznia 1884 publiczna sprzedaż real 
ności pod 1. 92 w Lacku położonej, każdym 
razem o godzinie 10 rano w kancelaryi tut. 
sądu z ceną wywołania 400 zł. a zakładem 
40 zł. przeprowadzoną będzie. Tylko na 
trzecim terminie nastąpi sprzedaż poniżej 
ceny szacunkowej. Nabywca obowiązanym 
będzie połowę ceny kupna z traz po licytaeyi 
złożyć.

Resztę warunków wolno w tus. ekspe- 
dyturze przeglądnąć. Kuratorem wierzycieli 
ustanowiono Anioniego Richtera z Dobro- 
mila.

Dobromil, 1 w rześn ia  1883.

L. 3943 (6828 3— 3)
W dniach 2 października 1883, 2 lis­

topada 1883, i 5 grudnia  1883, odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności n ie tabukm cj,  
pod nr. konsk. 50 subrep. 43 w Potoku 
wielkim położonej, dłużnika Ołeksy Seńczysza- 
ka własnej, w tutejszym c. k. sądzie na  rzecz 
Zakładu kredyt włościańskiego na zaspokoje­
niem sumy 93 zł.76 ct. w.a. zpn, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem z tern, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta za 
cenę ssa makową lub wyżej niej, zaś na trze-
c.m także niżej tejże sprzedaną będzie. Cena 
szacunkowa 100 zł.

Wadum wynosi 10 prc.
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze.
C. k. sąd powiatowy.

Staremiasto, dnia 29 lipca 1883.

L. 3108. (6448 3— 3)
W dniach 29 listopada 1883 i 11 

stycznia i 12 lutego 1884, każdym razem o 
10 godz. przed południem, odbędzie się w 
tutejszym sądzie publi zna egzekucyjna sprze­
daż realności niegdyś śp. Semenowi Kuryeza, 
a obecnie tegoż spadkobiercom małoletniej 
córce Maryi Kurycz i po tymże wdowie

Annie Kuryćz własnej, pod lk. 5 w Berezo- 
wie niżnym położonej, ciała tabularnego 
uiestanowiącej, na zaspokojenie wywalczonej 
pretensyi Srula Rota z Berezowa niżnego 
w kwocie 115 zł. w. a., tudzież kosztów 
egzekucyjnych w kwocie 2 zł. 81 ct., 8 zł. 
86 ct., 1 zł. 52 ct., 5 zł. i 3 zł. 11 et. wa.

Cena szacunkowa wynosi 450 zł.
Zakład 45 zł.
Przy trzecim terminie zostanie wspo­

m niana realność i niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

Kuratorem niewiadomych z życia i 
miejsca pobytu wierzycieli ustanowiono p. 
Teofila Jaromeckiego z Peczeuiżyna.

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szacowania, jak również bliższe warunki li­
cytacyjne mogą być w tus. registraturze 
przejrzane.

Z c- k. sądu powiatowego.
Peczeniżyn, dnia 29 lipca 1883.

L. 9329. (6412 3— 8)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 430 zł. 69 ct. w. a. z pn. jednak po 
strąceniu częściowej spłaty w kwocie 20 zł. 
na rzecz Marjem B irschak oubędzie się 
dnia 9 listopada 1888 o godzinie 10 przed 
południem relicytacy* realności dłużnika 
Judy Goldfarb wedle dom. 20 p. 89 n. 1 
haer. własnej, w Tarnopolu pod 1. 1480 po­
łożonej.

Cena wywołania, poniżej której naw et 
realność ta na terminie tym sprzedaną 
będzie, 1124 zł. 97 ct. w. a.

Wadyum 56 zł. 25 ct. w. a.
Bliższe warunki i akt oszacowania 

przejrzeć można w registraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 6 

maja 1881 prawa zastawu uzyskali, lub 
którymby uchwała względem dozwolenia re- 
licytaeyi doręczoną byó nie m ogła ,  ustano­
wiono na ich koszt i niebezpieczeństwo ku­
ratora ad actum p. adwokata dra. Mantla a 
p. adwokata dra Horowitza zastępcą tegoż.

O. k. sąd obwodowy.
Tarnopol, dnia 21 sierpnia 1883.

Księgi gruntowe.
L. 15551. (6843 1— 3)

Sąd krajowy wyższy w Krakowie po­
daje do wiadomości, że projekta nowych wy­
kazów tabularnych dla posiadłości w tabuli 
krajowej lwowskiej zapisanych!

1. w okręgu sądu obwow. w Rzeszowie: 
Łąka, dom. 26 pag 229, w gminie ka­

tastralnej Łąka i Łąka 2 część,
Nowawieś, dom. 26 pag. 248, w g m i­

nie katastralnej Nowawieś,
Trzebowisko, dom. 26 pag. 239, i 

Górka, dom. 26 pag. 273, w gminie katastr. 
Trzebowisko, w okręgu sądu powiatowego 
w Głogowie,

Borek nowy, dom. 15 pag. 107, w 
gminie katastralnej Borek nowy, w okręgu 
sądu powiatowego w Tyczynie,

Skopanie, dom. 49 pag. 53, w gminie 
katastralnej Skopanie, w okręgu sądu pow. 
w Tarnobrzegu,

G w iz d ó w  czyli Pogwizdów, dom. 40 
pag. 279, w gminie katastralnej Gwizdów, 
w o k ręg u  sądu p o w ia to w e g o  w Leżajsku,
II .  w okręgu sądu obwod. w Wadowicach: 

Siemień czyli Szlemień, dom. 134 pag. 
15, w gminie katastralnej Siemień, w okrę­
gu sądu powiatowego w Siemieniu,

" S u łk o w ic e , dom. 34 pag. 423, w gm i­
nie katastralnej Sułkowice, w okręgu sądu 
powiatowego w Andrychowie,

HI. w okręgu sądu obwod. w Tarnowie: 
Łączki, dom. 46 pag. 390, w gminie 

katastralnej Łączki B rzesk ie ,  w okręgu sądu 
powiatowego w Radomyślu,

Demborzyn, dom. 113 pag. 130, w 
gminie katastralnej Demborzyn, w okręgu 
sądu powiatoweąo w Brzostku,

Grądy i Bór Grądzki, dom. 8 pag. 23, 
w gminie katastralnej Grądy,

Wulka Grądzka, dom. 8 pag. 27, w 
gminie katastralnej Wulka Grądzka, w okrę­
gu sądu powiatowego w Dąbrowy,

R z e g o c in , d o m . 8  p a g . 43, w gminie 
katastralnej Rzegocin, w okręgu sądu po­
wiatów* g o  w R o p c z y c a c h ,

Wróblowice, dom. 37 pag. 199, w 
gminie katastralnej Wróblowice, w okręgu 
sądu powiatowego miej. del. w Tarnowie 
położonych, według ust. kraj. z 20 marca 
1874 1. 29 dz. ust. kraj. wygotowane, za 
wykazy tych posiadłości tabularnych, poczy­
nając od dnia 1 listopada 1883 uważane 
będą, a od tegoż dnia wolno takowe prze­
glądać w dotyczącym sądzie kolegialnym, 
mianowicie wymienione pod I. w sądzie ob­
wodowym w Rzeszowie, pod II. w sądzie 
obwodowym w Wadowicach, pod III .  w są­
dzie obwodowym w Tarnowie, jak  również, 
że od tegoż dnia wszelkie nowe prawa, ezy 
to własności, czy to zastawu, czy jakiebądź 
inne prawo hipoteczne, odnoszące się do n ie ­
ruchomości wyk. tabularnemi objętej, jedy­
nie przez wpisanie do tych wykazów, może 
być nabyt8, ograniczone, przeniesione lub 
wykreślone.

Wprowadzając zarazem w myśl §. 3 
ust. z 25 lipca 1871 n. 96 d. p. p. postępo­
wanie celem ustalenia powyżej wymienio­
nych wyk. tabularnych, sąd krajów- wyższy 
w zyw a:

a) wszystkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa, przed otwarciem tych nowych 
wyk. tabularnych nabytego, chcieli uzyskać 
jaką zmianę wpisów hipotecznych, odnoszą­
cych się do stosunków własności lub posia­
dania., a to bez różnicy, czyby ta zmiana 
przez dopisanie, odpisanie lub przepisanie, 
przez sprostowanie oznaczenia nieruchomoś­
ci, lub połączenia ciał hipotecznych lub w 
jakibądź inny sposób nastąpić miała;

b) wszystkich, którzyby już przed 
otwarciem tych nowych wyk. tabularnych 
nabyli do jakiej nieruchomości, wpisanej w te 
wykazy lub do jej części jakie prawo zastawu, 
służebności, lub w ogóle jakie inne prawa 
do wpisu hipotecznego uprzymiotnione, o 
ile te prawa jako do dawnego stanu bierne­
go należące wpisane być mają, a już przy 
założeniu nowych wyk. tabularnych tamże 
wpisane nie zostały, aby z tymi prawami 
zgłosili się do dotyczącego sądu kolegialne­
go, a mianowicie, co do wyk. tabularnych 
ad I. do sądu obwodowego w Rzeszowie, 
co do wyk. tab. ad I I  do sądu obwodowego 
w Wadowicach, co do wyk. tab. ad III .  do 
sądu obwodowego w Tarnowie, najdalej do

dnia 1 grudnia 1884, 
gdyż prawnym skutkiem zaniedbania lub 
uchybienia tego terminu jes t  utrata prawa 
do poszukiwania zgłosić się mającej preten- 
syi przeciw osobom, które prawo hipoteczne 
na podstawie wpisów, w nowych wykazach 
tabularnych zamieszczonych, a niezaprzeczo­
nych, w dobrej wierze nabyły.

Ostrzega się, że term in  powyższy nie 
może być dla stron pojedynczych ani przedłu­
żonym, ani też w razie zaniedbania go, do 
pierwotnego stanu przywróconym, a od obo­
wiązku zgłoszenia się w tym terminie z po- 
mienionemi prawami lub roszczeniami nie 
uwalnia okoliczność, iż zgłosić się mające 
prawo już było zapisane w dawniejsze 
księgi tabuli krajowej, w miejsce których no 
we wyk. tab. wstępują, było wiadome z j a ­
kiej rezoiueyi sądowej, lub jest  przedmiotem 
dochodzenia w skutek podania, lub skargi 
przed sąd wniesionej.

Kraków, 5 września 1883.

L. 8538. (6936)
0. k. sąd powiatowy w Krośnie zawia­

damia, że arkusze posiadania i inne akta 
służyć mające do założenia księgi g run to ­
wej dla gminy katastralnej Targowiska z 
Widaczem zostały złożone w tut sądzie do 
powszechnego przejrzenia

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wnoszone być mają ustnie lub 
pisemnie najdalej do dnia 25 października 
1883, na którym to dniu dalsze dochodzenia 
przeprowadzone zostaną.

Krosno, dnia 14 października 1883.

L. 5391. (6947)
Akta założenia ksiąg gruntowych dla 

gminy katastralnej Grabowa składa się do
p r z e jr ze n ia  w są d z ie  tu te jsz y m .

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania mogą być wnoszone do dnia 29 
października 1883.

Z c. k. sądu powiatowego.
Busk, 15 października 1883.

L. 7319.| (6933)
C. k. komisya hipoteczna zawiadamia, 

że dochodzenia miejscowe w celu założenia 
księgi gruntowej dla gminy katastralnej 
Czarna dnia 3 listopada 1883 o 9 godzinie 
rano rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w u izęd aeh ‘gminnych.

Każdy kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie­
nia lub ochrony swych praw uzna za sto­
sowne

Grybów, 17 października 1883.

L. 13512 (6593 3—3)
Sąd krajowy wyższy w Krakowie po­

daje do wiadomości, że dla posiadłości tabu­
larnych (dworskich).
I  w okręgu sądu obwodowego w Tarnowie. 
Bukowa, w obrębie gminy katastralnej Buko­
wa, w okręgu sądu powiatowego w Brzesku;
I I  w okręgu sądu krajowego w Krakowie:

Glichów w wobrębie gminy katastralnej 
Glichów w okręgu sądu powiatowego w Dob­
czycach.

Piaski ad Drużków, Trąbki ad Drużków, 
Drużków i Ohabalina, w obrębie gminy ka­
tastralnej Piaski - Drużków, w okręgu sądu 
powiatowego w Radłowie.

Czatkowice w obrębie gminy katastra l­
nej Czatkowice i Tenczynek, Zakład fabrycz­
ny w Tenczynku i zakład górniczy „Gliiek- 
auf“ w Tenczynku, w obrębie gminy katast­
ralnej Tenczynek, w okręgu sądu powiatowego 
w Krzesżowieacb;
Pasierbice vel Pauerobice, w obrębie gminy 
katastralnej Pasierbiec i Kamionna, w obrę­
bie gminy katastralnej Kamionna, w okręgu

sądu powiatowego w Wiśniczu położonych, 
otwarto nowe wykazy tabularne i że termin 
wyznaczony pierwszym edyktem z dnia 29 
marca 1832 1 5095 do zgłoszenia praw rze­
czowych, odnoszących się do nieruchomości 
wymienionymi wykazami tabularnymi obję­
tych z dniem 30 czerwca 1883 upłynął.

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw­
szeństwa jakiego wpisu w wyrażonych no­
wych wykazach tabularnych uskutecznionego, 
w prawach swych uważają się za pokrzyw­
dzonych. ażeby swe zarzuty do dnia 15 
kwietnia 1 :8 4  włącznie, co do wykazów ta­
bularnych ad I do sądu obwodowego w Tar­
nowie, co do wykazów tabularnych ad I I  do 
sądu krajowego w Krakowie zgłosili, gdyż 
inaczej wpisy te nabędą skutków wpisów 
hipotecznych.

Ostrzega się przytem, iż termin powyż­
szy nie może być ani przedłużonym, ani też 
z powodu zaniedbania do pierwotnego stanu 
przywróconym.

Kraków, 5 września 1883.

L. 6678 (6895)
C k. sąd powiatowy w Kolbuszowy 

zawiadamia, że rozpoczyna dochodzenia celem 
założenia ksiąg gruntowych dla gm iny .  Huta 
Przedborska* dnia 3 „Kłapówka* 12 „Poręby 
huciskie* 22, Poręby kupińskie* 26 listopada 
1883.

Bliższe szczeg iły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Kolbuszowa, 9 października 1883.

Kuratele.
L. 9045 (6777 3— 3)

C. k. sąd powiatowy w Kałuszu uznaje 
w myśl uchwały c. k. sądu obwodowego w 
Samborze z dnia 31 marca 1883 1. 3483, 
My kitę Smolskiego z Podhorek głupowatym. 
Kurator Nykoła Smolski.

Kałusz, 22 kwietnia 1883.

L. 6249. -6766 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Żywcu ogłasza, 

iż Regina Lachowa z Zabłocia uchwałą ck. 
sądu obwodowego w Wadowicach z dnia 17 
marca 1883 1. 912 została uznaną m arno­
trawną a jej kuratorem ustanowiono Karola 
Stadenckiego z Zabłocia

Żywiec, dnia 14 września 1883.

L. 3123 (6853 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Mikulineach 

ogłasza, że na podstawie uchwały c. k sądu 
obwodowego w Tarnopolu 7 sierpnia 1883,
l. 9521 kuratele uchwałą ts. z 17 lutego 
1873 1. 511 nad osobą Andrucha Regi, gos­
podarza z Nastasowa, z powodu m arno traw ­
stwa ustanowiona, zniesioną zostaje.

Mikuiińce, 25 sierpnia 1883.

L. 3578 (6870 2— 3)
W skutek uchwały e. k. sądu obwodo­

wego w Złoczowie z dnia 14 lipca 1883, do
1. 5366 uznany został Semko W awrin z 
Markopola za marnotrawcę i nadano mu ku­
ratora w osobie Semka Kamińskiego.

0 . k. sąd powiatowy 
Załośce, dnia 20 sierpnia 1883.

Konkursa.
L. 3397. (6965 1— 3)

Celem obsadzenia niezajętych jeszcze 
posad straży więziennej przy ck. Zakładzie 
karnym w Stanisławowie, rozpisuje się kon­
kurs na mocy reskryptu Ministerstwa spra- 
wiedliw. z 10 września 1883 1. 14603, a to:

a) na posadę jednego starszego dozor­
cy więziennego I  klasy z płacą roczną 400 zł.

b) dwóch starszych dozorców więzien­
nych I I  klasy z płacą roczną 350 zł. z 25pr. 
dodatkiem czynnej służby;

c) piętnastu dozorców więziennych I 
klasy z płacą roczną 300 zł.

d) piętnastu dozorców więziennych I I  
klasy z płacą' roczną 260 zł. z 25 prc. do­
datkiem czynnej służby.

Do posad tych przywiązane jest wolne 
pomieszkanie w miarę objętości zabudowań 
zakładowych, lub w razie braku takowego u- 
mieszczenie wspólne w kasarni, nareszcie po­
bór codzienny jeknej porcyi chleba 840 gr. 
wagi i umundurowanie ustawą przepisane. 
Ubiegający się o te pomady mają się wyka­
zać certyfikatem, że podług ustawy z 19go 
kwietnia 1872J (Dz. u p. XXXIX 98) pre- 
notacyę do służby rządowej uzyskali, n ie ­
mniej świadectwem nieprzekroczonego 35go 
roku życia, zdrowia i moralności i podania 
swoje wnieść w przeciągu czterech tygodni 
licząc od dnia ostatniego ogłoszenia n in iej­
szego konkursu w „Gazecie Lwowskiej* do 
Dyrekeyi Zakładu karnego w Stanisławowie.

Nadmienia się w końcu, że posady po­
wyższe w miarę wzrastającej liczby więź­
niów w Zakładzie obsadzonemi będą.

Z Nadprokuratoryi państwa
Lwów, 15 października 1883.



L. 49143. (6816 1 - 8)
Celem nadania stypendyów z fundacyi 

Zygmunta i Maryi Wiktoryi dw. im. z Sw i­
derskich małżonków Laskowskich po 200 złr. 
i po 150 złr. w. a. ogłasza się niniejszem 
konkurs. Stypendya te przeznaczone są prze 
dewszystkiem dla krewnych fundatorki ś. p. 
Maryi Wiktoryi z Świderskich Laskowskiej 
jako też dla krewnych jej męża ś.p. Zygm un­
ta Laskowskiego, a to bez różnicy stopnia 
pokrewieństwa i bez względu na to, gdzie i 
w którym publicznym zakładzie naukowym 
się kształcą, jak również bez względu na ga­
łąź nauki lub sztuk pięknych, której się po-

Gdyby nie było krewnych ś. p. fun­
datorki lub jej męża, lub gdyby po obdzie­
leniu krewneh pozostały stypendya wakują­
ce, natedy korzystać z nich mogą synowie 
herbownej szlachty polskiej, poświęcający 
się naukom lub sztukom pięknym w szkołach, 
zakładach pulicznych lub na uniwersytecie
w Krakowie.

Chcący się ubiegać o nadanie powyż­
szych stypendyów winni wniesc podania 
swoje za pośrednictwem zakładu do którego 
na nauki uczęszczają, do Wydziału krajowe­
go najpóźniej do 15 listopada r. b. i zamą­
czyć metrykę chrztu, świadectwo o stosun­
kach majątkowych kandytata i rodziców jego, 
ostatnie świadectwo szkolne, a wreszcie n ie­
wątpliwe dowody pokrewieństwa swego z 
fundatorka lub jej mężem, a względnie do­
wody , iż" należą do herbownej szlachty poi- 
ski ej.

z  Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel.

Ks. Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 9 października 1883.

L. 49861. (6813 1— 3)
Celem nadania  dwóch stypendyów z 

zapisu ś. p. Feliksa Antoniego hr. Łosia po 
210 złr. w. a. rocznie, ogłasza się niniej­
szem konkurs

Stypendya z tej lundacyi przeznaczone 
są przedewszystkiem dla uczącej się mło­
dzieży z rodziny hr. Łosiów, a dopiero w 
braku takich nadane być mogą ubogim ucz­
niom należącym do szlachty polskiej.

Prawo nadawania stypendyów służy 
seniorowi rodziny hr. Łosiów.

Kandydaci winni wnieść podania na 
ręce zakładu, do którego na nauki uczęsz­
czają do Wydziału krąjowego najpóźniej do 
15 listopada r. b. i załączyć metrykę chrztu, 
świadectwo o stanie majątkowym kandydata 
i rodziców jego i ostatnie świadectwo szkol­
ne, wreszcie dowody szlacheckiego pocho­
dzenia, a względnie pochodzenia z rodziny 
hr. ^Łosiów.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 

z Wielkiem Ks. Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 11 października 1883.

L. 50903. (6906 1—3)
Celem nadania stypendyum z zapisu 

ś. p. Andrzeja Źalchockiego, o rocznych 168 
złr. w. a. ogłasza się niniejszem konkurs.

Stypendyum to przeznaczone jest prze­
dewszystkiem dla c łonków rodziny Źalchoe- 
kich tak z męzkiej jak z żt-ńskiej linii, po 
nich zaś dla członków rodziny Gizińskich.

Ewentualnie nadane będą również s y- 
pendya po 115 złr. 50 ct. rocznie, przezna­
czone dla ubogiej uczącej się młodzieży, sy­
nów szlachty polskiej, uczęszczających do 
szkół publicznych w kraju istniejących.

Kandydaci winni wnieść podania swo­
je za pośrednictwem zakładu, do którego 
na naukę uczęszczają, do Wydziału krajowe­
go najdalej do 15 listopada r. b. i załączyć 
dowody pochodzenia z rodziny Glizińśkich 
lub Zalchockich, a względnie wywód szla­
chectwa polskiego, dalej metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa należycie zatwierdzone, 
tudzież ostatnie świadectwo szkolne

Stypendyści tej fundacyi winni nauki 
swe odbyw ać w kraju i nie m ogą równo­
cześnie pobierać wsparcia z jakiejkolwiek 
iane j  fundacyi.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Ladomeryi 
z Wielkiem Ks. Krakowskiem 

We Lwowie, dnia 16 października 1883.

19107. (6969 1 - 3 )
K O N K U R S

])a posadę c. k. zarządcy pocztowego w Ko- 
ł °ffiyi, z poborami IX klasy rangi, za kau- 
cy§ jednorocznej płacy.

Podania należy wnieść do trzech ty­
godni yę c. k. Dyrekcyi poczt we Lwowie. 

Lwów, dnia 19 października 1883.

zgromadzeniu dnia 8 kwietnia 1882, w miejs­
ce zmarłego bamuela Engelberga wybrany 
został członkiem Dyrekcyi Dawid Weiss bur­
mistrz w Sieniawie.

Z c. k. sądu obwodowego.
Przemyśl, 29 sierpnia 1883.

L. 5856 (6893 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Zaleszczykach 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Iwana Iwanowicza, że dnia 8 kwietnia 1883,
1. 2498 Ziema Rozenzweig wytoczył przeciw­
ko niemu skargę o zapłacenie 173 zł w. a. 
zpn, w której to sprawie termin do obrony 
na  dzień 2go listopada 1883, rano, wyzna­
czono.

Ustanawiając dla tegoż niewiadomego 
z miejsca pobytu Iwana Iwanowicza kurato­
rem adwokata Unickiengo, któremu się pozew 
doręcza, wzywa się go, by temuż kuratorowi 
przed terminem potrzebnej informacyi udzie­
lił lub swego pełnomocnika sądowi wskazał, 
inaczej bowiem złe skutki sam sobie przypi­
sze.

C. k. sąd powiatowy. 
Zaleszczyki, 6 września 1883.

L. 2400 pr (6929)
Dla Trybunału przysięgłych przy c. k. 

sądzie obwodowym w Rzeszowie na czwartą 
zwyczajną dnia 1 grudnia  1883, rozpocząć 
się mającą kadencyę zamianowani zostali: 

Prezydent c k sądu obwodowego 
Gustaw Knendich przewodniczącym, zaś c. k. 
radcy sądu krajowego: Michał Rola Wosz- 
czyński, Stanisław Mossor, Teofil Hanasiewicz 
i O azm Tałasiewicz zastępcami przewodni­
czącego.

Rzeszów, daia 16 października 188-3.

L. 7093 (6555 2— 3)
Uwiadamia się Ryfkę vel Lifsze Gru- 

der z życia i miejsca pobytu nieznaną, że 
w celu doręczenia jej tusądowycb uchwał ta­
bularnych z dnia 15 grudnia 1S79 1. 6573 
i 22 kwielnia 1882 1. 2667, ustanowiono 
dlań kuratorem Edwarda Fullera burmistrza 
miasteczka Rozdołu, i temuż uchwały te do­
ręczono.

Wzywa się ją zatem, o podanie kura­
torowi środków obrony, lub o zamianowanie 
innego zastępcy, gdyż skutki zaniedbania sa­
ma sobie przypisać będzie musiała.

C k. sąd powiatowy 
Mikołajów, 5 grudnia 1882,

L. 10946 (6580 2— 3)
O. k. sąd obwodowy w Tarnopolu uwia­

damia niniejszem, że w sprawie egzekucyj­
nej dr. Ferdynanda Wilkosza przeciw Macie­
jowi hr. Lubieńskiemu o 1.000 rubli i 2000 
rubli w celu doręczenia ts. uchwał z dnia 
5 czerwca 1883 i. 7102 i 7103, dla Macie­
ja h r  Łubieńskiego, jako niewiadomego z 
miejsca pobytu, ustanowiono na jego koszt 
i niebezpieczeństwo kuratora ad actum w 
i sobie p. adw. dr. Glogiera, z którym ta 
sprawa według przepisów postępowania są ­
dowego przeprowadzoną zostanie, jeżeli po­
zwany sam do sądu się nie zgłosi, lub in ­
nego pełnonr cnika sądowi nie wskaże.

0 . k sąd obwodowy 
Tarnopol, dnia 11 września 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 11014 (6546)

C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
^  Przemyślu ogłasza, iż dnia 21 sierpnia 
1883, w rejestrze handlowym dla spółek za­
robkowych i gospodarczych przy firmie „To­
warzystwo kredytowe miejskie w Sieniawie, 
stowaszyszenie zarejestrowane z nieograni 
czoną poręką“ uwidoczniono, że na widnein

L. 48-35 (6409 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie w 

skutek prośby Sary Drucker de pr 25 lipca 
1883 1. 4835 o zaintabulowanie jej w dro­
dze sprostowawcząj za właścicielkę:

a) połowy realności pod lk. 162 w Rze 
szowie wyk. hip. 1. 143 gminy Rzeszów po 
Maryannie Wiśniowskiej na imię jej spad­
kobierców dotąd zaintabulowanej.

b) 2/5 części rzeczonej realności po Bła­
żeju Wisuiowskim dntąd na imię Wójcie 
cha i Ewy Wiśniowskich zaintabulowanej u- 
stanawia dla nieznanych z życia i miej-ca 
pobytu spadkobierców Wojciecha, Michała, 
Franciszka, Stanisława, Adama i E  y Wi 
sniowskieh kuratorem ad actum adwokat, dr. 
Koppla z substytucyą adwokata dr, Reinesa.

Zaleca się tedy rzeczonym spadkobier­
com. aby kuratorowi potrzebnej informacyi 
udzielili, lub innego zastępcą sobie obrali i 
tttk.owGj^o sądowi wskazali.

Rzeszów, dn ia  7 w rześn ia  1883.

L. 15291 (6467 3—3)
Niewiadomego z życia i miejsca poby­

tu Leibę czyli Leona Haberm ana z Brodów 
zawiadamia się, że celem zastępywania go 
we wszystkich jego sprawach majątkowych 
ustanawia się jego ojca Mas kusa ELbermana 
kuratorem.

C. k. sąd powiatowy
Brody, dnia 21 września 1883.

L. 4107. (6475 8— 3)
C. k. sąd pow. w Gorlicach zawiada­

mia nieobecnego i z miejsca pobytu n iew ia­
domego Osyfa Stacha, ze w skutek podania 
Dyrekcyi ek. uprzyw. gal. Zakładu kredyt, 
wł śc. we Lwowie rezolucyą ts. z dnia 10 
kwietnia 1882 1 4107 zgłoszone, prawo za 
stawu dla sumy 100 zł. zpn zlecono wpi­
sać do nowej księgi grunt, dla gminy Ra- 
docznej jako dawny ciężar przy wyk. hip.

, 1. 91 w całości 1. 104 w 4|16 1. 106 w 2/16 
li .  112 w 2|12 1. 117 w 1/2 1. 120 w 2|6 1. 

121 w 4|24 częściach z prawem pierwszeń­
stwa od dnia 4 lipca 1869 które to wykazy 
na imię Osyla Stacha są wpisane oraz, że 
dlań kuratorem adw dr. Edwarda Zaykow- 
skiego zamianowano.

Wzywa się więc Osyfa Stacha, aby ce­
lem strzeżenia swych praw albo z ustano­
wionym dlań kuratorem się zniósł, lub też 
swego pełnomocnika i obrońcę sądowi wska­
zał.

C. k. sąd powiatowy.
Gorlice, 10 kwietnia 1883.

L 4898. (6477 3— 3)
Zawiadamia się Ilka Tyłiszezaka z miej­

sca pobytu niewiadomego, iż przeciw niemu 
wniósł Aleksander Tyliszczak pozew de pr. 
27 września 1883 1. 4898 pto. 105 zł.

U stanaw iając  dla Ilka T y łiszezaka k u r a ­
tora w osobie W an ia  S łoty  z Jastrzębika,  
w zyw a się go , by o miejscu sw e g o  p o ły  tu 
sąd tu tejszy  za w iad o m ił  lub pe łn o m ocn ik a  
sobie u stanow ił,  inaczej złe skutki z z a n ie d ­
bania tego  sam sobie  przypisać b ęd z ie  m u ­
sia ł.

O. k. sąd powiatowy 
Krynica, 28 września 188-3.

Doniesienia prywatne.

n n n n n n n n m n n n n n n
rząd pocztowy wt Lubaczo- 

Wie poszukuje natychmiast 
ekspedytora lub ekspedytorki do sa­
modzielnego prowadzenia poczty i te­
legrafu. (6995 1-3)
XXXXXXXXOXXXX XXX

"T T T j^ y szed ł w Warszawie z druku 
i W  i jest do nabycia w księ­
garniach zeszyt I i II z edycyi dru­
giej dzieła p. t.:

I Najlepsza metoda
1 do nauczenia się języka niemiec­
kiego w 3ch miesiącach, bez nau- 

I czyciela, przez P I . H e u s s n e r a .  
Cena zeszytu I. 90 cnt., zeszytu II.

1 złr. 20 cnt.
Skład główny w księgarniach Ge­
bethnera i Wolffa w War­
szawie i w Krakowie, tudzież 
II. Altenberga (dawniej Richtera) 
_________we Lwowie. (6612 3-?)

Najlepszy i najtańszy środek 
do

oclironieuia się od przeciągu!

Elastyczne wałeczki
do zaopatrywania okien i drzwi, 

białe i bronzowe,
w r ó ż n y c h  g r u b o ś c i a c h .

K i t  do o k i e n ,  G i p s ,
jak również

Uniwersalne smarowidło
nieprzemakalne do bucików.

Smarowidło podeszwochronne
(6618 5 -0  poleca

Koncesyonowajiy Instytut nauko 
wy wojskowy przygotowuje do egzami­
nów na jednorocznych ochotników i do wszyst- ______
kich c. k. Zakładów wojskowych i pensy o- L. 768 
nat dla młodzieży, uczęszczającej do szkół 
publicznych — ul. Piekarska 1. 21.

F. K O jEs T Ł IC H  
(6984 1-?) dyrektor zakładu.

BL. S «  ■  M l-
Własny wyrób masy do za 

puszczania podłóg.
(6799 3— 3)

Obwieszczenie.

Z najnowsszej operetki J. Stransa

J u  M  ii W m if
p o l e c a :

Skład i wypożyczalnia nut

Gubrynowicza & Schmidta
pod zarządem

K  W I L D A
we Lwowie, ul. A k a d e m ic k a  1. 3.

Potpourri Nr. 1 i 2 po . . . . złr. 1.50
L agunen Walzer złr. 1 do śpiewu „ — .90
A ufzugsm arseh '2  et. G o n d e llied  „ .60
P a rty c ja  fortepianowa z tekstem „ 6.30

„ „ bez tekstu na 2 ręee „ 2.70
Najnowsze tańce na rok 1883|1884,

których spis rozsy ła  się na żądanie gratis.

Ul. Akademicka 1. 3.
'6996  1—6)

L. 569. (6654 3— 3)

Ogłoszenie konkursu.
Rozpisuje się konkurs ua posadę 

sekundoryusza i asystenta przy tutej­
szym szpitalu na lat dwa, które przy 
zadowalającej służbie mogą być prze­
dłużone do lat czterech.

Do posady sekundaryusza przy­
wiązaną jest plA-a 600 złr. rocznie, 
z dodatkiem mieszkania opalonego w 
szpitalu, do posady zaś asystenta 500 
złr. bez żadnego dodatku.

Ubiegający się o te posady kan­
dydaci powinni wykazać:

1) wiek, stan i miejsce urodzenia.
2) dotychczasowe zatrudnienie i 

znajomość języków krajowych.
3) stopień doktora medycyny, lub 

wszech nauk lekarskich, uzyskany na 
jednej z wszechnic Państwa Austryjac- 
kiego.

P o d a n i a  wnosić można do dnia 1 
listopada r. b. na ręce Dyrekcyi szpi­
tala tutejszego bezpośrednio, lub za 
pośrednictwem władzy przełożonej, je­
żeli kandydat zostaje w służbie pu­
blicznej.

Z Dyrekcyi krajowego szpitala 
powszechnego.

Lwów, dnia 6 października 1883.

Magistrat miasta Dobczyc podaje 
do publicznej wiadomości, iż celem 
wydzierżawienia dochodów z prawa 
propinacyi miejskiej na trzy po sobie 
następujące lata, to jest na czas od 
Igo stycznia 1884, do ostatniego gru­
dnia 1886, odbedzie sie w urzedzie' L/ V O
miejskim na dniu 6 listopada b. r., a 
w razie nie uzyskania pomyślnej ce­
ny, dnia 9 i 12 listopada b. r., każ­
dym razem w godzinach urzędowych 
przedpołudniowych, publiczna licytacya 
za pomocą pisemnych ofert.

Jako cenę wywołania ustanawia 
się dotąd pobierany roczny czynsz w 
kwocie 4500 zł. a. w., z której to kwo­
ty każdy do tej licytacyi przystępują­
cy 10o/° jako wadyum z ofertą do rąk 
komisyi licytacyjnej w gotówce, lub w 
papierach wartościowych, według kur­
su dnia przedostatniego notowanego w 
Gazecie Lwowskiej, złożyć jest obo­
wiązany.

Resztę warunków licytacyjnych 
można przejrzeć w godzinach urzędo­
wych w tutejszym urzędzie miejskim.

Magitrat miasta 
Dobczyce, dnia Igo października 1883. 
L. 6522. (6913 2 — 3)

Obwieszczenie.
Dyrekcya galicyjskiego Towarzy­

stwa kredytowego ziemskiego obwie­
szcza niniejszem, że na podstawie §. 63 
ustaw, kapitał w sumie 14.769 zł. 34 

. ct. w. a. listami zastawnemi, z wię­
kszej sumy 15000 zł. w. a. na hipote­
kę dóbr Męcina dolna, Bobrówka i 
Chomraniee czyli K a m io n k a ,  w powie- 

1 cie limanowskim położonych, Anasta­
zego i Józefy małżonków Maszewskich 
własnych, z tego Towarzystwa w y p o ­
życzony, z dniem Igo lipca 1882 r. 

i jeszcze pozostały, wraz z odsetkami i 
j należytościami podrzędnemi właścl- 
; cielom tych dóbr wypowiedziany zosta­
je, z ym dodatkiem, ażeby w prze­
ciągu s -ściu miesięcy takowy pod 
rygorem e zekucyi, mianowicie licy­
tacyi dóbr hipotece podległych, do kasy 
galic. T warzystwa kredytowego ziem­
skiego był złożony.
We Lwowie, d. 16 października 1883
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IK A Z IM IE R Z  L E W IC K I
GŁÓWNY SKŁAD DLA GALICYI

Sziła i towarów lipnych
W e  L w ow ie, u liea T rybu nalska 1. 6 .

« i .  > r  w  a r o k i u L  1 8  4 S .

p o le c a :

Majątek ziemski
* większych, z wygodnym domem, godzina 
jazdy koleją ze Lwowa, do nabycia, bez fak­
torów. Bliższe szczegóły w Dyrekcyi Towa­
rzystwa spożywczego, plac Dominikański. 
________________________________ (6746 5 - 6 )

* X X X X X X O X X X X X X X X
f a m i l i . j  ua,

doniczki na kwiaty, urny i wazony na bukiety, li 
urneczki na róże lub fiolki, żardynierki -  gar-1 
nitury na kwiaty i bukiety,

w  o b f i t y m  w y b o r z e  t a n i e  t a k ż e  i  k o s z to w n e .

Przesy łam  wolne od portoryum  i cła  
wyborne gatunki kawy „Cnl»t»“ no­
wego zbioru, gw aran tu jąc  za wy­

śm ienity  smak i  arom a, w woreczkach po, 5 kilo 
7 z łr. 60 ct. od eolli. (6685 6 15)

S. A scolt w  T ryeście.

Wprost z Ameryki

wyborna K A W A ,
kosztuje we Lwowie 

1  k i l o  1  z ł r .  5 0  e t .  
na prowincyi 

4 3/4 k i o .  7  ż ł .  7 0  c t .  franco.
P r o s z ę  s p r ó b o w a ć .  1 5

A d r e s :  „ S i r f u s z 44 (Artur KoMcłO
Lwów, ulica Zimorowicza 1. 10.

_____________  (66'>6 4 8)
►oszukuje się egzaminowanego

nadleśniczego
do wielkich lasów wschodniej Galicyi.

Tenże musi być zdolny i władać 
dobrze językiem niemieckim i polskim. 
Oferty pod literą, A. IŁ poczta Łącko 
yia Stary Sącz. ________________(6916 2 - 3 )

Winogrona
i św ieże  owoce
f r a n c o .  f r a n c o ,
kio. w i n o g r o n  kuracyjnych złr. 1.70 do 1.90 

„ „ szczepu francuskiego, b iałe  lub
różowe, najcelniejsze ............................ z łr. 2.50

„ g r u s z e k ,  kaiserek  lub franeusk. złr. 2.30
„ JŁw irjlł najcelniejsze z łr  1.90 do 2.30
„ j a b ł e k  m ieszanych . . . złr. 1.60 do 2
„ sm alcu  w blaszanee . . . złr. 4.25
„ „ w  p a c z c e ..................................z łr. 4.—
„ s ł o n i n y  świeżej z łr . 4.25
n n w ę d z o n e j ..................................z łr . 4.25
n b r y n d z y  ś w ie ż e j ...................... z łr. 3 70
„ m arm olad y  morel. . . . złr. 1.20

w różn. gat. . . z łr  1.40
r o d z e n k ó w  świeżych z łr. 0.62

M a ś ć  w inogron, na rany  celująca od 10 do 50 ct.

Tom asz Gurowicz
■  K  ■ ■  « 1  3T \ | »

_______________________________________ (5705 1 5 - 2 0

Zakład pomologiczny
w Litatynie,

powiat Brzeżański, poczta Litatyn.
Tenże ogłasza sprzedaż drzew owoco­

wych w najszlachetniejszych gatunkach jakoto: 
trzyletnie szczepy jabłek zimowych, ró­
wnie trzyletnie gruszek letnich, jesiennych i zi- 
mowyeh, ręglot i mirabellek, wiszeń lutowych 
i hiszpańskich, kweczów, oraz sliw węgierskich; 
każde drzewko po piędziesiąt centów. Kto we­
źmie sto sztuk, temu zakład udzieli trzydzieś- 
cie drzew czereszniowych w dodatek. Opako 
wanie należy do zakładu bezpłatnie; zaś koszta 
transportu do kupującego. (6: 49 I 6}

Poczta przyjmuje 50 kilo wagi.

Do sprzedania z wolnej ręki za przystępną 
cenę, razem lub pojedyńczo d w ie  Jb a-  
m le n t e e  jednopiętrowe, obok siebie sto­
jące, pod 1. 118 i  119 na W ładyczu  

w Przemyślu, w miejscu spokojuera i zdro- 
wem położone. — Wiadomość w kancelaryi 
Wgo. p. Juliana Rokickiego, c. k. nota- 
ryusza w P rzem yślu ._____________(6942)

Antoni A a lik i
S a  u  «B  1  «.**-_■ i a a E a a j p - ,

L w ó w  — poleca

Wieńce grobowe
b l a s z a n e  (6915 2 —15) 

j a k o  n a j t r w a l s z e  i  b a r d z o  o z d o b n e
w cenach od 90 cnt do 2 złr. 20 cnt bez 
kwiatów; w cenaeh od 1 złr, 70 cnt. do 5 zł. 
z kwiatami najrozmaitszemu oraz z kwiatami 
porcelanowymi w cenie od zł. 4 50 do 10 złr.

R T
do praktyki poszukuje Kleofas Hob- 
garski, b rcnzow m k, ul. Halicka

h 52, we Lwowie. (6S4i i-3)
Ucznia do handlu żelaznego

we Lwowie
z ukończoną przynajmiej 4 klasą normalną, 
poszukuje się. Zgłoszenia pisemne pod literami 
JT. M .  należy nasdełaó do Administracyi Ga­
zety Lwowskiej. i.6914 2— 10)

Winogrona, dojrzałe i słodkie, swie- 
_  żo z pnia, także

b r z o s k w i n i e  j a b ł k a ,  g r u s z k i  i  p i ­
g w y  po 1 złr. 50 ct., o r z e c h y  nowe po 1 
zł. 80 et., w ysyła w koszach o 5 kilo z opako­
waniem i franco do każdej staeyi pocztowej. 
E D .  R I T T I N G E R ,  w łaściciel w innicy 

W e r& c h e tz  (Połud. W ęgry).
__________________(5629 9-?)

Ho wydzierżawienia od Mowego roku
3 tfoIwarM w Błudnickim majątku,

graniczące z sobą, o milę od siaeyi kolej. H a l i c z  położone,_ na la t 6 bez propinaeyi wypuszczane, 
z nadaniem  pierw szeństw a razem  dzierżawiącym .

Folw ark R ł u d n i k i  zawiera 
„ P n k a s o w c e  ,
„ S i e d l i s k a

W szystkie trzy  razem

Al o r f  ó w  z i e m i Oziminy morgów Cena
razem ornej łąk pastw isk pszenicy żyta roczna

245 163 42 40 30 30 2450 zł.
242 215 27 33 21 2000 zł.
818 210 20 88 20 38 180" zł.
805 588

GOfThGO 83 89 6250 zł.

f l h i a r ł w  1 U Q I  W S iedliskach dom m urowany. 8 pokoi, łazienka, kuchnia  etc. — W Pukasow caeh, nowy 5 po-
UUJally fld l Ofr(4r’OI\lv. koi, kuchnia. — W B łudnikaeh 2 pokoje, kuchnia. — B udynki w najlepszym  stanie, w połowie nowe. J J  R lilszei wiadomości, za wyłączeniem pośredników i kom petentów żydów, udziela Zarząd m ajątku

D la wygody szanownej Publiczności zaprow a­
dziłem z dniem 16go października b. r. na sposób 
warszaw ski

€aJe objady
składające się z trzech potraw  za 4© e t . ,  a to : 
R o s ó ł  lub z u p a ,  s z t u k a i u i ę s  i  p i e c z e ń  

z  j a r z y n ą ,  — albo te ż :
R o s ó ł  lub z u p a ,  p i e c z e ń  z  j a r z y n ą  i  ie«
g U m in a .  — Codzień do wyboru trzy  p iec zy s te ._
Marki abonam entowe na powyższe ol-jady pojedynczo 
dostać można codziennie w mojej re stau rac ji.

Biorący naraz 30 m arek p łac i t y l k o  1© z ł r .
Objady a la  carte wydawać będę i nadal 

w sposób dotychczasowy. (6913 2 14)
Przy tem  polecam moją znaną z rzetelności 

p i w n i c ę  w i n n ą ,  tudzież doborowe gatunki p i -  
w a  zagranicznego i krajowego.

Polecając się łaskaw ym  względom i licząc na 
-’>ne odwiedziny, pozostaję z szacunkiem

S ł ą u p i  r  F ć d o r o w i c *
les tau ra to r p rzy  ulicy D om inikańskiej l i c z ,  3 .

Leon Abramowicz
L w ó w ,  R y n e k ,  d o m  p. E h r b a r a  

(Andriolego) I. 3© w  p o d w ó r z u .
Mam zaszczy t  uwiadom ić  Szanowną P . T . 

P u b l ic z n o ś ć ,  iż z duiem dzisie jszym otworzyłem

jako to płócien, chifonów białych, plócieuek, 
oxfortow, barchanów białych i kolor.

HaneleK, m a te ry j w ełn ianych  na  snknie  dam sK ie, podsze­
w e k  ch u stek  w ełn ianych , chustek  p łóciennych, p o ń c z o c h it j .

Pracując  przez dłuższy ezas w handlach 
tu tejszych, miałem  sposobność poznania wy- 
mogów Szanownych P. T . P ań , a nabywszy 
to w ar za gotówkę i zadawainiając się jak  naj­
mniejszym zyskiem , jestem w możności towar 
wyżej wym ieniony po c e n i e  u l ż t g z e j  jak  
wszędzie, sprzedawać.

Polecając się względom Szanownej P . T. 
Pub l iczn o śc i ,  oczekuję ła sk aw y ch  rozkazów. 

Zam ów ien ia  z pro w in cy i  uskuteczniam  od­
w rotną pocztą . (b780 4— 4)

koi, kuchnia. — W B łudnikaeh 2 pokoje,   . . .  .  - - ,  - .
Bliższej wiadomości, za wyłączeniem pośredników i kom petentów żydów, udziela Zarząd m ajątku 
w B ł u d n i K a c l i ,  poczta H a l i c z .  (6945 1—3)

> K H > 0 € K R 3 0 0 - Q - - G - 0 " 0 " G ~ G - € 9 - f
0  N i e  m a  ju ±  b o lu  z ę b ó w

K T O  U Ż Y W A

Eliksiru do zębów (Elixir dentifrice) 
W IELEBN Y CH  0 0 . BENEDYKTY N ÓW

p o c h o d z ą c e g o  z o p a c t w a  w  J io u l a c  (Francya)
wynalezionego w roku 1373 przez przeora PIO TRA BOURSAUD, a wyrabianego obecnie przez

przeora Dom. M aguellonne.
N ieporównany teu środek do czyszczenia i konserwowania zębów wzmacnia dziąsła, niszczy 

osad kam ienny, chroni od psucia się zębów i wzmacnia emalię takowych. Oddechowi przyjemną 
woń nadaje. E lik s ir  ten przewyższa dobrocią swoją wszystkie inne wody do zębów i dla tego pro­
te g o w a n y  i używany jost przez wszystkie wyższe tow arzystw a w świecie.

Cena flaszek: 2 fr., 4 fr. i 8 f .. Proszek 2 fr. P asta  2 fr. — A g e n c j a  g ł ó w n a
w B o r d e a u x  ( F r a n c j a '  S e g u i n ,  3  r u e  H u g u e r i e .  — W e  L w o w i e  w aptekach 
Pp . M ikolascha, Krzyżanowskiego, N ah lika  i we wszystkich składach perfum i aptekach.

. F ’ (5457 5—1

Apteką pod Gwiązdą
IKOLASCHA16 LffOffifi

p o l e c a :

W odę b o loń sk ą

Siódme zw yczajne
Walne zgromadzenie

W  wt « -  98 M L  8 ?  ^  o  ł *  "  ■
tiie ustępującą w niczem fabrykatom  różnych Parm ów  w Kolonii a o połowę 
tańszą, ponieważ flaszka m ieszcząca podwójnie tyle jak  Pariny to samo kosztuje 

co jego t. j. m niejsza 6 0  c t .  większa 1 z ł .

Olejek sosnowy lotny

Sezon 1 8 8 2 3 .
Chiósko-Rossyjska

H E R B A T A .
Zupełnie świeży transport 

poleca handel

Karola Bałłabaaa
ulica Halicka, pod „Złotym kogutem“ 

we Lwowie.
złr. 2.20 
złr. 3.20 
złr. 4.20 
złr. 5.20

V* kilo Congo cesarskiej , .
V* kilo Fam ilijnej . . . .
V» kilo Melang de Moskau
i/1 u-!° 3Ielai|g Em perial .
/ i Bo oryginalny, opakowany
i/ So" ch<> n s ............................ złr. 4.—
'* 0 wJś““*mtych wysiewek

własnyc n .................................. złr. 1.70
(5831 2 1 - ?)

I I
we L w ow ie

Stowarzyszenia zarejestrowanego z c- 
graniczoną poręką,— odbędzie się w 

i wielkiej sali ratuszowej w  n i e d z i e ­
l ę  d n i a  2H  p a ź d z i e r n i k a  o
godzinie 3ciej po południu.

P o r z ą d e k  d z i e n n y .
1. Sprawozdanie Dyrekcyi; refe­

rent P. dyrektor A. Żabicki.
2. Sprawozdanie komisyi kontro­

lującej, i wniosek udzielenia absoluto- 
ryum ; referent P. J. Szwejkowski.

B. Wnioski co do podziału zy­
sków1; referent P. dr. Zajączkowski W.

4. Wybór 8miu członków dla u- 
zupełuienia Rady nadzorczej, w miej­
sce wylosowanych, w myśl § 21 sta­
tutu.

Bada nadzorcza
Jan Barański Józef Mały

sekretarz. przewodniczący.
(6855 2 - 3 )

który rozpylony z" pomocą rozpylacza lnb też w miseczkach w pom ieszkania roz­
staw iony powietrze najprzyjem niejszą wonią leśnią napełnia, w skutek czego zba­

wiennie dzieła na organa oddechowe.

Cena fiaszeczki 30 ct.
Stosowny do tego balonik do rozpylania kosztuje 1 zl. wa.

6 (6391 4-?

Ces. k ró l uprzyw .

palb. akcyjny Bank hipoteczny
wydaje w ©  L w o w ie  i przez Filie 

w K ra k o w ie , €zcrn  i ow cacli i T arnopolu

O

AS'- SKATY KASOWE
płatne w 30 dni po wypowiedzeniu

L w ó w ,  27 września 1883.

(P rzedruk  nie będzie płacony) (6490 7-?)

Z irukwai W*. Ło*ińakUg0 ul. Ownwokiego i. 12 don Werner-,. Papier % o. k. nprzytr. fa !}l' 'U'lU-1 -ą io

(k J3
'■-'fbpopar.o,ł?p ^  &


